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_ CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Najjaśniejsza Pani Cesarzowa i Kró- 
lowa raczyła najwyższą ochmistrzynię przy 
Jej ces. i król. Wysokości Najdostojniejszej 
Cesarzewiczowej Areyksiężnej Stefanii, He- 
lenę hr. Sylva-Tarouea, urodzoną hr. 
' Kulnoky, mianować pierwszą damą pała- 
© owg Jej Wysokości. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 2 
marca b. r. radcę wyższego sądu krajowe- 
go, Aloizego barona Spens-Booden, w 
Pradze, zataianować najmiłościwiej prezyden- 
tem sądu obwodowego w Eger (Chebie), da- 
lej radcę sądu krajowego w Pradze, Jana 
Nack, prokuratora państwa w Pilznie, Ja- 
la Zatschek i radców sądu krajowego w 
Pradze: Jana Prochizkę i Alorzego ba- 
rona Kallina von Urbunow, radeami 
czeskiego wyższego sądu krajowego. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość raczył 
Najwyższem postanowieniem 4 dnia 2 mar- 
ca b. r. rudcy sądu krujowego, Władysła- 
wowi Roztocii, w Pradze, W uznaniu je- 
50 wiernej, nader gorliwej i pożytecznej 
działalności służbowej, nadać najmiłościwiej 
tytuł i charakter radey wyższego sądu kra- 
JóWego Z uwolnieniem od taksy. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższym własnoręcznie podpisanym 
dyplomem radcy miejskiemu stołecznego 
miasta Berna, budowniczemu Maurycemu 
| Kellner, nadać najmiłościwiej stan szla- 

checki z godnością „Kdler* i przydomkiem 

„Brónnkejm*, 


e 


LISTY KRAKOWSKIE 


a) 


l. 


, Posypaliśmy głowę popiołem, jak przy- 
stoj pobożnym mieszkańcom Krakowa, usły- 
słyszeliśmy kornie owo ponure Pulvis es i 
Tozpoczęliśmy czterdziestodniowy post! Kar- 
Nawał należy już do historyi. Przyszły jego 

ziejopis nie wiele będzie mógł pochlebnego 
9 nim powiedzieć, a w każdym razie z tru- 
dnością przyjdzie mu odszukać potrzebny 
Materyał, bo nawet Czas, który dawniej tak 
Skrzętnie notował wszelkie objawy życia to- 
Warzyskiego, tego roku pomijał takowe, jak 
- p świetny bal artystyczny, obojętnem 
ilczeniem. 

— „A czy znasz ty krakowskie zapu- 
Sty ?« — pytano się, lokalizująć znany wiersz 
Poety. I słusznie, bo od morza do morza wia- 
domo bylo każdemu, że w Krakowie buwią 
"i doskonale. Od lat kilkunastu Kraków stał 
wł bowiem prawdziwym salonem Polski. 
ej, 950 murach gromadzili się przedstawi- 
leje wszystkich dzielnie dawnej Rzeczypo- 
litej, którzy przybywali tutaj, bądź to dla 
kij owania dzieci, bądź to dla spędzenia 

s u miesięcy pod murami Wawelu, albo 
e dla... wydania córek za mąż. Owa 
kae sympatyczna i zamożna kolonia za- 
się "uj gości niezmiernie przyczyniała 
gy, 9 materyalnego podniesienia Krakowa. 


U gród cywilizował się pomału, odmła- 
Szkań, wzrastał — spokojni zaś jego mie- 


NAA w zetknięciu się z żywiołami ru- 
6 „ABB i postępowszemi, rozjaśniali swe 
= I zaczynali mniej  ascetycznie zupa- 
weń n na ten świat Doży. Jednem sło- 
Posta awna stolica Jagiellonów przybieruła 
toku Pea, i bardziej nowożytną. W tym 
dzin } EJ niestety licznym jest zastęp ro- 
wiełkię za kordonu; młodzież zwłaszcza, ku 
ma przezornych matek zmartwieniu 
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Jego e. i król. Apostolska Mość raczył 
Najwyższem postanowieniem z dnia 26 lu- 
tego b. r. radcy dworu i dyrektorowi krajo- 
wego urzędu skarbowego w Gracn, Fran- 
ciszkowi Korab von Mihlstróm, w po- 
nownem uznaniu jego długoletniej znakomi- 


tej działalności służbowej, nadać najmiłości- 


wiej krzyż komandorski orderu Franciszka 
Józefa. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość raczył 


Najwyższe postanowieniem Z dnia 1g0 
marca b. r. ces. król. kustoszówi zbioru 
miedziorytów Najwyższego domu cesar- 


skiego, Franciszkowi Schestag, „W uzna- 
niu jego znakomitej działalnośc! służbo- 
wej, nadać najmiłościwiej krzyżą kawalerski 
ces. austryackiego orderu Franciszka Józefa. 


Jego ces. i król. Apost. Mość raczył 
Najwyższem postanowieniem z dnia 26 lute- 
go b. r. radoę górniczego, Teodora Tobiasa 
Hobendorfa, mianować najmiłościwiej star- 
szym radcą górniczym w, etacie urzędów gor- 
niczych. 


zz Z pasz 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 
DZE OE 
Lwów, 6 marca. 


Wobec ostatnich anarchistycznych 
okjav w, na ślad których wpadła po- 
licya wiedeńska i peszteńska, wobec 
bezustannych zamachów, dokonywa- 
nych na różnych punktach Auglii 
przez wyrzutków, posługujących się 
dynamitem i piekielnemi machinatni, 
wobec wreszcie zdwojonego ruchu, 
jaki objawił się w szeregach anarchi- 
stów, korzystających z goScinność! 


zupełnie nie dopisała. Nie zamierzam badać 
powodów tej abstencyi, stwierdzam tylko z 
żalem ów fakt, który bardzo niekorzystnie 
wpłynął na stosunki towarzyskie Krakowa ; 
to też w tym roku bawiono się i mniej, ! 
mniej ochoczo niż w latach ubiegłych; za- 
pewnie zupisać należy kilka rzeczywiście 
świetnych momentów, jak bale u pp. Tołło- 
czków, R. Michałowskich , Załuskich , Wo- 
dziekich, pod Baranami itd. — ale w ogóle, 
karnawał ubiegły nie może wytrzymać poró- 
wnania z karnawałami lat poprzednich. Na- 
wet tradycyjny piknik w ostatni wtorek, kto- 
ry corocznie łączył całe towarzystwo, w tym 
roku nie przyszedł do skutku, a utworzony 
już komitet rozwiązał się po kilkodniowej 
akademicznej dyskusyi. Niekorzystnie więć 
przedstawia się bilans karnawału r. 1884, 
pasywa jego bowiem stanowczo przenoszą 
aktywa; do owego ujemnego rezultatu przy” 
czyniła się również nieobecność hr. Bade- 
niowej, małżonki krakowskiego starosty l 
rudcy dworu, która dla zdrowia swej Core- 
ezki spędza zimę w Mentonie; tym sposo- 
bem pierwszy a tak gościnny ten dom kra- 
BEE zamknięty przynajmniej dla płci pię- 
nej. 

| Punktem kulminacyjaym karnawału, był 
niezawodnie kostinmowy bal u pp. Wołod- 
kowiczów. Przepyszne salony urządzone Z 
wykwintnym smakiem i będące prawdziwem 
mnzeum , talent de la mise en scene, którym 
słynie gospodyni, uprzejmość gospodarza, pię- 
kne panie w malowniczych kostiumach, dziar- 
ski kulig złożony z 12 par, wreszcie wybor- 
na kolacya (szczegół dla gastronomów nie- 
mały) — wszystkie te warunki, harmonijnie 
połączone, stworzyły obraz barwny i artysty- 
cznie piękny, który długo pozostanie w wdz:¢- 
cznej pamięci uczestników tej zabawy. Nie- 
podobna opisywać wszystkich kostiumów ; 
zanotujemy przynajmniej kilka, które po- 
wszechną zwracały uwagę, n. p. prześli- 
czny strój egipski hr. Olgi Miączyńskiej, któ- 
ra w nim tak wyglądała, że nawet straszny 
prorok Sudanu Mahdi, który spać nie daje 


Czwartek 6 Marca 1884. 


ik naukowy i literacki, dodate j 
bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do 
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6 zł., wartalnie 3 zł., miesięcznie 1 zł. 
dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej” 


Szwajcary i, przestają austryackie dzien- 
niki opozycyjne gorszyć się ostatnie- 
mi rozporządzeniami rządowemi Poo 
szą przyznać, jakkolwiek z niechęcią, 
że wyjątkowe zarządzenia były A, 
partą koniecznością. I tak jeden z głó- 
wnych organów skrajnej opozycyi po- 
wiada: „Bolesny to zaprawdę i wy- 
wołujący rumieniec wstydu fakt, że 
społeczeństwo zmuszone jest bronić 
się przeciw podobnym niebezpieczeń- 
stwom. Nie ma wątpliwości, iż społe- 
czeństwu nie braknie sił potrzebnych 
do stłumienia ostatecznie organizacyi, 
urągającej wszelkiemu rozumowi i 
zasadom ludzkości. Tak, jak obecnie 
przedstawiają się rzeczy, nie pozosta- 
je nie innego , jak tylko, aby społe- 
czeństwo samo stanęło w obronie 
własnej cgzystencyi i rozwinęło nale- 
żyta czujność. „Naturalną jest rzecza, 
iż przy najsilniejszej nawet kontroli 
niepodobna sparaliżować w właściwej 
orze każdego zamachu i przeszko- 
dzić każdemu działaniu szatańskiej 
szajki ; jednakże należyta przezorność, 
niezmordowana czujność i współdzia- 
łanie wszystkich ludzi dobrej woli 
mogą wiele i bardzo wiele zdziałać 
na tem polu. Najgłówniejsza tu rola 
przypada policyij, a właśnie londyń- 
ska, w ostatnich zaś czasach także wie- 
deńska policya dowiodły, i% przy roz- 
tropności i niezmordowanej energii 
niożebnem jest w wielu wypadkach 
sparaliżowanie piekielnych zamachów 
i uchronienie społeczeństwa przed 
wielkiemi niebezpieczeństwami . 


W ogóle organa opozycjJue któ- 
re do niedawna jeszcze Z prostej dla 
rządu niechęci zaprzecząły, 0y ist- 
niało jakiekolwiek niebezpieczeństwo, 


ółrocznie 8 zł., kwartalnie 4 zł., mie- || 


Jednorazowe inseraty obliczają się po T eentów 
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Jnseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów ; we Francyi w Paryżu 
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przyznają dzisiaj otwarcie, że widmo 
anarchii rozpostarło groźnie swoje 
skrzydła nad Wiedniem, przejmując 
grozą trwożliwych, smutkiem i nie- 


chęcią rozsądniejszych i odważniej- 
szych. Godnem jest także uwagi, iż 
dzienniki, które swojego czasu tak za- 


pamiętale krytykowały sprawozdanie 
większości komisyi Izby deputowanych 
o rozporządzeniach wyjątkowych, obe- 
cnie bardzo oględnie odzywają się 0 
referacie w tym samym przedmiocie 
połączonej komisyi Izby panów, cho- 
ciaż ów referat zredagowany jest w 
tonie bardziej jeszcze stanowczym niż 
sprawozdanie komisyi Izby deputowa- 
nych i w silniejszych barwach malu- 
je niebezpieczeństwo, zagrażające pań- 
stwu i społeczeństwu ze strony anar- 
chistów. 


Wiele danych za tem przemawia, 
że i rząd węgierski zamierza z całą 
energią wystąpić przeciw stronnietwu 
przewrotu, którego członkowie w zna- 
cznej części schronili się po ogłosze- 
niu w Wiedniu stanu wyjątkowego do 
Pesztu i innych większych miast wę- 
gierskich. Prasa węgierska, obiecując 
w tej mierze rządowi solidarne popar- 
cie, wzywa go do stanowczego wystą- 
pienia przeciw „międzynarodowej za- 
razie“ i oświadcza, iż niepodobna na 
to zezwolić, by pod opieką liberalnego 
ustawodawstwa węgierskiego, odradza- 
ty się na nowo zakazane po drugiej 
stronie Litawy pisemka i głosiły woj- 
nę krzyżową przeciw państwu i po- 
rzadkowi społecznemu. Naturalnie, Że 
i w Peszcie nie brak organów, które 
w imię liberalizmu protestują przeciw 
temu, aby indywidua wydalone przez 
policyę austryacką, które jednak na 


Gladstonowi , ukorzyłby się z pewnością przed 
ta eórą Faraonów — pełen stylu , prawdzi- 
wie kłasyczny strój grecki hr. Antoniny Wo- 
dzickiej , hiszpański, księżny Windischgratz 
jt. d. Z mężczyzn przepysznie i bardzo ty- 
powo wyglądał jako Turek p. Hevryk Tom- 
kowicz. Z uderzeniem dwunastej wpadł przy 


dobnie Stefan hr. Zamojski, Heleną panna 
Gołaszewska, 

W tym tygodniu ma przybyć do Kra- 
kowa Sienkiewicz w przejeździe do Włoch. 
Mówią, że już rozpoczął nową powieść z eza- 
sów wojen szwedzkich. Szczęśliwi ci, co CZy- 
tać umieją! Prócz żywych obrazów ujrzą za- 


odgłosie krakowiaka kulig, którego nadobną | zapewnie mieszkańcy Krakowa i nieunikniony 


panną młodą była panna Chłapowska, CF 
zasłużonego posła do parlamentu niemieckie- 
go p. Kazimierza Chłapowskiego, ® wnuczka 
generała. Wkrótce będzie ona prawdziwą 
panną młodą, bo w lecie poślubi młodego 


Ksawerego hr. Krasickiego 2 u. mieć 
dyny to maryaż w tym sezonie; trze58 Í 
yoy y y cia obfitsze 


jednak nadzieję, że post przyniesie 
rezultaty na połu matrymonialnem. 


Tymczasem cały kraj cieszy SIĘ * SE 
konanego małżeństwa Skrzetuskiego 2,5% 
leną Kurcewiezówną; niezawodnie wszędzie, 
gdzie tylko rozlega się polska mowa, pri 
kielichy na cześć i pomyślność tej pary J005- 
nej może w beletrystycznej literaturze "e 
ta całego, i gorącem sercem błogosławię au: 
torowi za tyle chwil uroczych, wzniosłych i 
rozkosznych, które swojem arcydziełem zgo- 
tował czytelnikom. Znam ludzi, którzy ZAGB- 
ja sobie pytanie, eo dalej robić będą DA daf 
cie, skoro skonczyła się powieść : M 4 
Mieczem. Wkrótce usłyszymy odczyt proreso” 
ra Tarnowskiego o utworze Sienkiewicza 1 
ujrzymy go na scenie. Nie w formie Sz 
tu-broń Boże l—sle w kształcie zwykłych 
obrazów. Niewyczerpana W pomysłach ka 
Wołodkowiczowa, zamierza De cel e np- 
czynny urządzić żywe obrazy —, % przed- 
miot do nich? naturalnie nasunęła się po- 
wieść Sienkiewicza. Jeżeli więc nie nie stanie 
na przeszkodzie, w drugiej połowie postu 
przed oczami publiczności przest E zt 
scenie najpiękniejsze epizody epopel Bien- 
kiewicza. 

Niedyskrecya jest przywilejem dzienni- 
karza; powiem więć, że Skrzetuskim będzie 
Andrzej hr. Zamojski , Bohunem prawdopo- 


córka : teatr amatorski, który za granicą staje się co- 


raz bardziej i słu-znie czysto sałonową za- 
bawą w zamkniętem gronie przyjaciół i zna- 
jomych. A propos teatru godzi się podnieść, 
że towarzystwo krakowskie uczuło nareszcie 
potrzebę zajęcia się losami teatru. Na wzór 
wtorków w Thedtre francais mamy czwartki, 
w których zbierają się w teatrze wszyscy, CO 
należą, lub należeć pragną do krakowskiego 
high lifu! Przy sposobności obszerniej po- 
mówię o naszej scenie, zasługującej pod wie- 
joma względami nu poparcie i sympatye in- 
teligentnej publiczności. W ostatnich tygo- 
dniach dawano z ogromnem powodzeniem 
znaną i u was wyborną komedye Zale» skiego 
p. n. Górą Nasi, którą doskonale grają pa- 
nie: Hoffmann, Pysznik, oraz pp. Frenksel, 
Arwin, Podwyszyński i Szymański. W sobotę 
wznowiono dramat Szujskiego Halszka z 0- 
strogu. Najwięcej sceniczny utwór Szujskiego, 
pełen życia, ruchu i seen dramatycznych ; 
szkoda tylko że rozwiązanie, jakkolwiek mi- 
sterne i głębokie, nie jest dosyć effektownem. 
Skoro wymieniłem nazwisko znakomitego hi- 
storyka, podzielić się z wami muszę na za- 
kończenie dobrą wiadomością. Już wkrótce 
rozpocznie się pomnikowa publikacya wszyst- 
kich dziel Szujskiego. Prof. Zoll gorliwie i 
skrzętnie zbiera materyał, Komitet redak- 
cyjny tworzą pp. Smolka, Bobrzyński i Tar- 
nowski. Pierwszy zajmie się wydawnictwem 
części historycznej, drugi politycznej, trzeci 
literackiej, Wydawnictwo to obejmie Wszystko, 
w huj Szujski pisał kiedykolwiek. Będzie 
o zaiste pomnik godny historyka narodowego! 
K. SKRZYŃSKI 


Węgrzech nie dopuściły się żadnego 
karygodnego czynu, były traktowane 
w sposób pozostający w  jaskrawej 
sprzeczności z „osobistą i obywatel- 
ska wolnością*; głosy takie jednak są 
dość rzadkie i pojawiają się wyłacznie 
w szpaltach dzienników występujących 
z zasady przeciw wszystkiemu, co po- 
chodzi od rządu. Znaczna większość 
prasy, jak już powiedzieliśmy, uznaje 
potrzebę zaradzenia złemu, póki czas 
jeszcze i radzi mieć się na baczności, 
aby nie było potrzeba uciekać się 
później do radykalniejszych jeszcze 
środków. 


Sprawy krajowe. 


(T owarzystwo kółek rolmiczych). 


IL. 


(L) Udział członków i delegatów w 
wczorajszych dwóch posiedzeniach , był ró- 
wnie liczny i zainteresowanie się włościan 
sprawami porządku dziennego równie silne 
jak na poprzednich dwóch posiedzeniach. Na 
posiedzenie, które odbyło się z rana, przy- 
byli między innymi: dr. Roszkowski; inspe- 
ktor szkolny p. Mandybur; dyrektor banku 
krajowego, p. Wrotnowski; poseł sejmowy 
Roger hr. Łubieński. 


Posiedzenie rozpoczęło się bardzo oży- 
wioną dyskusyą nad wnioskami, które radca 
dworu, dr. K. Orleeki, przedłożył w spra- 
wie komasacyi gruntów włościańskich. W bar- 
dzo jasnym wykładzie popularnym wyłożył 
szanowny prelegent, jak Świetne rezultaty 
wydało przeprowadzenie komasacyi gruntów 
włościańskich w zachodniej części Europy, 
a zwłaszcza w Niemczech. Przykłady te po- 
winny u nas znaleść naśladowców, bo tylko 
tym sposobem zdołamy podnieść ogólny stan 
naszych gospodarstw wiejskich. Sprawą ta 
powinny zająć się szczerze Kółka rolnicze i 
dlatego wnosi mowca : Zgromadzenie wyraża 
życzenie, ażeby Kółka zastanowiły się u sie- 
bie nad tą sprawą, a uchwały powzięte zako- 
munikowały centralnemu zarządowi, który na 
przyszłem walnem zebraniu delegatów przed- 
łoży stosowne wnioski a względnie sprawę 
tę przedłoży wys. Sejmowi. 


Pomiędzy licznymi moweami zabrał 
głos także p. Wdowiszewski, w celu wy- 
powiedzenia życzenia, ażeby Kółka zastano- 
wiły się także nad sprawą majoratów wło- 
ściańskich (która, jak wiadomo, w roku ze- 
szłym była poruszoną w Sejmie i stanowezo 
załatwioną przyjęciem znanej rezolucji ; przy- 
pisek sprawozdawcy). 

Zgromadzenie przyjęło rezolucyę wnie- 
sioną przez dr. Orleckiego. 

Długie rozprawy toczyły się nastę- 
pnie nad projektowanemi przez centralny 
zarząd, a przyjętemi przez specyalną komi- 
syg, zmianami dotychczasowych statutów. 
Wszystkie projektowane zmiany mają na celu 
rozszerzenie zakresu działania zarządów powia- 
towych i skuteczniejszy rozwój Kółek. Po wy- 
czerpujących dyskusyach wprowadzono ostate- 
cznie do statutów następujące ważniejsze zmia- 
ny : Osoby składające na r:.««z Kółek jednora- 
zowy datek w kwocie 100zł. stają się „fun- 
datorami* Kółek. Opłaty członków nie będą 
odtąd obowiązkowemi. Wspierający członko- 
wie opłacać będą rocznie 4 złr.; wprowa- 
dzono dalej instytucyę opiekunów Kółek; za- 
rząd centralny składać się będzie na przyszłość 
z 24 członków, a nie jak dotychczas, z 18. 
Fundusze zebrane przez poszczególne Kółka, 
mają zostać ich własnością i nie mają być 
odsyłane do centralnego zarządu. W razie 
rozwiązania decydują sami członkowie kółka, 
co się ma stać z majątkiem. Nadto uchwa- 
lono rezolucyę, mocą której centralny zarząd 
ma wyznaczyć komisyę, która wspólnie z 
centralnemi komitetami obu krajowych To- 
warzystw rolniczych, ma wypracować po- 
trzebne nowe zmiany w statutach, w du- 
chu decentralizacyi. (Obecnie bowiem głów- 
na akcya spoczywa w ręku centralnego za- 
rządu). 

Kończąc tę pobieżną relacyę. wypada 
jeszcze nadmienić, że ogólne zgromadzenie 
wybrało nowy zarząd z 18 członków, w skład 
którego wchodzą osobistości, które położyły 
już zasługi około wskrzeszenia i rozwoju tej 
nowej instytucji. 

Ostatnie posiedzenie odbyło się wezo- 
raj wieczorem, poczem delegaci udali się na 
przedstawienie amatorskie, które odbyło się 
w stowarzyszeniu Skała, dzisiaj zaś Z rana 
urządzono wycieczkę naukową do Dublan. 
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Rada państwa. 


(CCCXXXVII. posiedzenie Izby poselskiej). 


*r* Wiedeń, 4 marca. (Kor. Gazety 
Lwowskiej). Prezes Smolka zagaja posie- 
dzenie o godź. 11 min. 15. 

Wzniesiony na posiedzeniu ostatniem, a 
dziś w druku rozdany projekt rządowy o kre- 
dycie dodatkowym do preliminarza budżetu 
na rok bieżący żąda na rozpoczęcie budowli 
Czesko-Morawskiej kolei Transwersalnej kwo- 
ty 200.000 zł.; w dziale dochodów zaś wła- 
ściwego rozdziału budżetowego pomieszcza 
11.500 zł., tj. pierwszą z dziesięciu dorocz- 
nych rat, na które sejm morawski podzielił 
swój udział w kosztach budowli, wynoszący 
razem 115.000 zł. Sejm czeski także uchwa- 
lił przyczynić się do kosztów budowli, a to 
kwotą 1,250.000 zł., podzieloną również na 
dziesięć rat dorocznych po 125.000 zł.; pier- 
wsza z nich jednak płatna jest dopiero dnia 
1 stycznia r. 1885. 


Salcburska Izba handlowa petycyonuje 
o odrzucenie noweli o należytościach skar- 
bowych. 

Pos. Pirko wnosi interpelacyę do mi- 
nistra handlu, czy prawda, że wbrew włas- 
nym zasadom myśli dać towarzystwu pry- 
watnemu koncesyę na zbudowanie drogi że 
laznej z Tulln do St. Pölten, łączącej dwie 
koleje skarbowe, kolej imienia cesarza Fran- 
ciszką Józefa z koleją imienia cesarzowej 
Elżbiety. 

Izba przystępuje do porządku dzien- 
nego. 

Zmiany, poczynione przez Izbę wyższą 
w ustawie o unieważnieniu czynności dłuż- 
nika niewypłacalnego uchwalono w trzeciem 
czytaniu. 

Projekt rządowy o zbudowaniu drogi 
żelaznej z Metkowicza do Mostaru w pier- 
wszem czytaniu przekazano komisyi budże- 
towej. 

Następuje ciąg dalszy dyskusyi ogólnej 
nad ustawę górniczą dłaprzemysłiu 
naftowego w Galicyi i na Bukowi- 
nie. 

Zabiera głos pos. Menger, którego 
bardzo obszerne przemówienie streszcza się 
jak następuje: Z mów wypowiedzianych na 
posiedzeniu ostatniem przekonaliśmy się, że 
nie wszyscy posłowie z prawicy, a nawet 
nie wszyscy z Galicyi zgadzają się na za- 
sady ustawy niniejszej, Walka tocząca się 
tutaj o poddanie albo niepoddanie nafty re 
galowi, nie da się zresztą porównać z-wal- 
kami, które wrzały w samej Galicyi. Naj- 
przedniejsze powagi krajowe oświadczały się 
tam za regalem, a nawet w Sejmie r. 187% 
uchwała przeciwna regalowi zapadła przy- 
padkową większością jednego tylko głosu. 
Sprawozdawca komisyi (pos. Zatorski) wy- 
sławia Najwyższe postanowienie z r. 1662, 
wyjmujące naftę z pod regaliów, jako akt w 
wysokim stopniu odpowiadający interesowi 
kraju i wysoce też przez kraj ceniony; tym- 
czasem takie powagi, jak profesor ekonomii 
społecznej przy uniwersytecie lwowskim, pos. 
Biliński, i sekretarz krakowskiej Izby han- 
dlowej, dziś prezydent] miasta Krakowa, p. 
Weigel, jakoteż pos. Spławiński. stanowczo 
oświadczali się za zaprowadzeniem regalu. 
W tym samym duchu oświadczały się an- 
kiety, zwoływane przez Wydział krajowy. 
Mowea szeroko omawia górnictwo wedle za- 
sad regalu, a wedle zasad prywatnej włas- 
ności mniema, że w Galieyi bardzo dużo 
okoliczności przemawia właśnie za regalem. 
Galicya jest bardzo uboga w kapitały; 
własność gruntowa jest bardzo rozparcelo- 
wana; nafciurze, którzy zresztą także o- 
świadczyli się za regalem, skarżą się na 
pieniactwo chłopa galicyjskiego, co zresztą 
jest właściwością także chłopa niemieckiego 
i czeskiego. Za regalem przemawia także 
haniebny stan rzeczy między robotnikami w 
najznaczniejszych nawet kopalniach nafto- 
wych, który to stan rzeczy ustawą niniej- 
szą będzie poniekąd sankcyonowany ; bo po- 
wstawać będą małe tylko przedsiębiorstwa, 
nie mogące czynić należytych starań o ży- 
cie i bezpieczeństwo robotników. Wpływ 
dzisiejszego sposobu prowadzenia górnictwa 
naftowego na chłopów jest także wielce nie- 
korzystny; bo czyż może być większe nie- 
szczęście dla chłopstwa, jak to, iż oddaje 
się przesadnym nadziejom zysku bez pracy? 
W skutek ustawy niniejszej dyabeł spekula- 
cyi opęta nierozumnego chłopa i ruina za- 
wita do chat skromnej tej ludności. To po- 
wiedzieli też w ankiecie tacy znawcy, jak 
pierwszy rodzie galicyjskiego przemysłu na- 
ftowego, Łukasiewicz. A więc zarówno eko- 
nomiezne, jak społeczne względy przema- 
wiają przeciw zasadom ustawy niniejszej. 
Dlaczego jednak Sejm galicyski, acz więk- 
szością jednego tylko głosu, oświadczył się 
przeciw opinii ankiet, pokazuje się z obrad 
sejmowych z r 1874 i 1878. Nie były to 
pobudki ekonomiczne, lecz poziome i najnie- 
nawistniejsze względy szowinistyczne, Wia- 
domo, jakiej powagi w Sejmie zażywa p. 
Grocholski. Podczas ostatniej sesyi powie- 


dziano nawet, że jego słowo jedno tyle zna- 
czy, eo rozporządzenie ministeryalne ( Weso- 
łość ma lewicy). Ten oto były minister Jego 
Cesarskiej Mci powiedział, że, gdyby przy- 
jęto wniosek o poddanie nafty regalowi, zle- 
ciałaby się do Galieyi szarańcza. A przez tę 
szarańczę rozumiał przedsiębiorców, nietylko 
z zagranicy, lecz i % innych krajów koron- 
nych. Jego zdaniem tedy mężowie przyno- 
szący Galicyi swoje kapitały dla podźwi- 
gnienia przemysłu są szarańczą, szkodliwe- 
mi owadami. A mniej więcej to samo po- 
wiedział dzisiejszy marszałek Zyblikiewiez. 
Podrażniono więc szowinizm, którego ja 
zresztą nie rozumiem. Bo w innych krajach 
koronnych, posiadających o wiele pomyśl- 
niejsze warunki rozwoju przemysłu od Ga- 
licyi, przemysł zakwitł tylko przez napływ 
obcych; tak n. p. w Czechach, na Morawie 
i na Szląsku przez immigracyę niemiecką. 
Gdybyśmy przedsiębiorców przybywających 
do kraju z kapitałem i z inteligencyą nazy- 
wali szarańczą, przemysł nasz równałby się 
zeru, tak samo jak w Galicyi. Mowca przy- 
tacza przykłady, jak Francuzi, Anglicy, Bel- 
gijczycy i Niemcy nie-austryaccy tworzyli 
pierwsze zakłady przemysłowe w Austryi, 
Jak nawet tyrańska Rossya propaguje firmę 
braci Nobel na Kaukazie w interesie swoje- 
go przemysłu naftowego, a jak szowiniści 
galicyjscy nawet obywatelom tego samego 
państwa chcą wzbronić przystępu do Gali- 
cyi i ztąd żądają takiej ustawy. Mowca koń- 
czy wnioskiem następującym: „Odesłać pro- 
jekt do komisyi z tem poleceniem, aby go 
jak najrychlej przeobraziła, trzymając się 
zasad następujących: a) żeby żywice ziemne, 
szezególniej nafta, wosk ziemny, asfalt i t. p. 
podlegały powszechnej ustawie górniczej; 
b) że jednak co do teraźniejszych właści- 
cieli kopalni i ze względu na właścicieli 
gruntów ustanowić należy na pewien czas 
pewne prawa pierwszeństwa, a nadto eo do 
wynagrodzeniu poczynić wyjątki z pod po- 
wszechnej ustawy górniczej i uwzględnić 
propozycye ankiety, zwołanej w roku 1578 
przez galicyjski Wydział krajowy.* (Oklaski 
2 lewicy). 

Do głosu zapisali się jeszcze za pro- 
jektem pp. Biliński, Kowalski i na nowo 
Dzwonkowski. 


Zabiera głos minister spraw rolniczych 
hr Falkenhayn, którego mowa w prze- 
kładzie ze stenogramu brzmi jak następuje: 

Wysoka Izbo! Długi to już szereg lat, 
więcej niż dziesięć, odkąd rząd czyni stara- 
nia w celu uregulowania sposobem ustawo- 
dawczym prawnych stosunków górnietwa 
nuftowego, o których z wszech STÓW U 
no, że w formie dotychczasowej nadal pod- 
trzymywać się nie dadzą. Przez cały ten 
czas nie mały, toczyły się narady i rokowa- 
nia w tej sprawie, a rezultat ich nakoniec 
macie w projekcie, nad którym oto dziś ob- 
radujecie i eo do którego teraz ma zapaść 
uchwała. Projekt ten zmierza do takiego 
uregulowania i uporządkowania owych rze- 
czywiście niewłaściwych i dostatecznie już 
zilustrowanych stosunków , żeby bez kolizyi 
z zakorzenionemi już przekonaniami i zapa- 
trywaniami prawnemi i z rozpostarciem 
opieki prawa nad rzeczywiście już nabytemi 
prawami, przekazać nadzór nad górnictwem 
naftowem władzom górniczym, mimo że 
prawo rozporządzania wspominanemi tylo- 
krotnie minerałami bituminowemi pozosta- 
nie przy właścicielu gruntu. 

Mojem zdaniem, bardzo to łatwo 
twierdzić coś i o twierdzeniu szeroko się 
rozwodzić w tym duchu, jakoby ustawa ta- 
ka nie odpowiadała celowi, a nawet z fer- 
worem bronić zdania, iż przepisy inne by- 
łyby jedynie właściwe. Powtarzam, rzecz to 
łatwa; ale dodaję, próżna; bo w ten sposób 
nie co innego, ale subjektywne tylko obja- 
wią się zawsze zapatrywania. Może wolno 
mi nadmienić także, iż drażliwość, znamio- 
nująca ton całej dyskusyi tej, jest na praw- 
dę jawnym dowodem, iż są to tylko subjek- 
tywne zapatrywania, nie opierające się by- 
najmniej na objektywnych okolicznościach 
faktycznych, ani na długiem doświadczeniu. 
Gdziekolwiek bowiem istnieją kopalnie rze- 
czonych minerałów , chociażby nie bardzo 
znaczne, nigdzie nie ma tego, cv jako ideał 
snuje się przed oczyma panom z lewicy. 
W okolicy, w której w jakiejkolwiek znacz- 
niejszej ilości dobywa się naftę i wosk 
ziemny, nigdzie nie ma regału górniczego. 
A więc całkiem na pewno nikt zgoła nie 
może powiedzieć: tu widać, że tylko w ten 
sposób można porządnie dobywać naftę. 

Rządowi w pierwszym rzędzie o to 
chodzi w tej ustawie, żeby ustał stan dzi- 
siejszy i żeby nastał porządek. Nikt zaś nie 
zaprzeczy mi, że można dopiać tego ustawą 
niniejszą. Pozwóleie mi objaśnić to pokrótce 
na przykładzie. Szanowny preopinant, który 
eedopiero skończył (pos. Menger), przytoczył 
wam Borysław i panujący tam stan rzeczy. 
Sam zwiedziłem tę okolicę i do pewnego 
stopnia mogę przyznać słuszność jego twier- 
dzeniom. Jadąe od Borysławia ku górom, 
mamy po prawej stronie drogi na 225 mor- 
gach 2700 studzien, należących do 1400 
właścicieli. Jest to stan rzeczy, który zaiste 


przerażającym zwać się godzi. O tera nie n 
wątpliwości. Natomiast po lewej stron! 
drogi, tuż obok takiego stanu rzeczy, 408- 
duje się kopalnia wosku ziemnego i nafty 
tak prowadzona, że pod panowaniem regalu 
górniczego nie możnaby jej prowadzić, 8% 
lepiej ani racyonalniej. Widzieie więć, 
nawet za dzisiejszych przepisów można pro” 
wadzić górnictwo naflowe w sposób Wła” 
ściwy. A nie jest to jedno miejsce takie; 
wymieniłem je dla tego tylko, że i szanow” 
ny preopinant wymienił Borysław. 

Nie ulega więc wątpliwości, że gdyby 
wskutek poddania kopalni minerałów bitu- 
minowych ustawie niniejszej wszyscy zapro” 
wadzili u siebie porządek taki, jaki w tem 
miejscu, w własnym dobrze zrozumianym 137 
teresie przedsiębiorcy jest zaprowadzony ! 
przeprowadzony, wnet nastałby ład pożąda- 
ny w górnictwie naftowem. To zaś JES 
właśnie, jak już powiedziałen, rzeczą gło” 
wng dla rządu. Dla tego też wys. Izba uzna 
za rzecz całkiem naturalna, że poproszę J% 
by się nie dała obałamucić idealnym stanem 
rzeczy, jakiby stworzyły może inne posta- 
nowienia, lecz przyjęła to, co odpowiada ce” 
lowi i całkiem na pewno pożytek wyda; że 
poproszę ją, aby wzięła projekt pod dy- 
skusyę szczegółową, skoro, jak jestem prze” 
konany, nietylko przemysłowi naftowemu 
wogóle, lecz i tysiącznej ludności robotni- 
czej tego niedawnego obszaru górniczego 
wyświadczycie prawdziwe dobrodziejstwo. 

Na zakończenie atoli niedługiego wy- 
wodu mojego, muszę cofnąć się jeszcze do 
ostatniego ustępu mowy tego mowcy, który 
na posiedzeniu ostatniem przemawiał prze- 
ciw ustawie (pos. Weeber). Spodobało się 
mu powiedzieć co następuje: „Wedle moje- 
go przekonania niepodobieństwem jest, gdy 
się jasno rozważy następstwa tej ustawy, U- 
chwalić ją, a mianowicie dlatego, że uwa- 
żam za rzecz niegodną parlamentu dopusz- 
czać się takiej obłudy, żeby w §. 1 przy- 
znawać właścicielowi gruntu pewne prawo, 
a odbierać mu je w $. 7*. Imieniem rządu 
jak pajstanowczej protestuję przeciw imputa- 
cyi, jaka w tem zdaniu się mieści. Nie my- 
ślę oddawać wet za wet i mówić o wprowa- 
dzaniu parlamentu w obłęd, bo uważałbym 
to rzeczywiście zą rzecz niegodną parlamen- 
tu. Ale pana mowcę poproszę by zechiał po- 
zwolić powiedzieć sobie, iż całą argumen- 
tacyę, która doprowadziła go do wypo: 
wiedzenia słów tych, zawdzięcza tylko 
tworowi podnieconej tą dyskusyą fantazyi 
swojej Widząc w przyszłym kopaczu nafty 
człowieka, który w niezmiernej głębinie”na 
wszystkie strony kopie chodniki, aby Z WSZy- 
stkich gruntów sąsiednich ściągnąć nafte do 
swojej kopalni, pos, Weeber — inaczej przy: 
puścić nie mogę — w gomęczce zapomniał 
o $. 68 powszechnej ustawy górniczej, któ- 
ry wyraźnie przepisuje, że takie chodniki | 
pomocnicze zawisły od przyzwolenia władzy ` 
górniczej „w miarę, o ile są dozwolone I | 
nieodzownie potrzebne“ — naturalnie d0 
eksploatacyi własnego tylko szybu. A więć 
bardzo proszę nie pozwalać sobie takich wy” 
razów ; a skoro tego, czego dowieść chciano, 
niczem zgoła nie dowiedziono, imieniem rza* 
du jaknajenergiczniej przeciw temu prote- | 
stuję. (Huczne brawo! z prawicy.) 

Po ministrze zabiera głos pos- Bilih- 
ski, który stwierdziwszy, że przez pos: 
Mengera prywatnie i publicznie jest formal- 
nie wyzwany do zabrania dziś po raz pier- 
wszy w parlamencie głosu, odpiera nasam* 
przód w zręczny sposób pociski wspomnia- | 
nego co dopiero mowcy, które tenże utwo* | 
rzył sobie ze słów p. Bilińskiego, wypowie” | 
dzianych w r.1878w Sejmie za zaprowadze* | 
niem regalu. Zasada regaliów nie jest aniza* | 
sadą konstytucyjna, ani polityczną, lecz eko- | 
nomiczną, jako taka zaś podlega innej wyż: 
szej zasadzie, którą jest salus publica, Udo” | 
wadniał dalej szczegółowo, że bez popadania W 
zbyt jaskrawą sprzeczność sam z sobą możć 
dziś spokojnie głosować w interesie dobril 
publicznego za ustawą niniejszą, chociaż W 
r. 1878 był za regaliami. Przy tej to spo 
sobności mowca tłómaczył właściwe zna* 
czenie wyrazu szarańcza, użytego kiedyś 
przez pos. Grocholskiego, który nazwał taš 
nie przedsiębiorców przychodzących do kraj 
z rzetelnemi zamiarami, lecz owych kultur” | 
trägerów, którzy przybywają z zachciankam! | 
germanizacyjnemi — i nakoniec  śmis” | 
łym zwrotem daje odprawę całej lewicy, $ | 
szczegółowo także pos. Plenerowi za usta” | 
wiezne na Koło polskie napaści i obelgi, | 
której to odprawy wplata także osobistą © | 
bronę samego siebie co do zarzutów, czy” 
nionych mu z okoliczności jego mow$ 
kandydackiej we Lwowie, i zarazem wy” 
tyka lewicy, że żądając od Polaków, ab) 
nie mięszuli się do spraw obchodzący“! 
tylko inne kraje, sama jednak tak żywo 2%) | 
muje się sprawą, która obchodzi wyłącza* | 
Galicye. P. 
Zapisali się jeszcze do głosu za projć 
ktem pp. Kulaczkowski i Uzarkiewiez. B | 

Na wniosek pos. Penka zamknięć 4 
dyskusyę. — Mowcą generalnym za projś | 
ktem wybrany został p. Kowalski. a 

Zabiera głos pos. Matscheko J* 


ostatni z zapisanych przeciw projektowi. 
Mowca ten również wojuje cytatami z obrad 
ankiety, zwołanej przez Wydział krajowy, 
aby oświadczyć się jedynie z życzliwości dla 
galicyjskiego przemysłu naftowego za wnio- 
skiem Mengera. Następstwa projektowanej 
ustawy nie będa te, jakich spodziewa się 
rząd i prawica. Gdy uchwalimy dziś ustawę 
niepolegającą na zasadach powszechnej usta- 
wy górniczej, będziemy za znany dostate- 
cznie smutny stan rzeczy teraźniejszy wię- 
cej odpowiedzialni, niż w r. 1862 odpowie- 
dzialnym był rząd, który poprostu zadekreto- 
wał, że nafta nie ma należeć do regaliów. 
Dowodząc, iż ustawa chybi swych celów, 
mowca wypowiada przekonanie, że gdyby w 
r. 1862 zaliczenie nafty do regaliów niebyło 
zniesione, Galicya miałaby nietylko znacznie 
większą produkcyę, lecz i poczwórne docho- 
dy. Zaleca przeto raz jeszcze wniosek Men- 
gera. 

Na tem przerwano obrady. 

Od rządu wniesiono jeszeze projekt o 
zbudowaniu osobnych gmachów dla urzędów 
pocztowych i telegraficznych w Gradcu, O- 
łomuńcu i Opawie. l 

Prezes nazuacza posiedzenie nastę- 
ju na piątek i ustanawia porządek dzienny, 
ładąc na końcu jako punkt ewentualny 
dyskusyę budżetową. 

Pos. Tausche czyni przeciw temu 
objekcyę, że sprawozdania z petycyj wciąż 
są spychane z jednego porządku dziennego 
na drugi, a nigdy nie mogą doczekać się 
załatwienia. Wnosi przeto, aby położyć je 
na porządku dziennym posiedzenia piątko- 
wego i rzeczywiście załatwić. 

Pos. Heilsberg wnosi, aby na po- 
rządku dziennym posiedzenia piątkowego po- 
łożyć także projekt o uregulowaniu służby 
obrachunkowej i kontroli skarbowej, gdyż 
inaczej nie zostałby już załatwiony w tym 
okresie sesji. 

Prezes odpowiada Tauschemu, że pe- 
tycye były niedawno, bo przed dwoma tygo- 
niami, przedmiotem obrad, a wedle regula- 
minu może to mieć miejsce tylko raz na 
miesiąc. Co się tyczy wniosku Heilsberga, 
zapewnia, że przed końcem okresu stanie 
projekt o służbie obrachunkowej na porząd- 
ku dziennym. Obstaje więc przy swojej dys- 
pozycyi co do posiedzenia następnego, zwła- 
szeza że budżet jest sprawa pilną, jeżeli się 


chee uniknąć nowego prowizoryum budże- 
towego. 


„Pos. Heilsberg mniema i 
pospiechu z budżetem, nowe DAT 
Jest nieuniknione, bo w marcu nie uchwala 
go obie Izby. Zresztą odroczenie rozpraw 
budżetowych o dzień jeden będzie nawet pv- 
żyteczne, bo da posłom sposobność do lep- 
szego przestudyowania sprawozdań budże- 
towych. (Tak jest! z lewicy.) 

f Prezes poddaje wnioski Heilsberga 
i Tauschego pod głosowanie. — Izba zna- 
czną większościa oba odrzuca. 

Koniec posiedzenia o godzinie 3 m. 20. 
Następne w piątek. 


"age" 


SPRAWY MONARCHII 


U. k. centralna komisya statystyczna 
ogłosiła właśnie wszystkie daty, zebrane o 
szkołach w Austryi w r. 1881 1882 i zamie- 
ściła przytem porównawczą statystykę z osta- 
tniego dziesięciolecia, wykazującą , iż liezba 
uczniów w zakładach naukowych wzmaga 
Się bezustannie. 

Na uniwersytetach zaszły w ostatniem 
dziesięcioleciu następujace zmiany: Liczba 
Profesorów wzrosła z 678 na 927, liczba 
odezytów z 1997 na 2813. liczba słuchaczy 
2 8871 na 10.594 w kursie zimowym, a na 
9.766 w kursie letnim. Największa frekwen- 
cya w kursie zimowym roku 1881/1882 była 
Ra uniwersytecie wiedeńskim (4.828 słucha- 

= €zy), następnie na praskim (2.147), 1w o w- 
skim (1.059), gradzkim (875), krakow- 
Skim (775), insbruckim (638), W Czer- 
Riowcach było tylko 264 słuchaczy. 

czasie kursu letniego 1881/1882 r. uczę- 
Szczało we Lwowie 1.011 słuchaczy, w Kra- 
owie 723, w Czerniowcach 251. Do roku 
1875/1876 liczba słuchaczy teologii ciągle 
Się zmniejszała, odtąd jednak poczęła się 
zwiększać i to w dość silnym stosunku. 
iczba prawników w ostatnich 10 latach 
Wzmagała się z roku na rok; liczba słucha- 
Czy medycyny do r. 1877/1878 zmniejszała 
Się ciągle, wzrosła jednak r. 1881/1882 do 
liczby, jaką wykazywał r. 1878/1874; liczba 
Stuchaczów filozofii podnosiła się do roku 
1876/1877, odtąd jednak spadała z roku na 
ok. Pomiędzy słuchaczami było w ostatnim 
roku: 8082 wyznania katolickiego, 1.760 
;zraelickiego, 387 ewangelickiego, 309 grec- 
iego, 56 innych wyznań. Procent słuchaczy 

z dług wyznania spadł przy katolikach 

x 88'1 na 768, przy izraelitach podniósł się 

gole na 16:6, przy protestantach z 2'2 na 
+ przy gsłuchaczach wyznania greckiego 
"4 na 29, 
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Według narodowości było w roku 
1851/1782 na uniwersytetach: 5.179 Niem- 
ców, 1.643 Czechów, 1.660 Polaków, 513 
Rusinów, 190 Słoweńców, 298 Kroatów i 
Serbów, 342 Włochów, 168 Rumunów, 478 
Madyurów i 128 innych narodowości. Pro- 
cent słuchaczy przeto przy porównaniu ro- 
ku 1872 z rokiem 1852 podniósł się przy 
Niemcach z 484 na 48'9, przy Rumunach 
z 0-5 na 1:6, przy Madyarach z 8&2 na 
45; spadł natomiast, przy Czechach z 21:3 
na 155, przy Polakach z 159 ma 157, 
przy Rusinach z 5'5 ua 48, przy Słoweń- 
cach z 28 na 1:8, Włochach z 40 na 3:2. 
Na wszystkich przedlitawskich uniwersyte- 
tach było w roku 1881/1882, nie licząc Ma- 
dyarów, ogółem około 700 cudzoziemców. 

Na politechnikach i techni- 
kach wykładało w 1881/82 roku 337 pro- 
fesorów, przeto o 77 więcej niźli r. 1572. 
Liczba słuchaczów zredukowała się z 3118 
na 2699. Redukcya ta odnosi się przeważ- 
nie do szkół inżynierskich. Według wyzna- 
nia było roku 1681/82 ogółem 1939 katoli- 
ków (r. 1872 było katolików 2585) ewangie- 
lików 111 (r. 1872 było ich 181), liczba 
izraelitów zaś podniosła się z 197 na 528. 

Według narodowości było: 1278 Niem- 
ców, 770 Czechów, 330 Polaków, 7 Ru- 
sinów, 18 Słoweńców, 48 Serbo-Kroatów, 
59 Włochów, 16 Rumunów i117 Madyarów. 

Na innych wyższych zakła- 
daeh, jak akademiach górniczych i t. d. 
stosunek cyfr uległ małej zmianie ; frekwen- 
cya akademij handlowych wzrosła w ostat- 
niem dziesięcioleciu o 145 procent. 

Ogólna liczba gimnazyów wzro- 
sła w ostatniem dziesięcioleciu z 151 na 
164, liczba nauczycieli z 2868 na 82'0, 
uczniów zaś z 31.853 na 50.291. | 

Według narodowości liczba Niemców 
podniosła się w ostatniem dziesięcioleciu Z 
13.658 na 21.785, Czechów z 7619 na 14.478, 
Polaków z 5302 na 8167, Rusinów z 
1710 na 1851, Słoweńców z 1064 na 1890. 

Liczba szkół realnych podnio- 
sła sięz 71 na88, a liczba ucznów jednak- 
że spadła z 20.572 na 15.585, 

Z szkół fachowych seminarya nau- 
czycielskie wykazują ciągły przyrost uczniów, 
szkoły handlowe natomiast ubytek. W szko- 
łach rękodzielniczych liczba uczniów w poró- 
wnapiu z r. 1872 podniosła się z 11.600 na 
31.754. 

Liczba szkół ludowych podniosła 
sie z 13.815 na 15.885, liczba nauczycieli z 
19.568 na 39.843, nauczycielek z 2379, na 
11.828. 

Cyfra dzieci ohowiązanych do pobiera- 
nia nauki elementarnej, wynosiła w r. 1882 o- 
gółem 3,063.192, z tych jednak tylko 2,591.284 
uczęszczało do szkoły. (W r. 1872 uczęsz- 
czało zaledwie 1,820.710). 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Z fossyi.) 


Rada państwa zajętą jest obecnie wy- 
pracowaniem nowego projektu administracyi 
wyspy Sachalin, obejmującego organizacyę 
zakładów karnych iosad, przeznaczonych dla 
przestępców, Celem skoncentrowania zakła- 
dów i więzień karnych wyłącznie na tej wy- 
spie, wydano już rozporządzenie o stopnio- 
wem zwijaniu więzień karnych w całej Ros- 
syi europejskiej. Wielkie zakłady więzienne 
mają być natomiast otwarte, oprócz na wy- 
spie Saebalin, także w kraju Zabajkalskim i 
w Nerczyńsku. Więzienie karne w Wilnie 
zostało już zwiniętem, a więźniowie tamtejsi 
wysłani do Odessy, gdzie czynią przygoto- 
wania celem przewiezienia ich do Sachalinu. 

Członek wydziału statystycznego w To- 
warzystwie geograficznem, p. Jadrincew, zło- 
żył towarzystwu rozprawę, w której mieszczą 
się szczegóły o liczbie wysłanych za różne 
przestępstwa na Syberyę. Ze streszczenia Z 
owej rozprawy podanego przez Mosk, Wied. 
dowiadujemy się, że poczynając od r. 1607 
liczba wygnańców ciągle się zwiększa i do- 
szła do maximum w latach 1575—1876, wy- 
nosiła bowiem 19.000 osób. Wedle jednak 
wykazów inspekcyi nawigacyjnej można przy- 
Jać cyfrę 20.000 jako przeciętną roczną. 
Główną część sumy powyższej stanowią wy- 
słani t. z. sposobem administracyjnym, któ- 
rych liczba w okresie dziesięcioletnim od 
1366—1876 roku sięga 51 pre. ogólnej liczby 
wygnańców. P. Jadrincew tłómaczy to tem, 
że do rzędu wysłanych sposobem admini- 
stracyjnym zaliczeni zostali wszyscy wysła- 
ni zj mocy uchwał gminnych wiejskich i 
miejskich w cesarstwie. W liczbie wygnań- 
ców przeważa płeć męska. Na 503.000 wy- 
gnańców wysłanych pomiędzy latami 1823 
a 1879 przypada 58.900 kobiet. Liczba osób 
towarzyszących wygnańcom wzrasta ciągle, 
w ostatnich latach równa się ona jednej 
trzeciej części ogólnej liczby wygnańców. 
Największa liczba towarzyszy osobom wy- 
słanym drogą administracyjną, najmniejsza 
osobom wysłanym na osiedlenie, Zon towa- 
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rzyszących męzom jest bardzo wiele, mę- 
żówie zaś towarzyszący żonom należą do wy- 
Jatków. Największą ilość osób towarzyszą- 
cych wygnancom stanowią dzieci podążające 
ZA rodzicami. Co do sposobów transporto- 
wania więźniów, p. Jedrincew dowodzi, że 
praktykujące się obeenie jest powodem, iż 
zwykle połowa tylko więźniów przebywa 
drogę bez szwanku, druga albo umiera, albo 
też ulega ciężkim chorobom. Największa 
śmiertelność panuje pomiędzy dziećmi. Co 
do liczby wygnańców obeenych na Syberyi, 
p. Jadrincew nie podaje dokładnych danych, 
wspomina tylko, 1ż jedna trzecia część sta- 
nowczo nie jest na miejscu wygnania, „bo 
ei ludzie są w liczbie nieujętych zbiegów”. 
Statystyka przestępstw pomiędzy wygnańca- 
sa kat 25; iż l przestępstwo przypada na 


(Słowiańskie Towarzystwo dobroczyn= 
ności.) 


Jak już donosiliśmy przed kilkoma 
dniami, odbyło się d. 26 utego w Peters- 
burgu uroczyste doroczne zebranie t. Z. 
„słowiańskiego towarzystwa dobroczynności” 
którego kapitał wynosi obecnie 225 tysięcy 
rubli, Dzisiejsze dzienniki warszawskie po- 
dają obszerniejsze sprawozdanie z przebiegu 
tego posiedzenia, na którem rozczulano się 
głośno nad losem „Słowian zachodnich: 
Znany historyk Kojałowiez, postawił wnio- 
sek udzielenia pomocy Słowianom zachadnim 
przyczem powiedział: 

„Wydatni pracownicy z pośród Galicyan 
są niemiłosiernie prześladowani, zostali “po- 
tępieni w sposób niezmiernie  oburzający i 
cierpią w Iwowskiem wiezieniu“, Wyznaczo- 
no też dla nich z funduszów towarzystwa 
siedm tysięcy rubli zasiłku, a komitet zapro- 
ponował nad to, ze względu na szczupłość 
tego zasiłku, zbieranie ofiar. 7 powodu tego 
projektu zabrał głos metropolita Jonnniejusz 
i między innemi mówił o koniecznej pomo- 
cy dla „naszych braci*, ze stanowiska mi- 
łości chrześcianskiej i w celu podtrzymania 
wspólnej wiary i kościoła, a zakończył prze- 
mówienie modlitwą o „zmiękczenie gere cie- 
miężeców słowiaństwa”*. Subskrypcya na ten 
cel przyniosła zaraz parę tysięcy rubli. Na- 
stępnie wyznaczone temata do prae litera- 
ekich. Jeden z tych tematów obejmuie dzie- 
je Węgier od 1095 do 1141 r. Czech od 
1092 do 1140, Polski za panowania Wła- 
dysława Hermana i Bolesława Krzywouste- 
go, oraz Rusi od r. 1098 do 1146,” 


(W sprawie ministrów szwedzkich; 
Według dzienników szwedzkich i nor- 
wegskieh, które obecnie zajęte s% wyłącznie 
zatargiem pomiędzy gabinetem a reprezen- 
tacyą Norwegii, wyrok trybunału politycz- 
nego poczytywany jest przez większość opi. 
nii narodowej za sąd stronniczy ludzi, któ. 
rzy słuchali tylko głosu zawiści osobistej, 
Dzienniki podają wyczerpujące sprawozdanie 
z przebiegu procesu i ogłoszenia wyroku, 
którego minister Selmer wysłuchał z god- 
nością i niemal pogardą. W ostatnim dniu 
ubiegłego miesiąca odbyte posiedzenie Izby 
dziedzicznej było nader burzliwe. Posiedze- 
nie rozpoczęło się od odczytania znanego 
Już wyroku, następnie wielu deputowanych 
chciało zabierać głos w celu robienia ko- 
mentarzy do wyroku, jakby w poczuciu, że 
był niesprawiedliwy, lecz przewodniczący Sie- 
vert Nielson nie pozwolił na to, poczem po- 
wstała tak wielka wrzuwa, że przewodni- 
czący zmuszony był zamknąć posiedzenie, 

„ Dzienniki Morgenbladet i Aftenposten mé- 
włą, że panuje niesłychane rozjątrzenie po- 
między publicznością, szezególniej przeciw 
tej części wyroku, która mówi o grzywnie 
pieniężnej. Oprócz 15.000 koron, które skaza- 
ny minister ma zapłacić trzem oskarżycie- 
lom, pokryć on ma koszta postępowania są- 
dowego w kwocie 2725 koron, a dalej za 
płacić 100 koron i 400 koron za przesłucha- 
nie. Lecz tego samego jeszcze dnia, w któ- 
rym wyrok został podany do wiadomości, 
rozpisały wszystkie większe miasta subskryp- 
cyę na rzecz pokrzywdzonego ministra ize- 
brano zaraz w pierwszej chwili w samem 
Arendal 8500 koron. Przez cały dzień przy- 
bywały do domu ministra liczne deputacye 
z owacyami, a po południu odwiedził go sam 
król Oskar i następca tronu. W chwili, gdy 
minister wychodził z gmachu sejmowego, 
powitała go licznie zgromadzona publiczność 
okrzykami: niech żyje! Później zebrały się 
liczniejsze jeszcze zastępy publiezności, o- 
czekując na wyjście deputowanych, ci jed- 
nak w przeczuciu nieprzychylnego przyjęcia, 
uszli bocznemi wyjściami pojedyńczo. 

Aftenposten pisze © calej sprawie, co 
następuje: „Większość ciała prawodawczewo 
ukonstytuowana w trybunał państwowy, a 
złożona przeważnie z włościan, organistów 
i drobnych dzierżawców. poważyła się w 
formie wyroku ogłosić oświadczenie, wrecz 
sprzeczne z jednogłośnem przekonaniem fa- 
kultetu jurydycznego, a co ważniejsza, wbrew 
z pewnościa mniemaniu trybunału najwyż- 


chyba cała nasza konstytucya jest złudze- 
niem, a ministrowie w tym kraju wyzuci są 
z wszelkich praw. Zaden gabinet nie mógł- 
by istnieć, żadna ruda stanu wypełniać su- 
miennie i bez presyi obowiązków dla dobra 
kraju, gdyby za czynności najlegalniejsze i 
ścisłe przestrzeganie zasadniczych ustaw kon- 
stytucyi, istniały tylko widoki spotkania się 
w wyrokiem karnym. Minister Selmer ska- 
zany został przez sąd, złożony z przeciwni- 
ków politycznych, których przewódea przed 
kilku laty jeszcze wypowiedział to samo, co 
dziś zawiera wyrok. 


(Widoki Francyi w Tonkinie), 


Korespondent paryski Polit, Corresp. 
podaje w najświeższym liście z Paryża wa- 
żne szczegóły o środkach przedsięwziętych 
rzez władze francuskie w Tonkinie i wy- 
padkach zaszłych tam świeżo. Jest już dziś 
rzeczą oczywistą, pisze korespondent, że A- 
namici nie mogą się porozumieć z Chińczy- 
kami w Bakninhu. Te zatargi a może i sa- 
mozachowawczy instynkt skłoniły anami- 
ckiego książęcia Hong do ucieczki z [Bak- 
ninhu. Hong jest wprawdzie wielkim nie- 
przyjacielem Francuzów, ale ponieważ jest 
zarazem inteligentnym, przekona się wkrót- 
ce, że wszelkie usiłowania oporu przeciw 
siłom francuskim są płonne. Życzeniem je- 
go ma być rozpoczęcie jak najspieszniejsze 
rokowań o zaniechanie kroków zbrojnych. 
Donoszą tu, że książę Hong odwołał z Ba- 
kninhu także wszystkich swoich zwolenni- 
ków i stara się ujść z nimi do Anamu. Wła- 
dze francuskie wydały rozkaz utworzenia 
lotnych korpusów, ażeby odciąć odwrót księ- 
ciu i jego Świcie. Byłoby to bardzo pożąda- 
nem, jednak wątpię bardzo, żeby się ta wy- 
prawa powiodła. W każdym razie ucieczka 
Honga jest korzystną dla Francuzów, wyzy- 
skają ja bowiem w tym celu, żeby natych- 
miast zaatakować Bakninh. Obsadzone już 
zostały wszystkie pozycye do koła miejsca, 
na które uderzyć mają kolumny zbrojne. Do- 
noszą z drugiej strony, że Chińczykom u- 
dało się ściągnąć pewne posiłki dla załogi 
Bakninhu. Generał Millot zarządził przeciw 
osiadłym w Tonkinie Chińczykom nader pra- 
ktyczny środek, zobowiązując ich do solidar- 
nej odpowiedzialności. Chińczycy bowiem, 
którzy mają zamiar eksploatować jaką oko- 
lieę kraju, organizują się jako towarzystwa 
odosobnione lub gminy i wykonywują zara- 
zem wszelkie atrybucye, przysługujące le- 
galnym sądom. Otóż jeżeli jeden z człon- 
ków takiej gminy dopuści się wykroczenia, 
gmina zwykle bywa pociągana do odszzodo- 
wania; a ponieważ Chińczycy mają wielki 
wstręt do wszelkich zobowiązań, w których 
idzie o gotówkę, więc nie ulega żadnej wąt- 
pliwości, że obecnie towarzystwa czuwać bę- 
da bardzo gorliwie, ażeby się szanowni 0- 
bywatele państwa. Niebieskiego nie dopu- 
szczali nadużyć. Skonstatowano już nieje- 
dnokrotnie, że Chińczycy są najbrutalniej- 
szymi wyzyskiwaczami Tonkinu. „Owładnęli 
tak dalece wszystkiemi interesami handlu i 
pośrednictwa, że władza ich cięży nawet na 
administracyi mandarynów anamiekich. Po- 
jęli więc teraz, że chwile ich panowania są 
policzone i dlatego stawiają tak zaciekły opór 
Francuzom na każdym kroku. 


(Wyjaśnienie klęski Hicks-baszy.) 


Smutne bardzo wyjaśnienie o klęsce 
Hieks-baszy dochodzi teraz dopiero. W li- 
stopadzie roku zeszłego krążyły różne wer- 
sye, podawaliśmy nawet mniej więcej wier- 
ny opis tej bitwy, lecz dotąd nikt nie przy- 
puszczał tatalnej pomyłki, o jakiej obeenie 
donosi korespondent Journal des Debats na 
podstawie opowiadania naocznych świadków. 
Rzecz się tak miała według relacyi świad- 
ków: (O parę dni marszu od El-Obeid 
wszczęła się sprzeczka między dowodzącym 
wyprawą Hicksem a jego podkomendnym 
Alaidin'em-baszą o to. jaką drogą iść dalej? 
Pierwszy postanowił iść do Obeidu przez 
pustynię, drugi przez góry, drogą wprawdzie 
dalszą, lecz bezpieczniejszą, i gdzie spodzie- 
wał się natrafić na źródła Melbassu. Osta- 
tecznie rozłączyli się i rozdzielili wojska na 
dwa oddziały, umówiwszy się wpierw, że 
w razie napadu nieprzyjaciela, jeden dru- 
giemu pospieszy z pomocą. Jakoż niedługo 
potem, około północy, Hieks usłyszał strza- 
ły armatnie w górach, i według umowy 
skierował w tę stronę swój oddział. Po go- 
dzinie uciążliwego marszu, znalazł się 
w połowie wysokości góry, a wysłane stra- 
że doniosły, że nieprzyjaciel obsadził SZCZy- 
ty. Noe była ciemna, dano na oślep kilka 
strzałów, i zaraz w odpowiedzi grad kul 
zaczął się sypać z góry. Część wojska Hiek- 
sa uciekła, reszta dotrwała w boju aż do 
świtu. Wtedy dopiero przedstawił się strasz- 
ny widok: oddział Hicksa był prawie cał- 
kiem zniesiony, a pozostali przy życiu uj- 
rzeli przed sobą na wyżynach mundury egip- 
skie. W liczbie mnóstwa zabitych był gene- 
rał Hicks i wszyscy oficerowie jego sztabu. 
Pokazało się, że Kgipcyanie , zaalarmowani 


szego. Gdyby rzecz taka uszła płazem, to przez powstańców , nadbiegający oddział 


e | 


Hieks'a wzięli po ciemku za nieprzyjaciela. 


A 


— Teatr, Dziś, we czwartek, 6 marca, 


Przerażenie i popłoch ogarnął Egipcyan, | operetka Souppego p. t. Donna Juanita, w któ- 


w trakcie tego bandy Mahdiego ze wszyst- 
kich stron ich otoczyły i sprawiły okrutną 
rzeź, 


KRONIKA 


+ Ks. Julian Sembratowicz, kanonik 
honorowy tutejszej gr. kat. kapituły, dziekan 
bukowiński i proboszcz gr. kat. fary w Czer- 
niowcach, rzeczywisty radca konsystoryalny i 
komisarz ordynaryatu dla szkół wszelkich kate- 
goryj w księstwie bukowińskiem, dnia 4 b. m. 
o godzinie 7 rano zakończył życie w Czerniew- 
cach po krótkiej chorobie sercowej, Zmarły przez 
wiele lat piastował w mieście naszem ducho- 
wny urząd naczelnika parafii św. Piotra i Pa- 
wła, oraz obywatelski urząd radcy gminnego, i 
powszechny zjednał tu sobie szacunek i miłość. 
Dziś rano w kościele św. Piotra i Pawła od- 
było się nabożeństwo żałobne za duszę zmarłe- 
go, przy bardzo licznym udziale wiernych. 


— Stypendyum o rocznych 200 zł. 
z fundacji ś. p. Kajetana hr. Lewickiego, na- 
dała p. Zofia hr. Siemieńska-Lewieka, Romanowi 
Potworowskiemu z I roku szkoły rolniczej w Czer- 
nichowie. 


— Walne zgromadzenie towarzystwa 
zaliczkowego urzędników pocztowych odbędzie 
się dnia 16 marca, w niedzielę, o 3 godzinie 
po połuduiu w szkole imienia Konarskiego, przy 
ulicy Wałowej. 

(m) Towarzystwo św. Józefa z Ary- 
matei, zostające pod protektoratem JE, Najprz. 
arcybiskupa ks Wierzchlejskiego, a pod 
prefekiurą przew. księdza Z. Odelgiewicza 
rozdało między swoich członków sprawozdanie 
z czynności zarządu w r. z. dokonanych. Spra- 
wozdanie to świadczy o ciągłym rozwoju stowa- 
rzyszenia istniejącego we Lwowie ad r. 1860, 
a trudniącego się grzebaniem ubogich zmarłych. 
W r. z. liczyło stowarzyszenie 1.211 czynnych 
członków ; miało 3.99% zł. dochodu, a na po- 
grzebanie zwłok 665 ubogich, wydało ogółem 
2.952 zł., tak, że z końcem r.z. została w ka- 
sie kwota 1.045 zł. Z pogrzebanych kosztem 
towarzystwa ubogich chrześcian należało do 
Lwowa 199 osób; z prowincyi było 457 osób; 
3 cudzoziemców, a 6 osób niewiadomego po- 
chodzenia. Zmarłych obrz. łac. było 440; obrz. 
gr. kat. 219; ewangielików 6. Od r. 1860 po- 
grzebało towarzystwo swoim kosztem ogółem 
9.153 osób ubogich. Filantropijne to towarzy- 
stwo spieszące z pomocą w chwili dla pozosta- 
łych rodzin, a zwłaszcza rodzin ubogich, naj- 
przykrzejszej, jest subwencyonowane przez gal. 
kasę oszczędności i reprezentacyę miejską tu- 
dzież przez Wys. Wydział krajowy, który w r. z. 
udzielił subwencyi w kwocie 500 zł. 


— Komitet obywatelski dla przyję- 
cia delegatów „Kółek rolniczych*, odbędzie ju- 
tro, w piątek, o godzinie 5 wieczorem w sali 
gal. towarzystwa gospodarskiego ostatnie posie- 
dzenie, celem zamknięcia czynności i rachunków. 

— Stypendya rozdane przez Wydział 
(C. d.) 7. Z fundacyi t. z. konwiktowych o- 
trzymali: I. stypenaya po 210 zł. w miejsce 
stypendyów niższych : uczniowie wydziału prawa 
i administracyi w uniwersytecie lwowskim: |. 
Witold Władysław 2im. Lassota i 2. Zygmunt 
Franciszek Józef Bim. Sławuszewski z 8go roku 
tudzież 3. Władysław Leon Wiktor Edmund 
4im. Baron; 4. Seweryn Karol Zim. Smolecki ; 
5. Stanisław Ignacy 2im. Dobiecki, i 6. Jakób 
Józef 2im. Kulczycki, z 1go roku. Uczniowie 
wydziału prawa i administracyi w uniwersytecie 
Jagiellońskim: 7. Józef Wawrzyniec £im. Je- 
zierski z 3go roku, tudzież 8. Czesław Jakób 
dim. Obtułowicz, 9. Józef Nowak. 10. Walenty 
Koczorowski, i 11. Mieczysław Marceli 2im. 
Massatsch z 1go roku. Uczniowie wydziału le- 
karskiego w tymże uniwersytecie: 12 Włady- 
sław Jan 2im. Harajewicz z 5go roku; 13, 
Grzegorz Jarosław Żim. Turzański z 8go roku, 
tudzież 14. Antoni Feliks Zim Stasina, 15. Jan 
Wojtaszek, 16. Mikołaj Łyłyk, 17. Jan Bartło- 
miej Teodor Stanisław 4im. Breański, i 18. To- 
masz Długosz z lgo roku. Uczniowie szkoły 
politechnicznej we Liwowie: 19. Adolf Wagner 
z 5go roku; 20. Wit Szczęsny Szczepan šim. 
Rachlewicz z 4go roku; 21 Stanisław Remigiusz 
2im, Świeżawski z 2go roku, tudzież 22. Jan 
Bochniak, i 23. Roman Schereinger z lgo roku. 
Wszyscy wyżej wymienieni uczniowie wykazali 
odpowiednie postępy w naukach, jakoteż, że sto- 
sunki ich majątkowe od czasu nadania stypen- 
dyów niższych, na lepsze się nie zmieniły. 

(C. d. n) 

— W kasynie miejskiem odbędzie się 
w sobotę, dnia 8 b. m., przedstawienie amator- 
skie, Odegrane będą: Po drodee komedyjka w 1 
akcie Gawalewicza i Pierwszy pacyent kroto- 
chwila w 1 akcie, z angielskiego naśladował 
A. Walewski. Wstęp jak zwykle. Lista otwarta. 
Początek o godzinie wpół do ósmej. 

— Z Koła literackiego. W najbliż- 
szy piątek, na posiedzeniu „Koła literackiego“, 
mówić będzie dr, Albert Zipper o tłómaczeniach 
poetów polskich na język angielski. Początek o 
godzinie 7 wieczorem. 


rej w głównych rolach wystąpią panie: Boczkaj, 
Skalska, Kasprowiczowa, Pp. Myszkowski, Alma, 
Ruszkowski i inni, — Jutro, w piątek, 7 marca, 
na dochód Józefiny Woleńskiej Hrabina de So- 
merwe dramat w 4 aktach z francuzk. pp. Bar- 
riere i Thibout. — W sobotę, 8 marca, na ogólne 
żądanie Hugenoct opera w 5 aktach Meyerbeera. 
Przedostatni gościnny występ p. F. Broulika, 
pierwszego tenora opery nadwornej w Wiedniu 
i gościnny występ panny Pauliny Rossini, pri- 
madonny opery włoskiej. 


— Śmiertelność we Lwowie. W 8 
tygodniu roku bieżącego, mianowicie od dniu 
17 do 28 lutego, umarło w mieście naszem 
osób płci męskiej 48, płci żeńskiej 45, razem 88, 
czyli o 17 więcej niż w poprzednim tygodniu. 
Srednia dzienna śmiertelność wynosiła 12:8, 
roczna 89:6 na 1.000 mieszkańców, Z ogólnej 
liczby zmarłych w tym tygodriu przypadało na 
śródmieście 4, na I dzielnicę 16, na II 
dzielnicę 18, na III dzielnicę 8, na IV dziel- 
nicę 8, na szpitale 84. W porównaniu z po- 
przednim tygodniem zwiększyła się liczba śmier- 
telnych wypadków, szczególniej w chorobie gru- 
źlicy, bo porwała 24 ofiar, czyli o 9 więcej; 
zapalenie przewodu oddechowego 8, dyfterya 1, 
dławiec 2, krztusiec 3 i t. d. 


— Zapiski policyjne. Skradziono na 
24 z. m, w Winnikach, o czem dopiero teraz 
doniesiono, przez włamanie się do biura tam- 
tejszego c. k. naczelnika sądu, 107 zł. go- 
tówką i marki stemplowe po A0 ot. i 1 zł. za 
11 zł.; Maryi Żelazko, słudze, z otwartej ku- 
chni pod 1. 54 ulica Halicka, zimową, ciemno- 
bronzową chustkę wartości 7 zł,; panu A. J. 
srebrny zegarek, cylinder, pojedyńczo kryty, 
z bronzowym łańcuszkiem wartości 4 zł. — 
Aresztowano Antoniego Bilińskiego ze skradzio- 
nym szaflikiem o żelaznych obręczach ; Marcina 
Kraushara za kradzież zegarków, popełnioną u 
kelnerów w restauracyi p Pfinka; Wenela 
Hautz, za kradzież wejskowego płaszcza w ko- 
szarach artyleryi; Wiktora Wierzbickiego, Ka- 
zimierza Mandzieja i Karola Windisza jako 
sprawców wielu kradzieży, popełnionych w osta- 
tnich trzech tygodniach, z zamkniętych stry- 
chów i pomieszkań, przyczem zakwestyonowano 
znaczną ilość podejrzanej bielizny; wreszcie 
Szmila Frizera, jego żonę Beilę, Josla Schläfera 
i Freidę Rozes, znanych nabywaczy kradzio- 
nych rzeczy, oraz Zofię Schmal za współudział 
w tych kradzieżach. — Znaleziono na ulicy Gró- 
deckiej, skankowy kołnierz, czwarty tom leksy- 
konu Brokhauza, w czarnej, nowej oprawie i 
piankowa okrągłą cygarniczkę w sieniach gma- 
chu teatra hr. Skarbka. — Wydalil się bez 
śladu dnia $ b. m. rano Karol Notz, uczeń VI 
klasy gimnazyalnej z domu rodzicielskiego, sku- 
tkiem przewinienia w szkole. Liczy on lat 16, 
jest wzrostu średniego, krótkich ciemnych wło- 
sów, ubrany w ciemny paltot i bronzowy ka- 
pelusz. 

— Znany antispirytysta mr. Stuart 
Cumberland, popisywał się przedwczoraj na 
dworze Najd. Cesarzewiczostwa w Wiedniu. 
Oprócz Najd. Arcyksięcia Rudolfa i Najd. Arey- 
księżnej Stefanii obecni byli ciekawej tej pro- 
dukcyi Najd. Arcyksiążę Rainer z Małżonką, 
w. ochmistrz hr. Bombelles, dwaj adjutanei 
przyboczni Cesarzewicza i radca rządowy p. 
Weilen. Najpierw wytłómaczył p. Cumberland 
cały humbug wirujących i „pukajacych* stoli- 
ków oraz wszelkie mniemane zjawiska duchów, 
poczem przeszedł do właściwej specyalności 
swojej, odgadywania myśli i złożył tu dowody 
zdumiewającego istotnie daru. |"rzedewszystkiem 
oświadczył, iż dar ten jego ma związek z psy- 
chofizyką i polega, zdaniem jego, na natężonej 
do najwyższego stopnia sile woli eksperymen- 
tującego, za pomocą której tenże wchodzi w re- 
lacyę duchową % osobą, będącą przedmiotem 
eksperymentów. Mr. Cumberland który podczas 
popisów swoich daje sobie zawiązać oczy, bie- 
rze rękę tego, który ma sobie coś zamyśleć, 
w jedną dłoń swoją, drugą zaś dłoń kładzie na 
czole pytającego. Odgadł więc najprzód, że Najd. 
Arcyks. Rudolf myślał o barometrze, a nastę- 
pnie, że sobie zamyślił kapelusz, znajdujący się 
w przedpokoju i dużego, czarnego psa, leżącego 
w sieni. U Najd. Arcyksięcia Rainera ołgaJł, 
że przedmiotem zamyślenia był jeden z orde- 
rów, zdobiących pierś Cesarzewieza. Wreszcie 
u Najd. Areyksiężnej Stefanii odgadł w sposób, 
który wzbudził prawdziwą sensacyę, że przed- 
miotem, który sobie zamyśliła, jest portret Ar- 
cyksiężnej Kanoliny Angusty i wziąwszy pod 
rękę obecnego produkcyi hr. Palffy, przez cały 
szereg komnat zaprowadził go do nieoświetlonej 
sali, gdzie w ciemności wskazał ręką miejsce 
na ścianie, na którem wisiał ten obraz. 


Kronika łowiecka. W ostatnim 
sezonie myśliwskim ubito w rewirach księcia 
Cumberland pod Gmunden, obejmujących 25.000 
morgów terytoryum, 180 rogaczy i 188 siut, 
a to z upoważnienia właściwej władzy, gdyż 
znaczną szkodę zrządzały sarny w gospodar- 
stwach włościańskich; dalej 10 jeleni, 4 łanie, 
7 kozie, 2 głuszee, 589 zajęcy, 50 kuropatw, 
1 przepiórkę, 25 kaczek, 4 bekasy, 4 jarząbki, 
6 wydr, 34 lisów, 16 kun, 3 borsuki, 23 tehó- 
rzów, 67 łasie i 1.160 drapieżnych ptaków. 
— Słynny aktor angielski, Henry 
Irving, jak donosi Globe, zamierza opuścić 


scenę i starać się o krzesło w parlamencie. 
Irving posiała rzeczywiście niepospolity talent 
krasomowczy. 

— Były prezydent parlamentu an- 
gielskiego, mianowicie Izby gmin tegoż, sir H 
Brand, otrzymał godność para Anglii, z tytułem 
„wicehrabia Hampden of Glynde*. 

— Prawa kobiet. Senat uniwersytetu 
oksfordzkiego przyjął w tych dniach po długiej 
i bardzo ożywionej rozprawie 100 głosami prze- 
ciw 46 wniosek o przypuszczenie kobiet do egza- 
minów uniwersyteckich, jednakże z pewnemi 
ograniczeniami. 

— „Figaro paryski miał w roku 
ubiegłym czystego dochodu przeszło półtrzecia 
miliona franków. 

— Z powodu pojedynku deputowani 
węgierscy Otto Herman i Emeryk Szalay ska- 
zani zostali przez sąd w Peszcie na dwutygo- 
dniowe więzienie stanu. 

Pożar w Jackson, w Ameryce pół- 
nocnej zniszczył całą dzielnicę, z teatrem, wiel- 
kim hotelem i szeregiem magazynów kupieckich. 
Stratę oceniają na 2 miliony dolarów. W pło- 
mieniach zginęło kilka osób, a kilka doznało 
ciężkiego uszkodzenia, 

Na Atlantyku spotykały okręty, 
w tych dniach przybyłe do Europy., potężne 
góry lodowe, płynące z północy ku południowi. 


— W strasznem niebezpieczeństwie 
znajdowało się w tych dniach około 300 dzieci 
w miejscowości Oldham, w Anglii. Podczas 
przedstawienia obrazów mglistych, w prze- 
pełnionej młodzieżą szkolną sali, pękł rezerwoar 
gazowy, skutkiem czego wszystkie światła na- 
raz pogasły i niezmierne pomiędzy małymi wi- 
dzami powstało przerażenie. Biedne dzieci rzu- 
ciły się ku wyjściom, ale ich zualeźć nie mo- 
gły. Szczęściem wnet zapalono znów gaz, po- 
licya raźnie wzięła się do dzieła i zapobiegła 
fatalnemu tłoczeniu się uciekających na scho- 
dach i korytarzach. Jeden tylko chłopczyk za- 
duszony został w ścisku a dziewięcioro dzieci 
znaleziono w stanie nieprzytomnym i odwieźć 
musiano do szpitala, Liczba mniej ciężko uszko- 
dzonych była bardzo znaczna. 


GOSPODARSTWO 1 ANDAI 
Warszawskie Towarzystwo 
rybackie. 


Pod tą firma istnieje w Warszawie 
Spółka rybacka, zawiązana w czerwcu 1:88 
r. aktem zeznanym przed notaryuszem. Spół- 
ka ta założyła sobie podźwignąć zaniedba- 
ue rybactwo krajowe, a w tym celu, jak to 
określa kontrakt spółkowy, zgromadzić ka- 
pitał przez rozprzedaż udziałów po 500 r.s. 
przystępującym spólnikom, i ko traktować 
na zasadzie długoletniej dzierżawy przedsię- 
biorstwa gospodarstwa rybnego, któreby dla 
tego kapitału korzystne umieszczenie zupe- 
wniały, apo skończonej dzierżawie właścicie- 
lom oddane, także dla nich zyskownemi by- 
ły. Kapitał Spółki ma być doprowadzony do 
00,000 r. s, a więć sumy, za którą można 
już coś poważnego i trwale pożytecznego 
stworzyć. Gorspodurstwo rybne Spółki obej- 
mie: u) pstrągowe sztuczue w Złotym Poto- 
ku hr. Raczyńskiej, oraz b) zwyczajne sta- 
wowe i c) jeziorowe w dogodnych do tego 
miejscowościach Królestwa. Prócz ulepszenia 
gospodarstw już istniejących, ale zapuszczo- 
nych, Spółka będzie swym kosztem urządzać 
także nowe gospodarstwa rybne na znacznych 
przestrzeniach nieużytków i pustek zadzier- 
zawionych, które właścicielom nie przyno- 
siły dochodu. Zarząd Spółki powierzyli ucze- 
stnicy znaweom poważnym i zaufanym, któ- 
rzy też działają nie porywcżo, lecz ostrożnie 
a co główna, także z kredką w ręku, aby 
się chlubnie wywiązaii z przyjętego na się 
ciężkiego obowiązku i zadania, do czego im 
Boże pomagaj! Stronę techniczną przedsię- 
biorstw Spółki przyjął na siebie członek Za- 
rządu p. Michał Girdwoyú wysoce zasłużo- 
ny i przedtem jedyny pracownik na polu ry- 
bactwa w Królestwie, eo również rokuje 
przedsiębiorstwom Spółki powodzenie, tem 
pożądańsze, ile że można tuszyć, iż posiada- 
cze wód zachęceni osięganemi zyskami z ry- 
bactwa, nie otmieszkają niem się zająć gor 
liwiej,j niż dotąd. O ludzi usposobionych 
do zawiadywania urządzonemi gospodarstwa- 
mi rybnemi, Spółka także się stara. Dotąd 
Zarząd mógł skontruktować przedsiębiorstwa 
tylko w dwóch miejscowościach, gdyż w kil- 
kunastn innych zatamowały mu do tego dro- 
gę służebności włościan połowu ryb albo na 
upatrzonych przestrzeniach leśnych i pustwi- 
skowych. Z tejże samej przyczyny Zarząd 
nie mógł przyjąć oświadezeu licznych oby- 
wat»li, którzy uznając doniosłą pożyteczność 
usiłowań Spółki, sami się do niej zgłosili i 
chcieli jej oddać swe przestrzenne pustki 
pod eksploatacyę gospodarstwa rybnego. O- 
gólne zebranie spólników odbyło się d. 18 
stycznia b. r., na którem p. A. Przanowski 


zdał sprawę z poczynionych przez Zarząd 
zabiegów i z oględnego użycia części kapi- 
tałau w myśl kontraktu spółkowego. Sprawo- 
zdanie to ogłosiła warszawska „Gazeta Tót- 
nieza“ w numerach 5i6. Według listowne- 
go doniesienia członka Zarządu p. Jana Kle- 
niewskiego, ogólne zebranie w osenieniu Zä- 
sług prof. dr. M. Nowickiego na polu nat- 
kowem, zaprosiło go na „konsultanta“ Spół- 
ki, w nadziei, że będzie jej pomocnym swe- 
mi uwagami i zechce uczestniczyć w ogól- 
nych zebraniach spólników, które corocznie 
odbywać się mają w d. 18 stycznia w sall 
resursy kupieckiej w Warszawie; zaszczytne 
to zaproszenie dr. Nowieki przyjął. > 

Spółka rybacka na wzór warszawskiej, 
bardzoby się przydała także w Galieyi, př- 
siadującej według dat stałego katastru prze- 
szła 88.000 mórg bagien zarosłych i nieza- 
rosłych, oraz 38.000 mórg stawów i jezior 
z gospodarstwem rybnem przeważnie dzi- 
kiem, wyjąwszy wadowickie, gdzie chów kar- 
pia w stawach racyonalnie urządzonych od 
wieków kwitnie i szeroko w Europie słynie 
Olbrzymie te przestrzenie wód stanowiłyby 
wdzięczne pole do działania Spółki na ko- 
rzyść własną i obcą, zwłaszcza, że znaczna 
część bagien i innych nieużytków wybornie 
się nadaje pod stawy, gdyż położenie ich 
sprzyja przeprowadzeniu wody, a także grunt 
jest w ogólności odpowiedni. Co więcej, nie- 
zliczone jary i parowy, dziś bezużyteczne 
pustkowia, możnaby zmienie na rybne stawy, 
dobrze się opłacające, czego pouczający przy- 
kład widzimy w Witanowicach, majętności 
p. Jana Górkiewicza. Nadto nie brakłoby, 
szezególniej w Wadowiekiem, zawołanych 
hodowców ryb, którzyby na podstawie naj- 
nowszych zdobyczy nauki i praktyki mogli 
poprawić stawy zdziczałe, lub urządzić nowe 
stawy na odpowiednich nieużytkach i ba- 
gnach przez Spółkę zadzierżawionych. I ka- 
pitał potrzebny zebrałby się, chociaż może 
nie z taką łatwością, jak w bogatej Warszawie. 
Okoliczności więc sprzyjają zawiązaniu Spółki 
rybackiej i dałby Bóg, aby co rychlej mo- 
gła przyjść do skutku, albo przynajmniej 
warszawska Spółka założyła filię. Takiej 
Spółki nie zastąpi krakowskie Towarzystwo 
rybackie, które zawiązało się na innych wa- 
runkach i głównie Zarybia wody publiczne 
dla dobra pospolitego, a nie dla zysku wła- 
snego. 


Ogłoszenie. 


Na tegoroczny peryod stanowienia usta- 
wione będą następujące ogiery rządowe pełnej 
krwi angielskiej w wymienionych poniżej sta- 
cyach a to: na Stacy! stadników rzątowych: 
1) Bromerang w Buczaczu, Forest Kimg w 
Lubaczowie w pow. Cieszanowskim, Gilles the 
Third w Libuszy w pow. Gorlickim, Junak w 
Mościskach, Kniaź w Bochni, Morawan w Bu- 
sku w pow. Komioneckim, Stańczyk w Kańczu- 
dze w pow. Łancuckim, Step w Siedliszowi- 
cach w pow. Dąbrowskim, Trzcina w Bagieni- 
cach w pew, Dąbrowskim, Turon w Ohłażniey 
w pow. Żydaczowskim, Votum w Rudmika w 
pow. Niseckim, Lykophron w Borku szlache- 
cekim w pow. Wadowickim. Bar le Duc w Dę- 
bnie w pow. Brzeskim: 2) w najmnie prywa- 
tnem: Young Daniel O Bourke w Jasionce w 
pow. Rzeszowskim, Eljen a Magyar w Wojniczu 
w pow. Brzeskim, Jastrzębiec w Górkach w 
pow. Mieleckim, Manfred - Hohenau w Czarno- 
końcach w pow. Husiatyńskim, Preil w Roma- 
szówce w pow. Czortkowskim, Reginald w Mo- 
derówce w pow. Krośnieńskim, Corsar w Ciela- 
żuw.pow. Sokalskim, Labancz w Niegowicach W 
pow Bocheńskim, Lohengrin w Tyczynie w pow. 
Rzeszowskim, Osman w Krzywem w pow. Ska- 
łackim, Blitz w Mycowie w pow. Sokalskim, 
Herold w Chorzelowie w pow. Mieleckim, 


Z c. k. Namiestnictwa 
We Lwowie, d. 25 lutego 1884. 


OSTATNIA POCZTA 


Ponieważ Izba deputowanych 5% 
jutrzejszem posiedzeniu będzie zmuszolź 
przeprowadzic jeszcze dalsze obrady nad 9% 
stawa o eksploatacyi oleju skalnego w Gali” 
cyi i Bukowinie a przedewszystkiem wysłu” 
chać mowcę generalnego dep. Kowalskiego 
i referenta dr. Zatorskiego, przeto dziennik! 
wyrażają powątpiewanie, czy jutro już HE 
dzie mogła się rozpocząć dyskusya og". 
na nad budżetem, pomimo, że znajduj 
się ona na porządku dziennym. 


Komisya kolejowa Izby panów 
obradowała przedwczoraj w obecności P: 
nistra handlu br. Pino i szefa sekcyi C% 
dika nad przyjętem przez Izbę dep. prz i; 
żeniem o objęciu pod zarząd skarbu „Ka a 
Franciszka Józefa, Rudolfa i arul de” 

W komisyi Izby dep. dla KO, 
ksu karnego dep. Nitsche podniósł 5 i 
nieczną potrzebę ustawy o włóczęgostw ilo 
wskazał na to, iż kilka sejmów uch 


A 


LI tym 


zać przedmiocie rezolucye, sejm czeski , 


oświadezył gotowość przyczynienia się 
Osztów wykonania podobnej ustawy z 
Uszów krajowych. Komisya uchwaliła 


r 

Und 

gy 30 Da najbliższem posiedzeniu pod obra- 
4 Wniosek deput. Hevery o zarządzeniach 
żeciw włóczęgostwu. 


„ Jak telegrafują z Pesztu, wszysey 
r zebywający tam socyaliści zostali 
postawieni pod dozór policyjny; nad ich ze- 
aniami rozpostarła policya jak największą 
UJność i poczyniła odpowiednie kroki, aby 
jeg śnić stosunki zachodzące pomiędzy po- 
Bo cZómi związkami robotniczemi. Radca 
do Ry Breitenfeld, o którego przybyciu 

Pesztu doniosła wczorajsza depesza, był 
ui dłuższem posłuchaniu u prezydenta mi- 
rów. W nocy z 4 na 5 marca przedsię- 
ny eto liczne rewizye domowe i aresztowa- 
0 kilka osób. 


cz 


ch; Otwarcie parlamentu niemie- 
ka lego nastąpi dzisiaj w białej sali zam- 
S królewskiego przez podsekretarza stanu 
4 Mjo zedzie kanelerskim, ministra Bottichera. 
Anniki borlińskie dowiadują się, iż mowa 
kę aJąca parlament położy przedewszyst- 
„M nacisk na to, że rząd spodziewa się 
i.żyjęcia ustawy o zabezpieczenia robotni- 
44 będącej podstawą dalszego rozwoju so- 
jo ^lno-polityeznych reform, tudzież zezwo- 
nia kredytu na potrzehy narynarki. Jutro 
tstąpi wybór prezydyum, a w poniedziałek 
kj? się już rozpocząć prace parlamentarne, 
tórych jest podostatkiem. 
ła Dzisiaj odbędzie się posiedzenie K o- 
Polskiego w parlamencie niemieckim. 
a pruskiej Izbie deputowa- 
"13h, wśród dyskusyi nad trzeciem czyta- 
lem budżetu ministerstwa sprawiedliwości, 
_ Poseł Wierzbiński żalił się na panujące 
A Ks. Poznańskiem nadzwyczajne sto- 
Unki prasowe, oraz niesłychanie wysokie 
i kiy wymierzane na redaktorów pism pol- 
k ich. Minister sprawiedliwości starał się o- 
abić zarzuty poprzedniego mowcy i twier- 
e: „ że sądy ferują bezstronnie wyroki. W tej 
Prawie zabierał głos także ks. dr. Jaż- 
3 żewski, poseł Kantak zaś, który także 
apisał się na liście moweów, nie mógł już 
BE z powodu odroczenia dalszej dy- 
, „O przebiegu powyższej dyskusyi ode- 
braliśmy dzisiaj korespondencyę z Berlina, 
or dla braku miejsca zmuszeni jesteśmy 
2 Odłożyć do Jutrzejszeyo numern. 
Bis + AM Zig., przyznając, że pomiędzy ks. 
; Smarckiem a ministrem wyznań 
O8wiaty Gosslerem zaszły nieporozu- 
lenia, Nazywa fałszywą argumentacyę tych 
zienników liberalnych, które przyczyny te- 
nieporozumienia szukają na polu kościelno- 
Bo itycznem i na konserwatystów składają 
a odpowiedzialność za to, co zaszło. Je- 
Jnie prawdziwą jest wersya, wedle której 
Przyczyny nieporozumienia szukać należy w 
Projekcie do ustawy o dotacyi szkolnej, któ- 
y to projekt ks. kanclerz miał ocenić bar- 
© nieprzychylnie. 
4 Do Schl. Zig donoszą jako rzecz nie- 
“wodna, że ks. arcybiskup koloński 
elchers zostanie wkrótce ułaskawionym. 


m 
d 


« Ukaz carski ogłasza, iż dotychcza- 
ryj wydział inspekcyjny ministerstwa ma- 
Boy Ei, ma nadal nosić nazwę głównego 
ak U marynarki Równocześnie mianuje 
w szefem tego sztabu wice-admirała Ti- 
Ne ZeWA a pomocnikiem tegoż kapitana 
*wachowicza. 
hi- Rozkazem dziennym zostali mianowa- 
` generał Czernajew członkiem rady 
nj nej z przydzieleniem do sztabu gene- 
her Bo, generał Rosenbach generał-gu- 
zh torem Turkestanu i komendantem sił 
nh w turkestańskim okręgu wojsko 
Dzienniki petersburskie donoszą, że 
to najwyższych kołach rządowych sprawa 
«w, $raniczenia kompeteneyi rady pań- 
a i komitetu ministrów rozstrzygnięta 
Stała w ten sposób, iż wszystkie sprawy, 
"ax charakter ustawodawczy, dotyczące 
z p odarstwa państwowego albo związane 
~ Jdatkami fiskalnemi, należa do rady pań- 
adm podczas gdy sprawy, odnoszące się do 
Wia stracyi, nie posiadające charakteru 
z, odawczego a związane z interesami 
żęzjStkich gałęzi administracyjnych. nale- 
mają do komitetu ministrów 
Pu, Pie 4 b. m. przybył do Petersburga 
HH wnik Kaulbars dla złożenia carowi 
S, Z powierzonej mu misyi do Bul- 


Pa Znany korespondent watykański do 
nah, Corr., donoszac o nominacyi ks. kardy- 
dzia? edóchowskiego sekretarzem wy- 
trzęj 1t Memoriali, tak pisze: „Nie po- 
yj. Ujemy podnosić znaczenia tej nomina- 
tre ułatwia ona rozwiązanie kościelno poli- 


“nej kwestyi w Prusiech, gdyż, jak to się 


5 


samo przez się rozumie, kardynał Ledó- 
chowski nie może być zarazem sekretarzem 
dei Memoriali i arcybiskupem gnieźnieńsko- 
poznańskim. 


Agencja Stefaniego „doonosi, że rząd 
austryackii wło ski zgadzają się zu- 
pełnie na potrzebę utworzenia komisyi dla 
zbadania sprawy rybołowstwa na wybrze- 
żach Dalmacji i Istryi, oraz na program tej 
komisyi. Pozostaje tylko wyznaczenie dele- 
gatów; komisya zbierze się w Gorycyi. Na 
wypadek, gdyby komisya nie mogła osią- 
gnąć porozumienia, wyznaczony został sąd 
rozjemczy. 


Z powodu doniesienia, iż d wóch 
członków kroackiej partyi Star- 
cewieza, Kukuljewiez i Philipicz podczas 
pobytu swojego w Bukareszcie, mieli dłuż- 
szą konferencyę z sekretarzem rossyjskiego 
poselstwa, Iswolskim i zaopatrzeni zostali 
Ww rossyjskie pasporty, zapewnia Polit. Corr. 
na podstawie zupełnie autentycznych infor- 
macyj w sposób stanowczy, IŻ obaj wymie- 
nieni posłowie wcale się nie pojawili w ros- 
syjskiem poselstwie 1 nie otrzymali wcale 
żadnych pasportów na podróż do Rossyi. 


W dalszym ciagu obrad w Izbie 
francuskiej nad oświatą w szkołach ele- 
mentarnych, był na porządku dziennym u- 
stęp o mianowaniu nauczycieli i nauczycie- 
lek. Do mianowania tego był upoważniony 
rektor na przedstawienie inspektora akademii. 
Przeciw tej zasadzie wystapił deputowany 
Paweł Bert i bronił konieczności powierze- 
nia mianowań nauczycieli ludowych prefe- 
ktom. Polityka, mniemał deputowany, musi 
mieć w szkołach wpływ przeważny, gdyż i- 
dzie o to, ażeby wychować ludzi z poczu- 
ciem swojej godności i wolności, a dzieci żeby 
były wychowane w miłości dla republiki, Ana- 
tole dla Forge przemawiał przeciw miano- 
waniu nauczycieli i nauczycielek przez pre- 
fektów, poczem odroczono obrady. 

Temps otrzymuje depeszę z Hanoi, we- 
dług której wicekról Yinannu wyruszył z 
Hono-Hva na czele wojsk chińskich w celu 
dywersyi przeciw wojskom francuskim idą- 
cym na Bakninb. Wicekról ma iść na Son- 
tay. W prowineji Ninh - Binh pojawili się 
na nowo korsarze anamiecy. Czterech emi- 
saryuszów w Hanoi, którzy chcieli miasto 
podpalić, zdolano schwycić, i zamknięto ich 
z kilku Chińczykami w więzieniv. Donoszą 
dalej, że Dakninh obwarowany jest przez 
dv wały zewnętrzne i broniony przez dwa- 
dzieszia fortów odpolowych i odosobnionych. 
Dowódcą głównym tej warowni jest gene- 
rał chiński Hoang-Ke-Han. Na zdobyte przez 
Francuzów pagody, atakowali ponownie 
Chińczycy, zestali jednak odparci z wielkie- 
mi stratami. Dzień ataku na Bakninh utrzy- 
mywany jest w tajemnicy. s 

Niektóre dzienniki angielskie 
donoszą, że do Uhartumu przybyli po sło- 
wie Mahdiego z Obeid, z zapewnieniem, 
że wódz wielki pragnie utrzymać pokój. Mahdi 
jest moeno uradowany z uznania go sułta- 
nem Kordofanu i rozkazał wodzom wojsk 
swoich nad białym Nilem i nad błękitnym, 
ażeby się nie ważyli atakować Senaaru, ani 
nie kierowali pochodu na Chartum. Gordon 
miał prócz tego donieść, iż dzieło pacyfika- 
cyi idzie Świetnie. 


Do dzienników zagranicznych donoszą 
ze Szwajcaryi: „W kwestyi anarchistów 
nie ma ŚSzwajcarya żadnych politycznych 
skrupułów. Nieprzyjaciel, który zagraża po- 
kojowi sąsiadów, jest także nieprzyjacielem 
gościnnego kraju, a zamachy, których się 
dopuszczono w Austryi i Niemczech, mogą 
się powtórzyć i w Szwajearyi. Skoro się W 
Bernie dowiedziano, że Stellmacher jest w 
Zurychu, wydału Rada związku helweckiego 
natychmiast rozkaz wdrożenia śledztwa. Po- 
licya rozwinęła niesłychaną czynność, ażeby 
wyjaśnić szczegóły zamachu wiedeńskiego 1 
knowania anarchistów. Szwajeurya przedsię- 
weźmie wszelkie możebne środki, ażeby stłu- 
mić anarchię, nie może wprawdzie postawić 
straży policyjnej w domu każdego anarchi- 
sty, gdyż niepodobna ich wyśledzić, ale co- 
kolwiek się da uczynić w celu niedopuszcze- 
nia ponownych zamachów, to wszystko za- 
rządzi rząd szwajcarski“. 


Do Pol. Corr. donoszą z Konstanty- 
nopola o mianowaniu Halilla Rifaat-baszy 
gubernatorem Krety: Jakkolwiek statut cr- 
ganiczny dla Krety upoważnia Portę do na- 
znaczenia gubernatora wyznania muzułmań- 
skiego, byle w tukim razie wicegubernator 
był chrześcianinem, to jednak mianowanie 
Halilla-Rifnata zadziwiło niezmiernie, tem- 
bardziej, że wszyscy mają w pamięci, iż 
każdoczesne usiłowanie administrowania Kre- | 
ty przez mahometanina wywoływało smutne | 
następstwa. Mieszkańcy podburzeni, powsta- 
wali zwykle zbrojnie przeciw Turcyi, a stłu- 
mienie powstan takich kosztowało niezmier- 


ne sumy. Dopóki Porta mogła brać poży- 
było rze- 
€ finansowej mia- 
nowanie generalnym gubernatorem Krety 
i wyznawey Mahometa jest stanowczo kro- 
kiem niepolitycznym, Przewidują tu grożne 


czkę jedną po drugiej, możliwą to 
czą, ale dziś wobec ruiny 


niepokoje na wyspie, które mogą nawet po- 
zbawić Tureyę jej posiadania, ` 


_ Wiedeń, 5 marca. Najj. Pań 
udzielił ofiarom socyalisty Kammerera 
400 zł. 

Wiedeń 5 marca. Włądze nie 
zezwoliły na odbycie projektowane- 
go pojutrze w okręgu Favoritten ze- 
brania robotników i drobnych 
przemysłowców. 

Wiedeń, 5 marca. Komisya 
podatkowa Izby dep. obradowała 
nad podatkiem gorzelnianym i prze- 
dyskutowała przedłożenie aż do para- 
grafu 27. Komisarz rządowy oświad- 
czył na skierowane doń zapytanie, iż 
dochód z podatku gorzelnianego pra- 
wdopodobnie powiększy się w Przed- 
litawii o dwa miliony zł. mniej wię- 
cej. Ożywione obrady wywiązały się 
nad objętością naczyń fermentacyjnych, 
przyczem. ks. Czartoryski doma- 
gał się podwyższenia cyfry rządowej 
z 45 hl. na 60 hl. Na tem przerwano 
obrady. 

Linc, 6 marca. (Zel. pryw.) Lin- 
zer Volksblatt ogłosił w wczorajszym 
numerze projekt ustawy, zawierający 
odrębne przepisy co do podzielno- 
ści dziedzicznych gruntów 
włościańskich średniego rozmiaru, 
który to projekt rząd zamierza prze- 
dłożyć Radzie państwa. 

Peszt, 5 marca. Izba niższa 
przyjęła w dyskusyi ogólnej ustawę 
o reformie podatku od spirytusu. 

Berlin , 6 marca. (Tel. pr.) Rada 
zwiazkowa przyjęła projekt o prze- 
dłużeniu ustawy przeciw so- 
cyalistom do 30 września 1886. 

Berlin, 5 marca. Izba depu- 
towanych sejmu pruskiego od- 
rzuciła 209 gł. przeciw 152 glosom 
wniosek dep. Windhorsta o zniesienie 
przepisu, na mocy którego rząd može 
wstrzymać duchownym wypłatę pen- 
syi (Sperrgesetz), Minister wyznan o0- 
świadczył wśród obrad nad tym Wwnio- 
skiem, iż rząd zarówno z centrum pra- 
gnie pokoju kościelnego, a różni Się 
z niem tylko co do dróg, jakie należy 
obrać dla osiagnięcia tego celu. Rząd 
musi trzymać się drogi określonej 
prawnemi przepisami, i nie może Wda- 
wać się w merytoryczne rozprawy 
nad różnemi jednostronnemi kwestya- 
mi. Nie weźmie też rząd udziału W dy- 
skusyi, która mogłaby przyczynić się 
tylko do rozbudzenia namiętności. 

Moskwa, 6 marca. Mosk. Wied. 
widzą w fakcie przeniesienia ks. 
Orłowa do Berlina wzmocnienie 
przyjaznych stosunków pomiędzy Nie- 
mcami i Rossyą i dodają, że Europa 
potrzebuje obecnie przedewszystkiem 
rękojmi dla swojego wewnętrznego 
bezpieczeństwa Jedna zaś z najpeW- 
niejszych rękojmi jest niezawodnie 
dobre porozumienie pomiędzy Niemca- 
mi i Rossyą. 

Paryż, 6 marca. Polieya schwy- 
tała list, pochodzący z Ameryki, 7 któ- 
rego się pokazuje, iż w dniu Św. Pa- 
tryka zamierzano urządzić w Londynie 
nowy zamach dynamitowy: 


Paryż, 6 marca. (Tel. pryw.) 
Przybyło tu kilkunastu policyjnych 
agentów londyńskich, celem przedsię- 
wzięcia poszukiwań za Sprawcami 
ostatnich zamachów dynamito- 
wych. Władze zarządziły jak najsu- 
rowszy nadzór nad fabrykami dyna- 
mitu i personalem robotniczym, tu- 
dzież ścisłątkontrolę podróżnych, przy- 
bywających i odjeżdżających okrę- 
tami. 


Paryż, 6 marca. (Tel. pryw.) 
Do Agencyi Havasa donoszą z Kolonii: 
Zbliżenie się Rossyi do Nic- 
miec, choćby nastapiło w formie 
urzedowej, nie potrzebuje wzbudzać 
we Francyi obaw. Najlepszym na to 
dowodem jest ta okoliczność, iż am- 
basadorem w Berlinie został miano- 
wany ks. Orłow , który przez szereg 
lat przebywał w Paryżu, i tam cie- 
szył się szacunkiem i sympatyą. Nie- 
należy zapominać, iż Giers pracował 
zawsze w duchu utrzymania pokoju. 
Zbliżenie było nieodzownem, jednakże 
pomiędzy Rossyą i Niemcami nie 
istnieje ani przymierze zaczepne, ani 
odporne. Dotychczas Austrya nie 
wzięła bezpośredniego udziału w tem 
zbliżeniu, nie istnieje też żaden trak- 
tat pomiędzy trzema  cesarstwami. 
W Friedrichsruhe mogło być zawar- 
tem tylko porozumienie (entente). Na- 
wet w czasach, gdy Niemcy zosta- 
wały w najściślejszych stosunkach 
z Rossyą, nie istniał pomiędzy niemi 
traktat , lecz tylko porozumienie, nad 
którego podstawami zastanawiano się 
w czasie corocznych zjazdów. 

Paryż, 5 marca. Ambasador 
francuski w Londynie Tissot ciężko 
zachorował. 

Konst'antynop(l, 6 marca. W. 
Porta odnowiła pełnomocnictwo 
photiadesa baszy, jako gubernatora 
Krety. . 

Londyn, 5 marca. Izba gmin 
odrzuciła w drugiem czytaniu 235 

łosami przeciw 72 głosom wniesiony 
rzez Parnellistów bil o zmianę irlandz- 
kiej konstytucji. 

Kair, 6 marca. Graham przy- 
był wczoraj do Suakimu. Osinan- 
Digma stanął obozem pod Audelen o 
17 mil na zachód od Suakimu. 

Kair, 5 marca. Graham po- 
wrócił do Trinkitatu. Zamierzał 
on przybyć po południu do Suakiimu. 
Wojska angielskie, znajdujące się 
w Trinkitacie, miały dzisiaj odpłynąć 
do Suakimu. Osman Digma stoi cią- 
gle o mił dziesięć od Suakimu. W mie- 
ście panuje spokój. 

Wiedeń, 6 marca. Izba panów 
uchwaliła prawie jednogłośnie uznać 
usprawiedliwionem rozporzą dze- 
nie wyjątkowe. Wśród rozpraw 
zabrał głos dr. Unger celem 0- 
świadczenia, iż należy do tych człon- 
ków komisyi, którzy postawili i u- 
zasadnili wniosek, aby lzba panów 
przyjęła do wiadomości rozporządze- 
nie. Zgodnie z tem stanowiskiem bę- 
dzie głosował i dzisiaj także przeciw 
proponowanej redukcji. Przed rozpo- 
częciem obrad prezydent poświęcił go- 
race słowa wspomnienia zmarłemu 
członkowi Izby panów hr. Harrachowi. 
Ks. Jerzy Lobkowitz złożył ślubo- 
wanie. 

Komisya kolejowa wybrała 
Engerta przewodniczącym. 


Wiedeń, dnia marca 1884, godz. 1. 
min, 40. Alp. Tow. górn. 67:50, Węg. akcye 
kredyt. 32450 Akcye anglo-austr. 117/75, Akcye 
banku Union 11425, Akcye kolei Karola Lu- 
dwika 300:25, Akcye kolei północnej 271 —, 
Akcye kolei południowej 145*25, Akcye kolei 
Afóld 173-75, Akcye kolei Elżbiety 314 25, 
Akcye kolei Liwowsko - Czerniowieckiej 173:—, 
Akcye kolei węg. północno - wschodniej 156 75. 
Wiedeńskie losy 127-50. Akcye kolei Kudolfa 
—.—, Akcye kolei Albrechta —.—, Węgierskie 
obligacye państw. w złocie 100 40, Galicyjskie 
obligacye indemnizacyjne 100:—, Losy regulacyi 
Cisy 11360, Losy tureckie 20:10, Węgierska 
renta 91*02, Akcye banku związkowego I1150 
Akcye banku obrotowego Akcye kolei 
węgiersko-galicyjskiej —.—, Akcye kolei pań- 
stwowej —.—, Rubel papierowe 119. We 
gierskie losy, 11725, Marka niemiecka — 
Usposobienie silne. 

Wiedeń, 6 marca 1884 r., godzina 10 
min. 30. Akcye kredytowe 821-60, Ansla- 
Austr, 11730, Unionbank 114-50, Kolej Karol 

t = > ` a 
Ludwika —*—, Południowa 145*—, Renta pa- 
pierowa —*—, Galie. listy zastawne —-— 
Galicyjskie obłigacye indemnizacyjne —*—, gą- 
licyjski bank rustykalny —=*—. Losy z r "1850 
——, Napoleondor 9:60, Rubel papierow 
1'19*,. Usposobienie słabsze, d 


pap A E 
Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowiecki 


Teatr hr. Skarbka 
We Czwartek dnia 6 marca 1884 r. 


Donna Juanita 


opera kom. w 3ch aktach, muzyka Fr. Souppe'go 
przekład Aurelego, Urbańskiego. 
03850 8B Y: 
Kąpelmistrz p. H. Jarecki Reżyser p. T. Skalski 
Don Pomponio de y Cienfueges, 

Alkada m. San Sebastan * P. Myszkowski. 
Donna Olimpia, jego małżonka Pni Kasprowiczowa 
Sir Andrew Douglas, pułkownik 

angiel. załogi w San Sebastian P. Ruszkowski 
Gaston Dufaure, kapitan wojsk 

rzeczypospolitej francuskiej; 

jeniec wojenny . a ą 
Renć Dufaure, tegoż brat młod- 

szy, kadet 6 3 
Riego Manrique ewangelista, 

(pisarz publiczny) 

Gil Polo, oberzysta „pod czterma 
narodami* f A « 
Petrita, jego siostra 
Jenerał Pichedru . 
Donna Eucarnacion de Hsrrera 
Donna Mercedes de Ercilla y 
Zuniga . , 6 A 

Donna Pepita de Villegas 
Donna Ramona de Rieja 
Porucznik Fitzrove, adjutant 

pułku Douglas 3 


P. Alma 

Pni Bocskaj 
P. Kitschman 
P. Koncawicz 
Pni Skalska 


P. Gamski 
Pna Gilewicz 


Pna Borodziej 
Pna J. Gilewiez 
Pna Malczewska 


P. Krykiewiecz 
Pona Heindrich 


i Sa ł No dziowezęa Pna Gajer 
Pikator P. Zieliński 
padaka ; . 5 m 
ernar ; . Sztauber 
Oendrilon ) oficerowie francuscy p. Pedyezkowski 
Brieon, sierżant . $ 3 P. Szobert A 
Don Eusebio, sekretarz Alkady P. Wojnowski 
Marco . - è à Pni Dutkiewicz 
Rajos Pna Miałkowska 
Leon . Pna Wajglówna 
Queredo ; . 3 s Pna Borodziej 
Gorcilosa | estudiantes (studenci) Pna Wilkus 
Villagas | - - Pna Nowicka 
Zorila | Pna Rutkewska 
Ambrosio : 2 Pna Gajer è 
Kapral angielski . P. Pietraszewski 
Pierwszy t żołnierz P. Chudkowski 
Drugi c P. Bąkowski 
Mężczyzna . d å a P. Zieliński 
Kobieta. a > . P. Malczewska 
Chłopiec ò a P. Gumplowiez 


Straż, mieszkańcy, m. San Sebastian, żołnierze an- 


gielscy i francuscy. — Służba Alkady : Miejsce dzia- 
łania: Hiszpański port wojenny San Sebastian nad 
odnogą biskajską. Czas działania rok 1796, podczas 
wojny Francyi i Hiszpanii z Anglią. 


Początek o godzinie 7 wieczór. 


Pociągi kolejowe. 


Od 1 czerwca 1888 
podług zegaru lwowskiego 
Odchodzą ze Lwowa: 

Do Krakowa: o godzin. 10 min. 50 wie- 

eaorem pociag pospieszny, 0 godz. 4 

min. 5 rano pociąg osobowy, o godz 

5 min. 9 po południu pociag mięszany 

i o godz. 6 min 35 rano pociąg lokalny. 

Podwołoczysk, z dworca Pod- 

zameze: o godz. 6 min. 10 rano po- 

ciąg pospieszny 0 godz 1 min. 4 po 
południu i o godz. 11 wieczór, pociąg 
mięszany. 

Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 30 rano 
pociąg pospieszny, 0 godz. 12 min. 15 
po południu i o godzinie 11 min. 10 w 
nocy pociąg mięszany. 

Do Stanisławowa, na Stryj: rano o godz. 
7 min. 5 pociąg mięszany , wieczór o 
godz. 7 min. 10 pociąg omnibusowy i o 
godz. 11 min. 20 przed połudn. pociąg 
lokalny Lwów-Szezerzec, 

Do Podwołoczysk : z głównego dworca, 
o godz. 6 rano pociąg pospieszny, o godz. 
12 min. 38 po południu i o godz. 10 
min. 31 wieczór pociąg mięszany. 

Przychodzą do Lwowa: 

7 Krakowa : ogodz. 5 min. 40 rano po- 
ciąg pospieszny 0 godz. 9 min. 27 wie- 
czór pociąg osobowy, o godz. l1 min. 
40 przed południem pociąg mięszany, o go- 
dzinie 7 min. 54 wieczór pociąg lokalny. 

Z Podwołoczysk: na dworzee Podzamcze o 
godz. i0 min. 17 wieczór pociąg po- 
spieszny , o godz. 2 min. 31 rano i o 
godz. 3 min. 48 po południu pociąg 
mięszany. 

Ze Stanisławowa: na Stryj: rano o godz. 8 
min. 20 pociąg omnibusowy, wieczorem 
o godz. 8 min. 32 pociąg mięszany i o 


Do 


godz. 1 min. 53 po poł. pociąg lokalny į 8% z Podw 


Szezerzec- Lwów. 

Z Czerniowiec: o godz. 10 min. 0 wieczór 
pociąg pospieszny, o godz. 3 min. 85 
rano i o godz. 3 min. 52 po południu 
pociąg mięszany ; 

Z Podwołoczysk: na dworzec główny lwo- 
ski, o godz. 10 min 30 wieczór pociąg 
pospieszny, o godz. 3 min. 5 rano i o 
godz. 4 min. 16 po południu pociąg mię- 

szany. 


Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Lwów dnia 5 marca 1884. 


płacą żądają 
walutą austr.” 
1. Akeyo za sztukę, r Zir at a Zi EE 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 5|297 75 301 50 
Kol. [wow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. $4171 75 174 75 
Banku hip. galic. po 200 zł. w.a. +4į297 — 302 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. g 250 — 255 — 
2. List. zast. za 10 zł. 
Tow. kredyt. galio. 5 pr. w. a. „| 99 20 100 :0 
z z n 4<pr.w.a. $] 7025 9125 
R „ 5 pr. okresowe 24 99 20 100 20 
Tow. kred. gal. á pr. wa. los 41'/a 1. ©] 86 87 — 
Banku hip. galic. 6 pr. w. a.  -2|101 30 102 30 
s H „ 5 pr. w. 8. a] 9725 98 25 
a a  „5Pr- W. a Wy- S 
losowane z 10 pr. premią . . 5J100 25 101 25 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. wa.**| — — — — 
s. > mA n n 5Pr.wa. $ — = 
Listy. dłużne za 100 zł. 
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal. 
i Bukow. 6 pr. los. w 15 lat. —— = 
[4. Obiigi za 100 zł. 
Indemniz. galic. 5 pro. m. k. 99 75 100 75 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 
włościańskiego 6 pr. w. a. —_— —=— 
Pożyczki kr. z r. 1878 po 6 pr. wa. |I01 50 102 50 
Pożyczki kr.zr.1883po4'/4pr.wa. | 89 75 90 75 
5. Losy miasta Krakowa „ [17 — 19 — 
— a Stanisławowa . 22 50 2450 
6. Monety. 
Dukat holenderski . . « « 5 61 5 71 
Dukat cesarski . . sM D 563 578 
Napoleondor 5 . . 9 57 9 67 
Półimperył . . . - . . 986 996 
Rubel rossyjski srebrny . - 1 54 1 64 
- p papierowy « F1 Igi 1 20 
100 marek niemieckich . [58 59 69 


Srebro . >à 
Kupony w srebrze. 


Licytacye. 


L. 20258. (1353 3—3) 
C. k. sąd powiatowy miejsko-delegw. 

w Tarnopolu podaje niniejszem do publicznej 
wiadomości, że na zaspokojenie sumy 90 zł. 
12 et, w. a. z pn., przymusowa sprzedaż 
realności pod nk. 222 sub. rep. 119/16 w 
Dołżance położonej, wedle wyk. hyp. licz. 
303 Grzegorza Szałagana własnej, w tutej- 
szym e. k. sądzie w drodze publicznej licy- 
tacyi na rzecz e. k. uprzyw. Zakładu kredy- 
towego włościańskiego dnia: 

I. 20go marca 1884, 

II. 25go kwietnia 1884 i 

III. 23go maja 1884 r., 
każdym razem o godzinie $tej przedpołudniem, 
z tem przedsięwziętą zostanie, że na pierw- 


Północna kolei po 1000 zł. m. k. 


Kurs giełdy wiedeńskiej 


z dnia 1 marca 1884. 


1. Dług państwa. płacą żądają 
Jelnolity dług państwa w banknot. ! 
maj-iistopad . - « . : : - 79.60 73. 5 
ioa . . . . . . . 79.55 79.70 
Jednolity dług państwa w srebrze. 
styczeń-lipiee ow E 80.65 80.80 
kwiecień-październik . . . . . 80.80 81.— 
Losy z roku 1854 po 250 złr. m.k,4pr 123.25 123.75 


1860 po 500 złr. w.a.5pr. 135,50 136 — 


3 1860 po 100 złr 5 pr 144.50 145,25 

E 1864 po 100 złr. 168.50 169. — 

= „ 1864 po 50 złr. 168.— 169.— 
Renty Com. po 42 lir. austr, . . . 37.— 40— 
Listy zastaw domen. państw po 120 

złr. 5pre. > o « o . . . . . 150.50 151-— 
Austr. Asyg. skarb. zwrotne 1882 5 pr —.— —— 
Renta papierowa Spr. z r. 1881 9535 95.50 


Austr. renta zł. wolna od podatk. śpr. 101.75 101.90 


2. Obligacye indemn. 5 pr. (za 100 zł. m k.) 


Czech 106.50 — — 
Bukowiny 100.—- —— 
Galicyi . . . 99.80 100.50 
Niższej Austryi . 106.— 107.— 
Siedmiogrodu . 99 .50 100 — 
Węgier , 100.70 101.— 
3 Akeyo 
Bank Auglv-aust. 200 zł. emit. zł. 120 115.50 116.— 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł 309 — 309.30 


Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 800.— 810.— 
Gal. banku hip. po 209 zł. . . . . 
Gal bank.d.han.i prz. a 200zł. wpł.40pr. 
Gal. zakł., kred. ziemsk. a 200 złr. . 
Bank dla krajów koronnych a 300 zł. 

wpł. SĘ. 5 M. 2 6 0 —— 
Banku austro-węgiersk. a 600 złr. . 845.— 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . i 
Aust. Tow. żeglugi par. dun.po 500 zł.m. 563,— 567.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m, 229.50 230.— 
Kol. Preszow- Tarn. (w. o.) a 200 zł. 


847.— 


2668.— 26/3.— 


NADESŁANE. 


Pan Rafat Girard de Vasgon 


magister prawa, 
mieszkający w Paryżu przy ulicy d”Assas 


Nr, 6, podejmuje się uzyskiwania wierzy- 
telności we Francyi i w Algierze, pro- | 
wadzenia procesów i interesów, zała- | 


twiania spadków, kupna i sprzedaży 
dóbr, oraz wszelkich papierów gieł- 
dowych. 


Korespondencyę można prowadzić po polsku- 


Jr. Roman Baratz 


Operator 


mieszka i ordynuje w Hotelu Kra- 
kowskim od godz 2—4 (dla ubogich 
chorych bezplatnie). 

Dla wygody i trwałej opieki swych 
chorych, zwłaszcza zamiejscowych, stale 
zachowuje kilka pokoi w Hotelu Krakow- 
skim po umiarkowanych cenach. 

Leczy oraz choroby wewnętrzne i 
skórne, (884 1—3) 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 6go marca 1864 
Hotel Geerge'a 


Pp. W. Wolański z Rzepiniec. A. Phi- 
lipthal z Berlina. F. Minkusiewicz z Dukli. dr. 
A. Diirmberger z Lincu. Filaus z Wiednia, 

Hotel Europejski 

Pp. M. Trzeciak z Rosyi. T. Chrząsze z 
Słowity. K. Schmeichler z Wiednia. I. Schwa- 
ołoczysk. 

Hotel Angielski. 

Pp. W. Wolański z Duplisk. W. Bie- 
liński z Rosyi. Dr. F. Rauch z Horodenki. S. 
Zaleski z Łańcuta, W. Haylling Degenfeld z 
Serajewa. 


Spostrzeżenia meteorologiczne. 
(Z obserwatoryum e. k. Uniwersytetu we Lwowie), 
z dnia 6 marca 1884. 


Barometr 741.78mm przy temp. 0%. Psychro- 
Psychrometr wilgotny — 9.3'C. 


płacą żądają 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . 295.— 29550 
Lwow.-Czern. kolej po 200 zł. w. a. w sr. 172.50 173. — 
Tow kol. żel. państw. po 200 zł. m. k. 318.1" 313.40 
Połud. kol. panstw. po 200 złr. w. a. 143.50 143.80 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze l66.— 146.50 


4. Listy zastawne losowane. 


Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4'/s pr. w 
złocie w 50 L . . . z 


96.20 96.70 


n o» n premiowe po 3 pr. 97.75 98.25 
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 18 1. 6 pr. 98.25 99.— 
w, NAA w 20 l. 7pr. 100. - 101.50 
» x = w 361.5'j4pr. == —— 
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pre. 90.60 91.10 
a s > n»n po 5 pre. 98.90 99.40 
z 3 = » Po 5 pre. w 
37 latach zwrotne SEE. 2298/99 99:40) 
Gal. banku hip. po 6 proe. . .101.— 101.75 
Gal. Zakł. kred. włośe. po 6 pre.. , —— —— 
Banku austro-węgiersk. po 5 pr. . 101.80 102.10 
Węg. Tow. ziem. ake. po 5'/a pre. . —— —— 
„n Zakł. kr. ziems. po 5'/s pre. . 101.— 102.25 


5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) 


Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 98.86 9920 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.) 
a 300 zł. 5 proc. w srebrze . 97.30 97.79 
Kol. pół. po 100 zł. m. k. . 105,50 —.— 
1 m po 100 zł w a. . . . _. 101,50 — 
Kol. gal. Kar. Lud. emisya z r. 1851 
po Atha pr. . WE E . 100.50 100.99 
dtto. dtto (Jarosław - Sokal) 99.40 99.70 
Kol. Liwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 30: 
złr. 5 pre. w srebrze z r. 1565 . . 96.25 96.50 
z r. 1867 . . 101.50 .02.— 
z r. 1868 . 9675 97.20 
z r. 1872. 96.75 — — 
Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 97.30 97.80 
6. Losy. 
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 173.75 174.60 
Clarego po 40 zł. m. k. . . . . . 40.25 —, - 
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100zł.n..k. 111 — 111.50 


U 
,Prężność pary 1.8mm. Wilgoć 79'/,. Zachmurzóti 


10. Wiatr El. Ozon 8 
Temperatura powietrza — 6.9°R. 


Barometr opada. 

Stan barometru nad poziom morza 769.188. o 
Najwyższa temperatura dnia wozorajszego — 0-7 j 
Najniższa temperatura w nocy — 8.9 ©- 

Ilość opadu mierzonego o 7 g. 0.7mm. 

EE EEE „mah 


— 


Spostrzeżenia meteorologiczne. 


(Z obserwatoryum ©. k. Szkoły politechnicznej 
Lwowie). 


p = 4950 X = 41041" w. = 340" 5. 
Dla 7 marca 1884 

E. = +- 11m 4,8,,. GO = 23h 2m 10,%r | 

Zachód wgohóć 


słońca 6go marca 5h. 49m., 8; 
18h. 32m., 0. A 

W marcu nastąpi pierwsza kwadra kaigh 
4d 3h 9,m 2; pełnia lld 9h 16,m 1; ostat! 
kwadra 19d 12h 49,m 1; nów 26d 19h 23,m 6. 

Księżyc będzie w punkcie przyziemnym 
rigeum) 28d 14h, 5; w punkcie odziemnym 
geum) 16d 18h, 5. 

Słońce wstępuje w znak równomocy wioseD? 
19 marca o 18h, zaś czas gwiazdowy zrówna 8i 
czasem średnim ?1 marca o 16h 1m 50,8 7. 

Równanie czasu będzie przez oały marze 
datnie, w skutek czego zegary zwykłe, wyprź 
będą zegary słoneczne, o ilość E. w prawd 
południe. 


5 marca 1854. w j 9h | D 


739seg | 739, | 737 


(APT 


ej 


o do; 
oaa 
ziw? 


Stan barometru w milimetr. 
Stan 


termometru suchego 


_w st. Cels. —Ê2a | da —d8 
Stan termometru wilgotnego 
| w st. Cels. =i Ba 
Prężność pary w powietrzu 
__w milimetr. sn 2 
Wilgotność powietrza wzglę- 

dna w '/,. 72 96 N 
Stan nieba. 8 | 10 
Kierunek wiatru. _ Be. nę. 


Moc wiatru. 1 w | 
Ilość opada mierzona o 2b 0,mm, 
Dae yA temperatura w ciągu dnia, odozytan* 
09 P 


e" 


AD temperatura w ciągu dnia, odczytan% 
03 


30° 
(N. B. 6/3 1884 od 12h w połud., 
w połud. 7/3). 


Przy wietrze przewaźnie wschodnim, i tempe" 
raturze obniżonej, niebo zamglone, pogoda możliw* 


do 12 


eeen 
płacą żądaj? 

Keglevicha po 10 zł. m. k. . . « 19— e 

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a, 17.50 18% 

Pożyczka miasta Lublany pu 20 zł. 23.— Ha 

Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 40,— 40.2 

Palfiego po 40 zł. m. k. . . . . . 37— 87.50 

Czerwon. krzyża austr. Tow. po 10zł. 12 40 12.67 

4 n wegiersk. „ po 5 zł. . —— m7 

Fundaeya szpitala Areyks. Rudolfa 

OMIO zł WO3. .0. . ... . 20.— 217 

Salma po 40 zł. m. k.. . 3— 63.50 

St. Genois po 40 zł. m. k. . . . . 48.— 4850 

Pożycz. m, Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 21.50 22.6 

Poż. Tryestu po 100 zł. m. k.. « . 126.— 121.7 
s „ po 50 zł. w. 8. . t5. OI 

Waldsteina po 20 zł. m. k. . 28.25 29.7 

Windischgrätza po 20 zł. m. k. 37.50 58.7 

7. Weksle (na 3 miesiące) 

Augsburg na 100 zł. w. p. n. . —— = 

Berlin za 100 mark w. p. u. . —— z 

Frankfurt za 100 mark w. p. n. . . —— ~ 

Hamburg za 100 mark w. p. n —— m] 

Londyn za 10 ft. szt. . š 1181.50 121.60 

Paryż za 100 fr. . 48..0.— 48.1577 

Kurs złota. 

Dukat cesarski mon. . 5.71.— 57888 
„ pełnej wagi . . 5.66.— 5.687 
orona . . °. p — ira „sz 

20-frankówka . . . 9.60,50 2,615 

Rossyjski imperyał . 9.88.— 9.90.7 

Talar związkowy . ———=— — 

Srebro a — m 


Z Iwowsklej Izby handlowej I przemysłowej. 
Telegrafowany kurs wiedeński 


duia 5 marca 1884. = a 
Jednolity dług państwa w banknotach RA 
8 


5 w srebrze . 


Renta w złocie a << 
5 pre. austr. renta marcowa . 
Akcye banku wiedeńskiego 

5 n kredytowego . 
Londyn . EE 
Srebro 
Napoleondor 
Dukat cesarski men. 
100 marek niemieckich 


D ZE E M JM KA U REZ E ED a WY W. 


szych dwóch terminach realność ta tylko za | dzinie przed południem, przymusowa sprzedaż €. K, notaryusza w Źurawnie. A 


cenę wywołania 700 zł. w. a. lub wyżej 
tejże, zaś na trzecim terminie także i miżej 
ceny wywołania sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 10 pre. ceny szacun- 
kowej. 

Resztę warunków, tudzież wyciąg hypo- 
teczny realności przejrzeć możpa w tutejszej 
registraturze. ; x 

Tarnopol, dnia 25 listopada 1888. 


L. 3207. (1375 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Zurawnie niniej- 
szem ogłasza, że na żądanie c. k. uprzyw. 
galic. Zakładu kredytowego włościańskiego, 
celem ściągnięcia należytości 100 zł. i 100 


zł. w. a. z pn. odbędzie się w tym e. k., turze przeglądoąć można. 


sądzie w dniach 27 marca 1884, i maja 1884 


realności, ciała tabularnego niestanowiącej, 
dłużnika Filipa Witrów a względnie tegoż 
spadkobierców własnej w Sulatyczach powiatu ` 
Zydaczowskiego, pod lk. 16 subrep. 42 poło- 
żonej, z wszelkiemi do tejże realności nale 
żącemi gruntami i przynależytościami, z tem, 
że takowa w pierwszych 2 terminach tylko 
za lub wyżej ceny szacunkowej 500 zł. w. a., 
przy trzecim terminie i niżej tej ceny sprze- 
daną będzie. 

Cenę wywołania stanowi wartość tej 
realności przy udzielaniu pożyczki przyjęta, 
zaś poręczne l0 pre. sumy wywołania to jest 
50 zł. w. a. 

Resztę warunków w tusądowej registra- 


Dla wierzycieli niewiadomych ustano- | 


i 19 czerwca 1884, każdym razem o 10 go-' wiono kuratora pana Edmunda Opolskiego, ' 


jw dniach 31 marca 1854 i28 kwietnia 


,28 kwietnia 1884, godzinę 3 po p° 


C. k. sąd powiatowy 
Żurawno, 5 listopada 1883. 


L. 1224. (1218 

Sąd powiatowy Kęcki odbędzie *8 g” 
kucyjną sprzedaż realności Majera Gut 
na w Czańcu pod lk. 21] położonej, De ©- 
krycie pretensyi Maryi Heitlingerowej 
mie 1500 zł. z pn. w Sądzie w 2 termin 


3-3) 


każdym razem o godzinie 10 rano. 
wywołania 2810 zł., wadyum 281 zł! z 
ratorem dla niewiadomych ustanowiono. ej, 
Stanisława Łazarskiego adwokata W Bieb 
a termin do lżejszych warunków łudnii: 


Kęty, 18 lutego 1884. 


- 


Licytacye. 
L. 16047. (1280 1—3) 


C. k. sąd obwodowy w Przemyślu po- 
daje do wiadomości publicznej, iż w sprawie 
©. k uprzyw. powszechnego austryackiego 
zakładu kredytowego ziemskiego w Wie- 
dniu przeciw Adamowi Ziętarskiemu pto 
38744 franków 23 cts. w złocie celem za- 
Spokojenia resztującego dłuznego kapitału w 
kwocie 33744 franków 23 cts. w złocie z 
przyn. i zaległych rat pożyczkowych 161 fr. 
15 cts. z pn., 1562 trankow 50 cts. z pn. i 
1562 franków 50 cts. z pn. publiczną licy- 
tacyjną sprzedaż dóbr tabularnych Stuposia- 
ny dolne z Bereszkami i Stuposiany górne 
Z przyległościami i wszelkiemi prawami dłu- 
żnika Adama Ziętarskiego własnych, w trzech 
terminach, a to dnia 3 kwietnia 1884, dnia 1 
maja 1884 i dnia 3 czerwca 1884, każdym 
razem o 10 godzinie przed południem w są- 
dzie tutejszym w biurze Nr. 20 pod nastę- 
pującemi warunkami rozpisano. 

1. Cenę wywołania ustanawia się na 
50.000 zł. ' 

Na pierwszych dwóch terminach lo- 
bra te zostaną tylko za lub wyżej tej ceny, 
zaś na trzecim także za niższą jednak nie 
poniżej ceny 30.000 zł. sprzedane. 

2) Zakład wynosi 10 pre. ceny wywo- 
łania, można takowe w gotówce, albo w 
papierach państwowych lub w listach zasta- 
wnych powszechnego zakładu kredytowego 
ziemskiego, galic. zakładu kredyt. ziemski«go, 
galic. akcyjnego banku hipotecznego, lub w 
obligaeyach indemnizacyjnych podług osta- 
tniego kursu, lub wreszcie w książeczkach 
galic. kasy oszczędności złożyć. 

Resztę warunków i wyCIĄ6 tabularny 
można w registraturze sądowej „przeglądnąć. 

O tej licytacyi zawiadamia się chęć 
kupienia mających, e. k. uprz powszechny 
austryaeki zakład kredytowy ziemski we 
Wiedniu do rąk p. adw. dr. Łobaczewskie- 
go, p. Adama Ziętarskiego, C- k. Prokurato- 
Tyę skarbu imieniem Wysokiego skarbu, pra- 
wonabywców Franciszka Przestrzelskiego z 
Życia, miejsca pobytu j nazwiska nieznanych 
przez kuratora p. adwokata dr. Dolińskiego 
i przez edykta, p. Władysława Młotkowskie- 
go, firmę handlową Jakób i Józef Kohn w 
Wiedniu, tudzież wierzycieli hipotecznych, 
którymby uchwała licytacyjna przed termi- 
nem lub wcale doręczoną być nie mogła, 
lub którzyby po wydaniu wyciągu tabular- 
nago t, j. po dniu 16 grudnia 1883 ze swe- 
toręretensyemi do tabuli weszli przez kura- 

. adwokata dr. Czajkowskiego i pr 
AR owóśego | p 
Przemyśl, 23 stycznia 1884. 


L. 2799. (959 1—8 
C. k. sąd powiatowy w Łące ił 
że na prośbę ogólnego rolniczo-kredytowego 
zakładu dla Galicyi i Bukowiny, celem za- 
spokojenia sumy pożyczkowej 174 zł. 33 et. 
z przyn. przymusowa publiczna sprzedaż 
realności Iwana Jarzyka pod 1. k. 44 w Bi- 
lince małej położonej, w dniach 2 kwietnia, 
i maja i 4 czerwca 1884, każdym razem 
o godzinie 10 rano przedsięwziętą zostanie. 
ssj wywołania 400 złr., wadyum 
złr. 
Reszta warunków i akta w tusądowej 
registraturze do przejrzenia. 


Łąka, 30 woześnia 1883. 
L. 1689. (1005 1-3) 


C. k. sąd powiatowy w łące na pro- 
śbę zakładu kredytowego włościańskiego na 
zaspokojenie 166 zł. 86 et. z przyn. rozpi- 
suje przymusową licytacyę realności |. k. 41 
sub. rep. 136 w Siekierczycach Iwana Ole- 
ksiaka własnej, na dzień 2 kwietnia 1884 o 
Y godzinie przed południem. 

40 "YE wywołania 400 złr., wadyum 


Dalsze warunki i protokół zastawni- 
Czego opisania w tusądowej registraturze do 
przejrzenia. 

Łąka, 10 sierpnia 1888. 


L. 3047. (1026 1—3) 

Dnia 2 kwietnia, 6 maja i 10 czerwca 
1884 sprzedawana będzie przymusowo zaw- 
sze o godzinie 10 rano w tut. sądzie real- 
ność pod l. k. 116 w Nowosiółce jazłowie- 
Ckiej, dłużnika Jakóba Połowcżuka na zaspo- 
ojenie sumy 81 zł. z przyn na rzecz Moj- 
áesza Dawida Strober. 

Cena szacunkowa wynosi 280 zł., wa- 
dyum 28 zł. | 

Bliższe warunki przejrzeć można w 
tus, registraturze. 

C. k. sąd powiatowy 
Buczacz, dnia 14 czerwca 1882. 


L. 3740. (1265 1—3) 
Dnia 3 kwietnia 1884 o godzinie 10 
Fano odbędzie się w tutejszym c. k. sądzie 
ypiatowym przymusowa sprzedaż realności 

atwija Tworyszczuka pod 1l. k. 201 w Kuj- 
4g cach położonej, wykazem tabularnym licz. 
d objętej, na zaspokojenie prerensyi zakła- 
10 kredytowego 

4 zł. 92 ct. z pn. 


włościańskiego w kwocie, 


Cena wywołania wynosi 800 zł, za- 


kład 15 zł. j +: 
Sprzedaż może nastąpić nawet niżej 


ceny wywołania. . 

Resztę warunków sprzedaży i dotycza- 
cy wyciąg tabularny z dnia 5go maja 1882 
wolno przejrzeć w tutejszym sądzie. | 

Dia wierzycieli, którzyby po dniu wy- 
gotowania powyższego wyciągu do tabuli 
weszli, albo którymby uchwałę sprzedaż do- 
zwałającą, albo którą z późniejszych wcale 
nie lub nie należycie doręczono, ustanowio- 
no kuratorem tutejszego c. k. notaryus4a 
Kukawskiego. 


Zbaraż, dnia 17 listopada 1883. 


(987 2—8) 
. K. CSĄK nog'krogniň nosade AS 
MOCTH, IO Bh pkan 34- 
ARTS B'h BMICOKOCTH 140 
OBLJOTO PSAMHHYO-KQEAH" 
TORAO ZABEĄEHIA AAA I aanufh H BSK” 
kuuki STESĄŁ CA FR AHAXT „26. MapTa, 
28. ślapHalA H 26, Alaa 1884, KOKĄKIWA 
pazonk O roannk 10 nepeg h NOASĄHEWAE 
INSBAHSHA IIPOĄAKŃK PEAAKHOCTN Jasina 
KRspaa KAACHOŃ, CTANOBAAMCH T'kao rano- 
meung 4. BKIK. 45 H NOAOKHHSŚ 4. Kkik: l 
gh Nogomt Geak NOAOKENOH. 
3a kh8 BKKAHYHŠ 0YCTANOBAAE CA 
HIA4SKKOBŚ B'h kgork 400 3a9. 4. B. 
PeuTr$ oyCAORIK MOKNA NEPEFAAHSTH 


Ba T. C perNETpATSPK. h f 
a ana 10. IOnia 1863, 


y. 540. 


nyganskof BEAC! 
cnokoeNA PAUTH 
aap. 50 Kp- H np. 


kn8 


(1065 2—8) 
A E'RphITEAhHOCTH 
o  ZBABEĄEHIA 
AwRoBk B'h 
np. ÔTES- 
25, Mek- 


y, 19917. 

ha ykan 34cnoKoEH 
OBIOTO POAKHHYO-KPEAHTOBOT 
ĄAA PaanuiH H RSKkoRHHKI BS 


kBorh 242 349. i 
ca Ha Auto 24. MapTa 1884, 


t 
hiina 1884 u 26. Maa 1584, KOKAOTO 0438 
o roąuNk 10 nepeąR NOASĄNEWK BR sitog'k 


Np. 260 NSGAHYHA NPDĄAKA pEAAKNOCTH 


nóąk 4 K 4 
noń Hgana H 
Ifkna BukansHa 500 34p. 4. B- 

Kaąjiowkh 50 349. 4. B. 
Pemra oycaogiù n Bitra TABSAAD" 
HHĂh MOKHA NEpPErAAHSTH B'h TSCHĄOBOH 


pernet paT Sp 


3% le Ke 
Hepemnwas, 


Gsas nog'kToBoro M. ĄFAk. 
ana 31. pekemepa 1558. 


psa 


(1435 2—3) 
W ce. k. sądzie powiatowym w Roha- 
tynie przeprowadzi się ku zaspokojeniu wie- 
rzytelności Wiktora Schleichera w kwocie 
98 zł. przymasowa publiczna sprzedaż real- 
ności pod l. k. 211 subr. 151 w Babińcach 
położonej, ciała tabularnego nie stanowiącej 
Iwana i Hańki małż. Olszeskich własnej, w 
dniach 27 marca, 28 kwietnia 1 28 maja 
1884, każdym razem 0 godzinie 10 rano, 8 
to w pierwszych dwóch terminach powyżej 
lub za cenę szacunkową w ostatnim Zaś l 
poniżej takowej. 
Cena wywołania stanowi 285 zł., wa- 
dyum 28 zł. 50 ct. Tar 
. _ Protokół zastawniezego opisania 1 O6- 
nienia tudzież resztę warunków można przej- 
rzeć w registruturze sądowej. 
Rohatyn, 21 stycznia 1884. 


L. 1153, (1433 2—3) 
C.k. sąd powiatowy miejsko-delegowa- 
ny w Tarnowie podaje do wiadomości, że 
celem zaspokojenia wierzytelności galicyj- 
skiego zakładu kredytowego ziemskiego W 
w Krakowie w kwocie 91 zł. 54 ct. i zale- 
głych 8 rat po 11 zł. 25 ct. wraz 2 pro- 
centem zwłoki 9 pre. odbędzie Się dnia 1go 
kwietnia, 29 kwietnia 1 27 maja 1884, każ- 
dym razem o godzinie 10 przed południem 
egzekucyjna sprzedaż przez licytacyę realno- 
ści wykazem hipotecznym l. 132 księgi grun- 
towej gminy katastrainej Wierzchosławice 
objętej, Jana Sledzia własnej. 
Ceha wywołania 400 złr., 
40 złr W. A. 
_ Resztę warunków licytacyi p 
można w tutejszej registraturze. 
Tarnów, dnia 22 lutego 1884. 


L. 19017. (1886 2—3) 
W tutejszym e. k. sądzie powiatowym 
odbędzie się na rzecz Frydryka Christiana 
w celu ściągnięcia 2040 zł. w. a. Z przyn. 
publiczna sprzedaż realności pod |. k. 62 na 
Podzamczu w Stryju położonej, Ignacego 1 
Rozalii małż. Dolińskich własnej, ciała tabu- 
larnego niestanowiącej w trzecb terminach 
dnia 27 marca, dnia 1 maja i dnia 5 czerw- 
ca a każdym razem o godzinie 10 e | 
na i łr, zakła 

406! Z». + dee 4000 z 
„Bliższe warunki licytacyjne można 

przejrzeć w tusąd. registraturze. 

Stryj, dnia 30 stycznia 1884. 


L: 342, (1383 2—8) 

„. W tutejszym sądzie odbędzie się ogo- 
dzinie 10 rano w dniach 20 marca 188% i 
24 kwietnia 1884, tylko powyżej ceny SZa- 
cunkowej licytacya aj, części realności liez. 
227 w Gródku, według wyk. hip. 856 gmi- 


L. 9716. 


wadyum 


rzejrzeć 


Gazeta Lwowska Nr 55 z dnia © marca 1884, 


7 


ny Gródek, Mikołaja i Maryi Karczmarskich 
własnej, na rzecz gminy miasta Gródka pto. 
210 zł. z przyn. 
Cena wywołania 139 i - 
dyum 140 ah) de 
Resztę warunków, ukt o ia l 
, , szacowania 1 
wyciąg tabulsrny woln j 
regis.raturze. j ine 
Gdyby realności tej w oz 
; n h ter- 
minach nie sprzedano, e ye. 
marii > go rok hipotecznych ter- 
min na dzień o maja 1 i 
Z g Ja 1884, godzinę 10 
Niewiadomych z życia i miej by- 
tu wierzycieli hipotecznych Michała i Ao 
annę Smieszko uwiadamia się, że dla nich 
ustanowiono kuratorem adw. dr. Flakowieza 
w Gródku. 
Gródek, 19 stycznia 1884, 


4. 19918, (1066 2—3) 

Ga Ean BACIIOKOGHA B'kpnrreAkNSCTH 
OBIHGTO POAKHHAO-KPEĄKFTOROFO  ŻAKĘĄENA 
Ana Dannuin n Bskounu ko Angogk Eh 
KROT'k 93 3ag. ST kp. A B. Ch ngk. ÔTES- 
| ae ca Ha ano 2i, Mapra 1884, 25, upekr= 
ua 1884 u 26. Maa 1584 KOKAT pa3$ 


2| o roqHik 10 nepeąk Moas Anema KA BiopE 


Hy. 20 NSEAHYHA NIPOĄAZKK PEAALHOCTH NAT 
u. 96 gn Nogoceakay'h uoaoxenoù Heana 
llpoyaka BAACHOŃ. 

[ikna BAIKANSHA 200 sap. 
| Raąjtomh 20 3ap. 

Pera OYCAOEIA H BHTAYK TARSAAf" 


| tacyi 
|przed południem w tutejszym sądzie za ja- 
i kabądz najwyższą ofiarowaną cenę sprzeda- 


Cenę wywołania stanowi wartość Sza- 
cunkowa w kwocie 2825 zł. 70 et. w. a. 

Wadyum 10 pre. ceny szacunkowej. 

Licytacya ta odbędzie się w jednym 
tylko terminie i na takowym zostanie real- 
ność ta najwięcej ofiarującemu za jakąbądź 
cenę i poniżej ceny szacunkowej sprzedaną. 

Akt detaksacyi i dalsze warunki licy- 
cytacyjne złożone są do przeglądu w tutej- 
szosądowej registraturze. 

O czem się wszystkie strony intereso- 
wane zawiadamia. 

Zółkiew, dnia 3 listopada 1888. 


L. 15274 (1087 2—3) 

C. k. sąd obwodowy w Przemyślu o- 
głasza, iż celem zaspokojenia wierzytelności 
Pinkasa Wolkenfelda w kwocie 600 zł. z pn. 
realność pod l. k. 113 w Przemyślu na Za- 
saniu położona, ciała tabularnego niestano- 
wiąca, do Antoniego i Józefy małżonków 
Frytzów należąca, w drodze publicznej licy- 
dnia 3 kwietnia 1884 o godzinie 10 


ną zostanie. 
Cena wywołania 3854 zł. 60 et. 


Wadyum 200 zł. 


Bliższe warunki i akt oszacowania 


į przejrzeć można w tusądowej registraturze. 


Ze. k. sądu obwodowego 
Przemyśl, 7 stycznia 1884. 


149 (1095 2—3) 


L. 11149. 
C. k. sąd powiatowy w Białej ogłasza 


Haih MOKHA  NIEPECAAHSTH GIN KA 
a niniejszem, że gdy przymusowa sprzedaż 


rHcrpaTrspk. | | 
h i. ke GSAS NoRkroBoro m. AeA 


Hlepemniunna, 31. Aekemspa 1883. 
L. 5477 


kojenia kwoty 1110 złr. w. a. odbędzie się 
dnia 28 marca 1854 o godzinie 10 rano W 


| Żółkwi położonej, do Rubina i Udli Stern- 
bergow należącej, stanowiącej, ciało hipote- 


| pu) 


L. 297. 


| 
Am Dienstag, den 18 März 1884, 


Militär - Betten - Magazine in Lemberg eine Ö 
eisernen Bottstellen, sammt Bechlągen zu den zuge 


i , 1436 2—3) 
C. k. sąd powiatowy w Żółkwi podaje , 
niniejszem do wiadomości, Że celem zaspo”, 


Kundmachung. 


| realności pod l. k. 121 w Międzybrodziu li- 


Pawła Stwory własnością 
kwie- 


| objętemi BAJER bedzia. 


k. sąd powiatowy 
Biała, dnia 5 stycznia 1884. 


(1414 1—3) 


um 10 Uhr Vormittags, wird beim k. k. 
ffentliche Behandlung wegen Lieferung der 
hórigen Bettbrettern, dann Bettbrette- 


mittelst schriftlichen Ofterten abgehalten werden. 
Die wesentlichen Bedinngnisse sind folgende: 


|. Die schriftlichen Offerte 
k. k, Militar-Betten-Magazine eibzulangen. 
marka versehen, und m 


n 


belegt sein, dann die & 
genwirtigen Liefzrnngs" 
nnterzieht. Das oben fes 
Kaution zu ergänzen. 
Nachtrags oder im telegr 


Bedingungen 


von den wesentlichen Bedingunge) 
2. Die Lieferung bat zu umiassen : 

a) 2000 Stück eiserner 
theilen zu den Bettbrettern; 

b) 4500 Stück Bettbr 
3. Von den eiserne 
schlige zu den zugehórigen 
zu den Beitbrettern in Czernio 
Bettbretter entwerden alle in 


haben bis zum 
Dieselben müssen mit einer 50 kr, Stempel- 
it dem Yorgeśchriebenen Vadium und zwar: 

400 Gulden 6. W. fir eiserne Bettstellen, 


150 > 45.7» 

usdriickliche Bestimmung enthalten, 
_ Yollkommen 
tgosetzte Wadium ist im Genehmigungs 


afischen Wege einlangenden, he | 
n abweichen, werden nicht bertcksichtigt werden. 


Betistellen, Muster 1878, 


ctter zu eisernen Bettstellen. 
n Bettstellen können 1500 Stuck 
Bettbreitern in Lemberg, und 5 
witz bei dem Betten-Magazine abgestellt, 
Lemberg oder: 

2100 Stück in Lemberg. 


festgesetzen Termine bei dem genannten 


Bettbretten . 
dass dem Offerenten die ges 


bekannt sind, denen er sich vollends 
falle auf das Doppelte als 


dann solche Offerte, welche 


sammt den eisernen Bestand- 


sammt Garnituren eiserner Be- 
00 Stück sammt Beschliigen 
dagegen die 4500 


600 „  „ Tarnopol, 
600 „ _ „ Brzeżan, 
300 „  „ Jaworów, 
„  „ Żółkiew, 
300 „  „ Stryj und 
300 „  „ Złoczów, 
hl die eisernen Bettstellen, als auch die Bettbretter müssen 


eingeliefert werden. Sowo 
läugstens bis Ende Juni 158: 
der Bettbretter kónnen auf das 6 


54 yollzāblig 


bigen Stationen ausgewiessenen Parthie 
4. Die eisernen Bettstellen Sesen 

zine und den obangefihrten Fila! Stationen 
welches einem jeden Offerenten U 


Bettstellen, welche entwerden VON ; 
rials abweie 


ber dessen 


Dimension, oder Güte des Mate 


5. Die zu den Bettstellen 865% 6" 
und mit 


der genannten Form, 
ben, werden nicht angenommen., 

ehörigen Eisenbestandtheile sollen aus zähem, dehnba- 
schwarzem  Kisenlack angestrichen sein. Die 


abgestellt sein. Die Offerte bezüglich Lieferung 
anze aus geschribene Quantum oder aber auf die in o- 
urthien gestelt werden, 

genau nach dem, bei einem jeden Betten-Maga- 


vorhandenen Muster 1878 angefertigt sein, 
Verlangen zur Ansicht vorgewiessen wird. 
oder von der vorgeschriebenen 


rem, gewalztem Ei ugt, ` k 
Só, sdi trocknetem Kiefer oder Fichtenholze angefertigt, gehokelt 


Bettbretter müssen aus gut £* 
| 180 cm. lang, 26 em. breit, 3 

6. Der Preis ist fur eine 
Beschläge zu dem zugehörigen 
zu stellen, und hat sowoh! in Ziffer 

7. Das Resultat gegenwärtige 
Interdanz des 11 Corps a 


bhindig gemacht und es 
Der Offerent verbleibt vom Augenblicke des Kinreichens 


cm. stark und nicht gesprungen soin. 

fertiggestellte eiserne Bettstelle, inclusive der Garnitur- 
Bettbrettern, und fùr ein Stick unbeschlagenes Bettbrett 
n alsauch in Buchstaben ohne Korrektur ansgedriekt zu sein 
r Verhandlung wird von der Entscheidung der k. k, 


darf ein beabsichtigtes impegno unter 


14 T ie Í rden. 
agen nich gestellt wen of. das Aerar erst vom Tage der Genehmigung die gegen- 


seines Offertes haftend, W#5TEN é 


eitige Verbindlichkeit ubern:mm l ! 
seitige Verbindlichkeit ü der Genehmigung wird dem betreffenden Offerenten die Lie 


8: Nach Erfolglasssu£ 
ferung Übertragen, für 
durch die dem Betten-Maga 
der Cassa deg k. k- Detten- 

9. Nach anstandslose 
weise Kontrabende 
Lieferung aus Verse 
lassene Abstellung b 


briichi -ordenen 
H e berg, am 28 Februar 1584. 


welche naeh anstandsloser Uebernahme der ersta e 
zine in Lemberg angehörenden Organe hs VA Stücke 
| e zu Lemberg geleistet werden wird. 5utung aus 
r Beendigung der Lieferung wird dem : 

n das erlegte Vadium rückgestellt, wahrend bei ebnanten, beziehungs- 
hulden des Kontrahenden, dieses Vadium eingezo 4 istirung der 
is zur kontrahirten Anzahl aut Kosten und Rech ka und die unter- 
Unternehmers eingeleitet werden wird. ung des kontrakts- 


K. k. Militär-Betten-Magazin 


L. 9718. 

W dniach 19 marca, 18 kwietnia i 17 
maja 1584, o godzinie 10 z rana odbywać 
się będzie na zaspokojenie wierzytelności 
Piotra Palucha w kwocie 251 złr. 92 ct. 
z przyn. publiczna licytacya celem egzeku- 
cyjnej sprzedaży realności m. Jana Palucha 
lk. 89 w Osobnicy. 

Cena wywołania 1265 złr, 
180 złr. 

Kuratorem ada tum niewiadomych wie- 
rzycieli dr. Fr. Ksawery Wiediger, adwokat 
krajowy w Jaśle. 

C. k. sąd powiatowy 

Jasło, dnia 30 grudnia 1888. 


wadyum 


L. 4621. (1399 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w Rudkach sprze- 
da w drodze publicznej licytacyi dnia %6 
marca, 28 kwietnia i 28 maja 1884, każ- 
dym razem o godzinie 10 przed południem 
w budynku sądowym reżlność pod l. k. 156 
w Rudkach położoną, Mojżesza Aala wła- 


sną, celem zaspokojenia pretensyi Józefa 
Wojdyły w kwocie 80 zł. z przyn. 
Cena wywołania 1685 złr., wadyum 


168 zł. 50 et. 

Na powyższych termiuach zostanie re- 
alność ta za cenę szacunkową lub wyżej ta- 
kowej sprzedaną. 

Do ułożenia warunków ułatwiających 
wyznacza się termin na dzień 28 maja 1884, 
godzinę 4 po południu 

Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze. 

Niewiadomych wierzycieli zawiadamia 
się do rąk kuratora Kazimierza Kurka w 
Rudkach. 

Rudki, dnia 16 grudnia 1888, 


L. 3262. (1408 2—38) 

Q. k. sąd powiatowy w Kopyczyńcach 
rozpisuje na zaspokojenie wierzytelności 100 
zł. a. w. z przynal. publiczną przymusową 
sprzedaż 2 morgów, 800 sążni kwadr. grun- 
tu z realności pod l. k. 184 w Suchostawie, 
spadkobierców Jurka Oriszko własnych, na 
dzień 27 marca, na dzień 80 kwietnia i na 
dzień 28 maja 1884, o godzinie 10 rano, z 
tem, że grunt ten na trzecim terminie na- 
wet poniżej ceny szacunkowej kwoty 260 zł. 
w. a. wynoszącej pozbytym zostanie. 

Wadyum wynosi 26 zł. aw. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
registraturze sądowej. | 

C. k. sąd powiatowy 
Kopyczyńce, 80 września 1888. 


L. 44115. (1093 2—3) 
C. k, sąd delegowany miejski w Kra- 
kowie podaja do wiadomości, iż celem za- 
spokojenia masy spadkowej Chaima Landaua 
w Krzeszowicach, w kwocie 300 złr. a. w. 
z przyn., odbędzie się przymusowa sprzedaż 
realności pod l. 12 w Brzeziu narodowym 
położonej, Franciszka i Katarzyny małżon- 
ków Lipków własnej, w dwoch termisach 
to jest dnia 5 kwietnia i 7 maja 1884, na 
których realność ta tylko za cenę szacunko- 
wą 1200 zł. lub wyższą sprzedaną będzie. 

Cena wywołania jest cena szeunkowa, 
wadyum zaś wynosi 120 złr. 

Resztę warunków sprzedaży, axt osza- 
cowania i wykaz hipoteczny przejrzeć mo- 
żna w registraturze sądowej. 

Kuratorem wierzycieli, którzyby po 
dniu Iógo grudnia 1888 do hipoteki weszli, 
jub którymby rezolucya licytacyjna przed 
terminem doręczoną być nie mogła, ustana- 
wia się adwokata dr Smolarskiego z sub- 
stytucya adw. dr. Zygmunta Kibenschitza. 

Kraków, 15 stycznia 1884. 


L. 7801. (1420 3—8) 

Lwowski c k. sąd krajowy jako wła- 
dza nadopiesuńcza rezpisuje niniejszem Cø- 
lem wydzierżawienia dóbr Kozice w powie- 
cie lwowskim położonych, do małoletnich 
spadkobierców 6. p. Michała Wołłowicza na- 
leżących, dobrowolną publiczną licytacyę, 
która się odbędzie w sali rozpraw sądu tu- 
tejszegozna dniu 21 marca 1884 o godzinie 
10 z rana pod następującemi głównemi wa- 
runkami, a to: 

Dobra powyższe łącznej przestrzeni 
przeszło 390 morgów wydzierżawia się wraz 
z budynkami i prawem propinacyi na lat 
10 począwszy od dnia I kwietnia 1884. 

Ce.a wywołania a oraz czynsz roczny, 
półroeznie z góry uiszczać się mający, poni- 
żej którego dobra te wydzierżawione nie 
będą, wynosi 4000 zł. aw. i tyle wynosi też 
wadyum licytacyjne, jak i kaucya dzierża- 
wna, od której procentu, jeśliby w książe- 
czkach galic. kasy oszczędności lub w pa- 
pierach wartościowych złożoną została, na- 
leżą do dzierżawcy. 

Podatki ponoszą właściciele i ci za- 
Btrzegają sobie wreszcie prawo sprzedania 
w każdym czasie należącego do powyższych 
dóbr folwarka, Skitnik zwanego, przeszło 104 
morgów obejmującego, w którym to razie 
zniży się czynsz dzierżawny o kwotę 800 zł. 

Dalsze warunki przejrzeć, jak i bliż- 
szych informacyj zasięgnąć można bądź w 
aktach pupilarnych po 6. p. Michale Wołło- 
wiezu w tuząd. registraturze, bądź u matki 


8 


|bryeli Wołowiczowej w Kozicach, lub też u 
kuratora ich p. adwokata dr. Pająka we. 
Lwowie. | 
Lwów, dnia 1 marca 1884. | 


L. 74412. (1242 3—3) 
W celu wypuszczenia w przedsiębior- 


stwo budowli konserwacyjnych w latach ' 


wych, w złoczowskim okręgu budowniczym 
wykonać się mających, odbędzie się w dniu, 
18 marca 1854 w c. k. Starostwie w Zło- ; 
czowie licytacya ofertowa. 

Cena fiskalna robót w r. 1884 wyko- 
nać się mającycych, wynosi: 


EL 1885 i 1886 ua gościńcach państwo- 


w sekeyi drog kurowieckiej 483 zł 52 et. | 
R s ź złoczowskiej 588 „ 52 „i 
W p b zborowskiej 660 „ TB'/an 
Mo g „  podhoreckiej 242 „ 92 „| 
Razem 2175 „ 74'5,! 

Oferty wnoszone być mogą na każdą 


sekcyę drogową z osobna, także na kilka | 
sekcyj, lub na wszystkie cztery sekeye dro- ! 
gowe. Jeżeli oferta obejmować będzie kilka, ' 
lub wszystkie sekcye drogowe, to w takim 
razie, zaofiarowania podać należy, dla każ- : 
dej sekcyi w szczególności, albowiem za-, 
twierdzenie nastąpi tylko według pojedyn- | 
czych sekcyj, z uwzględnieniem najkorzy- 
stniejszego wyniku. 

Bliższe warunki przedsiębiorstwa tego | 
dotyczące, jakoto: wykaz cen jednostkowych, | 
kosztorys sumaryczny, plany, szezegółowe i 
ogólne warunki budowy przejrzane być mo- | 
gą w wymienionem Starostwie, gdzie także | 
oferty, zaopatrzone marką na 50 ct. i w wa- 
dyura wynoszące 5 proc sumy fiskalnej, z i 
wyrażeniem cen nietylko cyframi, ale także 
i literami, najpóźniej do godziny 12 w po- 
łudnie wnoszone być mają. 

Oferty, nieułożone według przepisów, | 
lub nie podane w terminie, nie będą uwzglę- | 
dnione. : | 

Z c. k. Namiestnictwa | 

We Lwowie, dnia 16 lutego 1884, 


Konkursa. 


(1428 3—8) 
Rzeszowski ces. kr. sąd obwodowy po- 
trzebuje 3 dyetarynszów, płaca 25—30 złr. 


miesięcznie. Warunki: piękne i szybkie 
pismo i nienaganne życie, 
L. 261. (1417 3—3) 


Celem obsadzania opróżnionej posady 
sługi etatowego przy tutejszym cœ. k. Uni- 
wersytecie rozpisuje się niniejszem konkurs 
z terminem do końca kwietnia 1884, 

Juko wynagrodzenie przyjęty sługa o- 
trzyma rocznie 300 zł. płacy i 75 zł. dodat- 
ku aktywalnego, tudzież przepisaną odzież 
służbową. 

Ubiegający się o tę posadę mają prócz 
zwykłych czynności sług urzędowych, obo- 
wiązek rznięcia, rąbania i noszenia drzewa 
opałowego, jak również opalania piesów w 
lokalnościach do obsługi im  przydzielo- 
nych. 

W podaniach swych kandydaci winni 
udowodnić: 1) znajomość języka polskiego 
2) fizyczne uzdolnienie do pełnienia swych 
obowigzków, B to za przedłożeniem świa- 
dectwa lekarskiego, 3) wiek i stan, tudzież 
swe dotychczasowe zatrudnienie i zachowy- 
wanie się. 

Podania należy wnosić w wyż ozna 
czonym terminie do c. k. Senatu akade- 
mickiego tutejszego Uuiwersytetu. Jeżeli zaś 
kandydat zostaje w służbie publicznej, to 
winien wnieść podanie za pośrednietwem 
swej przełożonej władzy. 

Wreszcie zwraca się uwagę, że w myśl 
ustawy z dnia 19 kwietnia 1872 D. u. p. 
l. 60, pierwszeństwo do otrzymania tej po- 
sady mają wysłużeni podoficerowie ce. k. 
Armii posiadający Aka uprawnienia, ^ 
dopiero w ich braku mogą być uwzględnie- 
ni inni kandydaci. 

Z e. k. Senatu akademickiego 

Lwów, dnia 29 lutego 1884, 


L. 509. (1362 3—3) 
C. k Rada szkolna okręgowa ogłasza 
niniejszem konkurs, celem stałego obsadze- 
nia następujących posad nauczycielskich: 
A. w powiecie tarnopolskim : 

1) w Jankowcach, szkoła etatowa z płacą 
800 złr. 

2) w Kurnikach, 
300 złr. 

3) w Toustoługu, szkoła etatowa z płacą 
207 złr. 50 et. w.a. w gotówce i 25 korey 
zboża. 

4) w Iwaczowie dolnym, szkoła filialna z 
płacą 192 złr. w gotówce, 16 korey zbo- 
Ża i 12 korey ziemniaków. 

5) w Łozowie, szkoła filialna Z płacą 208 
złr. w gotówce i 12 korey zboża. 

B. w powiecie skałackim: 

6) w Iwanówce, szkoła etatowe z płacą 164 
zł 2Ż5et. w gotówce 135 korcy 24 garney 
zboża. 


szkuła etatowa z płacą 


IL. 274. 


(1406 2—8) i opiekunki małoletnich właścicieli, p. Ga- 7) w Zarubińcach, szkoła etatowa z płacą 


222 złr. 
zboża. 
8) w Krzywem, szkoła filialna z płacą 168 
złr. 67 ct. w gotówce i 23 korcy, 14 
garncy zboża 
C. w powiecie zbaraskim: 

9) w Palczyńcach, etatowa z płacą 148 złr. 
88 ct. w gotówce i 39 korey zboża. 

10) w Romanowem siole, etatowa Z płacę 
192 złr. 50 et. i 29 korey zboża. 

11) w Jaocweach, filialna z płacą 168 zł. 
w gotówce i 21 korey 16 garncy zboża. 

Prawo prezentowania przysłuża Radom 
szkolnym miejscowym. 

Podania zaopatrzone w dokumenta 
służbowe wnosić należy za pośrednietwem 
swych władz przełożonych najpóźniej do 15 
kwietnia 1854. 

Podań spóźnionych lub nieopatrzonych 
w potrzebne dowody nie będzis się uwzględ- 
niać, 

Tarnopol, dnia 22 lutego 1884. 


L. 1907. (1416 3—3) 

Posady sędziów powiatowych a) w Brzo- 
zowie i b) Szezercu, a w razie przeniesienia 
przy innym sądzie powiatowym w Galicyi 
wschodniej w VIII klasie rangi, ze systemi- 
zowanemi poborami, są do obsadzenia. 

Ubiegający się wniosą swoje należycie 
udokumentowane podania w drodze przepi- 
sanej do 25 marca 1884, a to co do posady 
ad a) do Prezydyum sądu obwodowego w 
Przemyślu eo do posady ad b) do Prezy- 
dyum sądu krajowego we Lwowie. 

Lwów, 1 marca 1884. 


60 et. w gotówce i 28 korcy 


(1359 3—3) 
Celem obsadzenia posady laboranta 
przy muzeum mineralogicznem w tutejszym 
c. k. Uniwersytecie, ogłasza się niniejszem 
konkurs z terminem do 20 kwietnia 1884. 
Laborant przy pomienionem muzeum 
otrzymuje rocznie 400 złr. płacy i 100 złr. 
dodatku aktywalnego, mieszkanie oraz prze- 
pisaną odzież albo relutum za takową. 

Ubiegający się o tę posadę winni są 
udowodnić znajomość języka polskiego w 
słowie i piśmie, swój wiek i stan, tudzież 
fizyczne uzdolnienie, potrzebne do pełnienia 
obowiązków, wreszcie dotychczasowe zatru- 
dnienie i zachowanie się. Prócz tego winni 
wykazać, że posiadają techniczne uzdolnie- 
nie w preparowaniu okazów mineralogicznych 
do badań, jak również, że są obznajomieni 
z mechanicznem przygotowywaniem materya- 
łów do badań chemicznych. 

Podania o posadę należy wnosić w ter- 
minie wyż oznnczonym do c. k. Senatu 
akademickiego tutejszego Uniwersytetu. Je- 
żeli zaś kandydat zostaje w służbie publicz- 
nej, to winien wnieść podanie za pośredni- 
ctwem swej przełożonej władzy. 

Nakoniec zwraca się uwagę, że w myśł 
ustawy z 19 kwietnia 1872 Dz. u. p. l. 60, 
pierwszeństwo do otrzymania powyższej po- 
sady mają wysłużeni podoficerowie e k, 
armii, posiadający certyfikat uprawnienia. 
a dopiero w ich braku mogą być uwzględ- 
nieni inni kandydaci, 

Z c k. Senatu akademickiego, 

Lwów, 29 lutego 1884. 


L. 866, (1437 2—38) 

Celem obsadzenia trzech posad zastęp- 
ców Prokuratora Panstwa przy sądzie kra- 
jowym we Lwowie i sądzie obwodowym w 
Przemyślu, z poborami VIII rangi rozpisuje 
się niniejszem konkurs. 

Ubiegajacy się o te posady mają swoje 
do wys. Ministerstwa sprawiedliwości wy- 
stosowane i należycie allegowane podania 
wnieść do dni 14 rachując od ostatniego 
ogłoszenia konkursu w „Gnzecie Lwowskiej* 
w drodze przepisanej do Nadprokurstoryi 
Państwa we Lwowie. 

Lwów, 2 marca 1884. 


L. 210. (1425 2—3) 

Niniejszem ogłasza się konkurs do 20 
marca 1884 r. celem obsadzenia posady a- 
systenia przy katedrze Technologii chemicz- 
nej w tutejszej c. k. szkole Politechnicznej, 

Ta posada, do której przywiązane jest 
wynagrodzenie w kwocie rocznych 600 złr. 
w. a będzie nadana przez Kolegium Profe- 
sorów na czas od I kwietnia r. b., po ko- 
niec września 1885 r. 

Podania o powyższą posadę, wystoso- 
wane do Kolegium Profesorów e. k. Szkoły 
Politechnieznej i zaopatrzone w potrzebne 
dokumenta, tudzież w dowody dokładnej 
znajomości języka polskiego, należy wnieść 
do podpisanego Rektoratu przed upływem 
terminu konkursowego 

Z Rektoratu e. k. Szkoły Politechnicznej. 

We Lwowie, dnia 2 marca 1884, 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 57. (1186 2—3) 

Sąd powiatowy w Strzyżowie zawia- 
damia, Herscha Vogla i Chaima Leibę Vogla 
iż Hersch Schaffer, wniósł pod dniem 4 stycz- 
nia 1834, do l. 57 podanie o sprostowanie 


wyk. hip. 42 księgi gruntowej, dla gminy 
Niebylec, w skutek czego termin do rozpr*” 
wy na dzień 1 kwietnia 1884, o 9 rano 
wysnaczonym został, a dla nieobecnych po” 
wyższych kuratorami Juda Schiff i Mebel 
Wallach ustanowieni zostali 

Zarazem pomienionych Voglów wzywź 
się, ahy na termin do rozprawy wyznaczony 
w sądzie tutejszym stanęli osobiście, U 
przez pełnomocnika, albo ustanowionym ku" 
ratorem, potrzebne do obrony wskazówz! 
udzielili, w przeciwnym bowiem razie, WJ“ 
nikłe z zaniedbania tego skutki, sami sobie 
przypisać będą zmuszeni. 

Strzyżów, 1go lutego 1884. 


L. 457. (1185 2—8) 
| C. k. sąd powiatowy w Strzyżowie z8- 
wiadamia, z miejsca pobytu niewiadomego 
Chaima Leibę 2ga imion Vogla iż poddniem 
29 stycznia 1884 l. 457 Hersch Mejlech 
Schafer, wniósł przeciw niemu pozew o 238 
zł., że wskutek tego termin do rozprawy 
na dzień | kwietnia 1884, o 9 rano wyzne” 
czono, a dla pozwanego kuratorem  Mehle 
Wallacha ustanowiono. 
Zarazem pozwanego wzywą się, aby 
na terminie do rozprawy wyznaczony W 
sądzie tute szym stanął osobiście, lub przez 
pełnomocnika, albo ustanowionemu kurato- 
rowi potrzebne do obrony wskazówki udzie- 
lił, w przeciwnym bowiem razie wynikłe 
z zaniedbania tego skutki, sam sobie przy- 
pisać będzie zmuszony. 
Strzyżów, 1 lutego 1884. 


L. 6018. (1187 2—8) 

. Sad powlatowy w Strzyżowie zawiada- 
mia, z miejsca pobytu niewiadomego Stanis- 
ława Zdziebłewskiego, iż Hersch Schaffer 
wniósł przeciw niemu pozew o 100 zł. wsku- 
tek czego termin do rozprawy, na 1 kwiet- 
pia 1684, o 9 rano wyznaczono, a dla nie- 
go kuratorem Franciszka Boczara z Niebylca 
ustanowiono. 

Zarazem pozwanego wzywa się aby 
na termin do rozprawy wyznaczonyw sądzie 
tutejszym stanął osobiście, lub przez pełno- 
mocnika, albo ustanowionemu  kuratorowi 
potrzebne do obrony wskazówki udzielił, w 
przeciwnym bowiem razie, wynikłe zanied- 
bania skutki, sam sobie przypisać będzie 
ZMUSZONY. 

Strzyżów, 30 grudnia 1883, 


L. 1055 (1341 3—3) 

C. k. sąd powiatawy w Dobromilu za- 
wiadamia Annę Wyłup, iż w sporze z Iwa- 
nem Podolakiem o 8 zł. do wniesienia za- 
rżutów przeciw wniesienym likwidacyom 
wierzytelności termin na dzień 6 marca 1884, 
o godz. 10 rano wyznaczono, wzywa się ją 
więc, aby miejsce pobytu tutaj doniosła, 
lub też pełnomocnika sądowi przedstawiła, 
lub też kuratorowi Michałowi Derkaczowi 
informacyę do obrony udzieliła.. 

Z e. k, sądu powiatowego. 
Dobromi|, dnia 13 lutego 1884. 


L. 88. (168 3—3) 

Ces król. sąd obwodowy Tarnowski 
ogłasza niniejszym edyktem, Fany Fränkel 
przeciw Isakowi Kinstlichowi skargę wekslo” 
wą wraz prośbą o nakaz zapłaty sumy 245 zł. 
62 et. zpn. wniosła, w skutek czego nakaz 
zapłaty sumy 245 zł. 62 et. w. a. zpn. prze- 
ciw lzakowi Kónstlichowi dnia dzisiejszego 
do l. 88 wydany został. Ponieważ pobyt za- 
pozwanego Izaka Kiinstlicha wiadomym nie 
jest przeto przeznaczył tutejszy sąd dla za- 
stępstwa na koszt i niebezpieczeństwo z8: 
pozwanego tutejszego adwokata dr. Febusa 
Salomona, z substytucyą adwokata dr. Gold- 
hammera na kuratora, z którym wniesiony 
spór według ustawy cyw. dla Galicyi prze- 
pisanej przeprowadzonym będzie. 

Tym edyktem przypomina się zapoz- 
wanemu, ażeby w przeznaczonym czasie albo 
się sam osobiście stawił, albo potrzebne do- 
kumenta przeznaczonemu zastępcy udzielił, 
lub też innego obrońcę obrał, i tutejszemu 
sądowi oznajmił, ogólnie do bronienia pre- 
wem przepisanych środków użył, inaczej Z 
jego opóźnienia wynikające skutki, sam sobie 
przypisać by musiał. 

W Tarnowie, dnia 3 stycznia 1884. 


L. 4450. (1405 3—3) 
W skutek pozwu Antoniego Sihs pod 
dniem dzisiejszym wniesionego przeciw spać 
kobiorcom Piotr: Kuczyńskiego, o własność 
ruchomości w spadku Piotra Kuczyńskiego 
pozostałych z pn. sąd powiatowy tutejszy 
do ustnej rozprawy wyznaczył termin 28 
13 marca 188%, o 8 rano a dla spółpozwe” 
nych, dotąd nieoświadczonych, lub z życi% 
i miejsca pobytu nieznanych spadkobierców 
tegoż Piotra Kuczyńskiego ustanowił Julian% 
Duralskiego kuratorem ad actum. 

Rzeczą będzie zatem niedeklarowanych 
dotąd spadkobierców, ustanowionemu als 
nich kuratorowi do obrony stosowną infor, 
macyę podać, lub też innego zastępcę OPI 
względnie osobiście eo sądu zgłosić się- 

c. k. sądu powiatowego. 
Janów, dnia 11 września 1888. 
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BL. 12208. 
Biemit 5 
iten efannt 


Sig babende Genojjenjchaft 


Bit gufąctóft worden ift. 


olomea, am 31. December 1883. 


BL. 48731. 


D Uhr Vormittags im Saale 


4 Uberreihen, mwibrigeng denfelben 


len ein Pfandrecht gebührt. 
Lemberg am 12. December 1883. 


BL. 15998. (375) 


i 


hen Leibel 


legenpe AUenderungen eingetragen wurden: baj 


biefer 
ts eingetragene Gefellfhaft au$ Lipe Horo- 
Witz Gejchiftómanne in Stanislau, Moses Sim- 
ë Kahen, Wolf Leibel und Natan Trieb- 
Ider Gejchójtslenie in Zagwozdż beftelt, dak 
daher die Firma der Gcfeljdaft L Horowitz, 


(608 1—3) 
%om f f. Kreisgeridte in Kolomea wird 
gemacht, bag die in Kolomea 
ir ą unter der 
E „&Raufmännifher Rrebit<Borfdjug= und 
"Atberein* in Folge Bejchtueż der Genofjen= 


(393 1—3) 
be om £. f. ftabdt. beleg. Gerichte S. I. in Lem- 

"E werben diejenigen, weiche alg Gläubiger 
ûn die Berlafjen(chaft des am 22. Auguft 1680 
dne Xejtament verftorbenen Emilian Reicher 
`i Hauptmann Nehnungsfibrer in Lemberg 
ne Forderung zu ftellen haben, aufgefordert 
tdiefem Geridte zur Anmeldung u. Darthu- 

8 ihrer Anjprühe den 1. Auguft ka IM 
l JOE 
t erfcheinen, oder bi8 bahin Grjuche fdriftlicdj 
an Die 
Bertafienichaft, wenn fie durch Bezahlung ber 
gemeldeten Forderungen erfhöpt würde, Fein 
„tlterer Wnfdhpruh gujtanbe, als in foferne 


|. Bom Stanislaur £. f. Krei- alô Handels- 
Śerichte wird befannt gemacht, bag unter cinem 
M dem Stegifter für Gejelfchaftefirmen bei der 
teits eingetragenen Firme: L. Horowitz, Ka- 
j und  Triebfeder ameriłanijche 
Runftmitgie und Qeberfabrif in Zsgwodź nad: 


der auśtretendc Gejelljchafter Ilerz Schor bei 
Firma gełójcht wird, und dag diefe be- 


L. 26102. (294) 


berskiego, 


isujae takową „Zygmunt Gołemberski*. 
: rakaa, 2 listopada 1883. 


L. 14434. (213) 


wicach zmarł Piotr Przeźmiński. 


m ńskiej aie, 
aby w przeciagu T . 
wyrażonego, zgłosiła się 


z dziedzic 3 A 
dla niej ustanowionym Kazimierzem Łatą. 


Kraków, 29 listopada 1883. 


drobiazgowym Ferdynanda 
Antoniemu hr. Mniszchowi 
50 zł. wa. zpn. dls niewiadomego 
pobytu pozwanego hr. Ante 
kuratorem adw. dr. Dominika 

ze substytucyą adw. dr. Leszka. 


tejszy sąd zawiadomił. 
Kraków, 6 stycznia 1854. 


lh 360. 
C. k. sąd 
Pa w Rzeszowie 


C. k. sąd miej. del. w Krakowie poda- 
je do wiadomości, iż w r. 1876 w Kantoro- 


Gdy miejsce pobytu Magdaleny Przeź- 
jest wiadomem, wzywa się Ją 
roku, licząc od dnia niżej 
w sądzie i wniosła 
oświadczenie przyjęcia spadku, w przeciw- 
nym razie spadek zostanie: przeprowadzony 
ami zgłaszającemi się 1 kuratorem 


L. 396. | GFI 
C. k. sąd delegow. miejski dla spraw 
cywilnych w Krakowie ustanawia w sporze 


Kosiby przeciw 

o zapłacenie 
z miejsca 
Antoniego Mniszcha 
Markiewicza 


Zawiadamiając o tem niniajszem An- 
toniego hr. Mniszcha wzywa się go aby usta- 
nowionemu kuratorowi udzielił ze swej stro- 
ny dowodów lub innego pełnomocnika w 0- 
brębie tut. sądu sobie ustanowił i o tem tu- 


(379 1—3) 
powiatowy miejsko-delego- 
zawiadamia niniejszem 
niewiadomego z miejsca pobytu Izraela Orn- 
shen, Loibel und Triebfeder lantet, bag | steina, iż w skutek prośby de praes 9 stycz- 
AG Grjelljdjajt ipren Sig in Stanislau Kat, | nia 1584] 360 przez Mayera Thumina wnie- 


and bag zur Bertretung der Gejeiljdhaft ale | sjonej w sporze o zapłacenie samy 70 ur. 
t Mitglieder Lipe Horowitz, Moses Simche z pn. ustauowiony został dla niego kurato- 
Kahon, Wolf Leibel und Natan Triebfeder rem adw. dr. Reich w Rzeszowie i temu 
doc nur derart beredytiget find, dağ unter’ rezoluwya tut. sąd” z dnia 12 listopada 1883 
Seiduiidhung oder Borzeidhnumg der Gefelljchaft= l 1. 9737 dozwalająca egzekucyjnej publicznej 
ampiglie einer der zwei Gejeltjchafter Lipe sprzedaży r ichomości protokołem de praes. 
Horowjtz mb Moses Simcbe Kahen und 323 kwietnia 1883 |. 2697 zajętych doręczo- 
tuner der übrigen awet Gejellichaftec Wolf | na została. | 
eibel unb Natau Triebfeder feine Hłamens:| ° Rzeszów, duia 11 stycznia 1554. 
Erugunq zu zeichnen haben. ! 
e, 9. Jänner 1854 L. <iG0%. (378 1—3) 
Krakowski sad delegowany cywilny 
celem doręczenia wyroku awizacyjnego Nie- 
obeenemu i z miejsca pobytu niewiadomemu 
Konstantemu Boguszowi ustanawia kurato- 
rem dra adw. Smolarskiego i wzywa tegoz 
Konstantego Bogusza, by ustanowioneniu 
kuratorowi środków do obrony  destarczył, 
lub innego obrońcę sobie wybrał i o tem 
sąd zawiadomił. 
Kraków. 15 stycznia 1854. 


L. 9061. 
C. 


L. 5y8. (254) 

- C. k. sął krajowy jako trybunał han - 
doay w Krakuwie poleca uwidocznienie w 
Tejestrach handlowych dla firm pojedynczych 
Przy firmie Julins Grosse, iż właściciel tej- 
Że fi:my Julius Grosse ustanowił usamowol- 
hionego syna swego Juliusza Jakóba Gros- 
brokurzystą powyższej lirmy. 

Tenże pomienioną firmę podpisywać bę- 
ie w teu sposób, iż poniżej firmy „Julius 
rosse“ z dodatkiem pp. oznaczającym pro- 
urę-stiampigia wyciśnięty swój włesnoręczny 


(355 1—3) 
k. sąd powiatowy w Mielcu uwia: 


Podpis „J. J Grosse syn" lub J. J. Grosse 
Bohn“ położy. e 
Kraków, 11 stycznia 1884. 


L 13306 (287) 

4 C. k. sąd obwodowy jako handlowy w 
Samborze oołasza, że do rejestru handlowe- 
Ro dla firm pojedynczych wpisaną została 
ürma „Moses Ebel“ dla handlu „drzewem w 


fes Ebel. 
Sambor, duia 24 grudnia 1588. 


L. 17867. 2 (293) 

, C k sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie pole:a wpisanie do rejestru dla 
Arm pojedynczych firmy „Selig Wolf, dzier- 
ławcą browaru piwnego w Klaśnie* której 


Towaru piwnego w Klaśuie". 
Kraków, 14 wrześniu 1883. 


L. 11672. (357) 
C. k. sad obwodowy jako handlowy w 
Złoczowie uwiadamia, Że w skutek uchwały 
2 dnia 7go września 18638 |. 6591 wpisano | 
tia 25 września 1883 w rejestrze handlv- | 
Wym dla firm pojedyńczych firmę „Isak Blu- 
Meufeld dla speknlacyi pieniężnych w Kozo- 
Wej“ której dzierżyciel jest Mik Blumeufeld 
Kozowej zamieszkały, 
Z e. k. sadu obw: !'owego 
Złoczów, duis 31 grudma 1883. 


L. 12083 (258) 
3 C. k. sąd obwodowy jako handlowy w 
Łłoczowie uwiadamia, że w skutek uchwzły z 
nia 1 wiześnia 1583 l. 5502 wpisano dnia 
9 września 1883 w rejestrze handlowym 
dla firm pojedyńezych firmę Markus Scha arz- 
T Wald dla przedsiębiorstwa młyna parowego 
t tartaku w Pakarzowie której dzierżyciel 
_ Jest Markus Szwarzwald w Pukaczowie za- 
"Meszkały. 
5 18 e. k. sądu obwodowego 
Złoczów, dnia 31 grudnia 1588. 


Drohobyczu. Posiudaczem tej firmy jest Mo-| 


j 
1 


Używać tenż» będzie 1ako właściciel browaru, | 
Podpisując takową „Selig Wolf, dzierżawca | przeciw niej pto 96 złr. a w. z pn. dla 
| niej 


damia z życia i pobytu swego niewiad "mego 
Że w dniu 17 marca 


Bartłomieja Karkoszę, 
1852 w Padwi zmarła Agnieszka Karkoszo- 
wa beztestamentulnie z pozostawieniem ma- 
jatku, do którego to spadku jest on powoła- 
ny z ustawy. | 

Wzywa się go przeto, aby w przeciągu 
jednego roku, do spadku się zgłosił, lub 
swoje obecne miejsce pobytu sądowi podał, 
gdyż inaczej spadek z kuratorem dla niego 
ustanowionym Stanisławem Karkoszą z Pa- 
dwi pertraktowanym zostanie, 

Mielec, 5 stycznia 1854 


L. 6152. (279 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Myślenicach 
zawiadamia niniejszem Joannę Górniesiewi- 
czową z życia i miejsca pobytu niewie domą, 
Że w sprawie egzekucyjnej Józefa Perlbergera 


kurator ad actum w osobie p. Miętty 
w Myślenicach ustanowiony został, i wzywa 
tęże, aby temuż kuratorowi środków do obro- 
ny słuzyć mogących udzieliła, lub też innego 
obrońcę sobie obrała. 

Myślenice, daia 16 grudnia 1888 


L. 9268. (328 1—3) 
Złoczowski e. k. sąd obwodowy  ogła- 
sza, że dla niewiadomego z Życia i miejsca 
pobytu Marka Marcelego dw. ia, Sueboro- 
wskiego, w celu doręczenia mu uchwały 
z dnia 10 marca !8*3 1. 10496, która inta 
bulacyę wykreślenia resziującej sumy 254 
zir 34 et. m. k. z pa. w stanie biernym 
ciał hipotecznych |. wyk. hip. 546 i 467 
ks. gr. miasta Złoczów z przedm. Szlaki i 
Gliniańskie na rzecz Marka Marcelego dx 
im. Sachorowsk ego ciężącej dozwolono, ku- 
ratorem adw. dra Wesołowskiego, z za- 
stępstwem dra Mijakowskiego ustanowił, 
i temuż rzeezoną uchwałę doręcz:ł. 
Złoczów, dnia 17 listopada 1888. 


L. 7816. (1459 1—3) 


C. k. sąd krajowy we Lwowie oznaj- 


9 


Stachurskiej że z powodu 


uchwałą z dnia 23 lutego 1854 
celem przesłuchania stron termin s 


dzień 31 marca 1884, o godzinie 11 


p ; BCM wniesionej 
C. k. sąd krajowy jako handlowy w] Hipolitę Frankowska, prośby de pass ałóle dy 


Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla| go 1884 |. 7316, przeciw 
firm pojedynezych firmy Zygmunta Gołem- 
której używać tenze będzie jako 
właściciel handlu rybami w Krakowie, pod- 


Rada nadzorcza 


Barb. i s A 
ar A NC, 5 "wiki Towar l, kr "iN [0WSGO miejskiego 
realności nr. 3248/, dej p wW Cieszanowie, 


nr. 7316, į stowarzyszenia zarejestrowanego z nie- 
dowy na | ograniczona poręką, zaprasza szanow- 
rano | nych członków na 


w sali rozpraw tut. sądu. Gdy miej i 

bytu Barbary Łopuszańskiej recte ad. p r 4 

skiej nie jest wiadome, obowi ARĘ Orólne Zgromadzenie 
5 


mianowanemu kuratorowi doreczono. 
się zatem Barbarę Łopuszańska re 
churską, aby ustanowionemu kuratoro 
żą*ych do swojej obronyśrodki dostare 
innego zastępcę sobie obrała, gdyż 
ze zaniedbania wyniknąć mogące nast 
szkodliwe, sama sobie przypisze. 
Lwów, dnia 23 lutego 1884. 


s Upadiości, 


L. 66 k. k. 


Zawiadamiam wierzycieli masy 


lub ustnie wnieść mogą. 


Na wypadek wniesienia zarzutów, wy- 
znacza się w myśl $. 186 ord. konk. termin 
na dzień 22 kwietnia 1884, o godz 10 ważą 
poł. na którym terminie wierzyciela w biu- 


rze ko nisre+ konkursow>go stanąć mają. 


łożonzch tudzież co do wynagrodzenia jego 
Lwów, 37 Intego 1884. 
e. k. radea sądu krajowego 


y Zennegg. 
jako komisarz konkursowy, 


Księgi gruntowe. 


Ł 1152. 


szechnego przejrzenia. 

Zarzuty przeciw 

moga być wniesione aż do 

19884, w którym dalsze rozprawy przeFrowe 
dzone Zostaną. 

Ulanów, ż6 lutego 1854. 
L £09 A i 
Projekt księgi gruntowej dla gminy 


powiatowym Zydaczowskim. A 
Zarzuty przeciw takowemu wnosić Mo- 


wniesionych zarzutów, dalsze 
przeprowadzone będą. 
Zydaczów, 2 marca 1884. 


(1446) 


L 808. j 
Ces. król. sąd powiatowy w Żydaczo- 
ejscowe 


wie zawiadami», iż dochodzenia m 
celem założenia księgi gruntowej dla gminy 
katastralnej „Łówezyceć dnia 18 marca 1884, 
rozpoczyna. 

Każdy kt» ma interes prawny W A 
daniu stosunków posiadania, może SIĘ 7F*% 
sić, i wszystko przytoczyć, eo dla wyJASDIE- 
nia lub ochrony swych praw za St sowne 
uzna. 

Żydaczów, dnia 2 marca 1894. 

maaac 


Doniesienia prywatn.e 
O©O0TODS00+G00 


o Szemałyzm 5 


Królestwa Galicji i Lodomeryi 
z Wielkiem Ks. Krakowskiem 


na rol 


IEF 1884 RE 


nabyć można po cenie 2 21. 60 ct. 
w ekspedycji m 
tg” (A 
„GAZETY LWOWSKIE. f 
Zamiejscowi zecheą przesłać ee 
[© | 70 ct., z stórych przypada IW ch 
O m opakowa: ie 1 list frachtowy. 

o atyzm przesyłamy 
tylko a iizczeniem należy to- 
dei z rory. Za pobraniem nale- 
żłytości nie przesyłamy Szema- 


a tyZnmiu. 
O 


SIO 
kk 


alipo ielai) 
290320100999090 


Q 
© 


Q00 


m nieobecnej Barbarze Łopuszańskiej recte 9000090000990000 


adw. dr. Gajewskiego, a tegoż zastępcą adw 
dr. Krżyżanowskiego i wspomnianą uchwałę 


(1417) 
a ro 05 
rowej spadku Pinkasa Braun, iż projekt a 
tycyi funduszów masalnych ułożonym został, 
i że takowy wierzyciele u komisarza konkur- 
sowego lub zawiadowcy masy p adw. dr. 
Skowrońskiego przeglądnąć, w odpisie pod- 
jać, i możliwe zarzuty aż do dnia 3| marca 
(894, r.u komisarza konkursowego pisemnie 


Termin ten wyzuacza się zaraza Ce- 
lem powzięcia postanowień co do rachunków 
administracyjnych przez zarządcę masy przed- 


, (1454) 

C. k. sąd powiatowy ogłasza, że arku- 
sze posiadania dla gminy katastralnej Dumos- 
tawa złożone zostały w e. k sądzido pow 


prawdziwości tychże 
dnia 10 marca 


(1445) 


katastralnej „Juseptycze* zostaje wyłożonym 
do powszechuego przejrzenia, w €- k sądzie 


żna do 14 marca 1884. na którym Wrazie 
dochodzenia 


| które odbędzie się dnia 23go marca 


Wzywa | 1884 r., © godzinie 5tej po południu 
cte Sta- | w biurze Towarzystwa. 

wi słsłu- 
zyła, lub 
inaczej 
ępstwa 


Porządek dzienny: 

1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czyn- 
ności za rok 1883, 

2. Sprawozdanie komisyi rewizyj- 
nej i wniosek o udzielenie Dyrekcyi 
absolutoryum z rachunków za rok 
1883. 

3. Rozdział zysku według wniosku 
Rady nadzorczej. 

4. Wybór 3 członków Dyrekcyi i 3 
zastępców na następne 3 lata, $. 4ty 
statutu. 

5. Wybór Ociu członków do Rady 
nadzorczej na następne 3 lata, $. 24 
statutu. 


6. Wnioski członków i Rady nad- 
zorczej. (1443) 
Saul Weiss J. Moses Ziegler 
prezes. sekretarz. 


Towarzystwo kredytowe miejskie, sto- 
warzyszenie zarejestrowane z nieogra- 
niczona porcką w Cieszanowie. 


D. 35065/53,TX. (1357 823) 


Konkurs 


na przedsiębiorstwo rakarstwa, czyli rze- 
miosło oprawcy we LWOWIE. 


Gmina król, stoł, miasta Lwowa po- 
szukuje przedsiębiorcy uzdolnionego do ob- 
jęcia rakarstwa (rzemiosła oprawcy) w obrębie 
miasta Lwowa, tudzież w przyległych miej- 
seowościach okolicznych, i postanowiła oddać 
to przedsiębiorstwo na razie na rok jeden 
t. j cd 1 kwietnia 1884 do 81 marca 1885 
za k mtraktem słazbowym, pod warunkami 
bliższemi, określonemi szczegółowo w kon- 
trakcie zawrzeć się mającym, i w ustano- 
wionej dla rakarza miejskiego instrukeyi 
służbowej. "r 

Gmina zapenia przedsiębiorcy sub- 
wenceyę i dochody następujące: 

l. Pomieszczenie bezpłatne dla przed- 
siębiorey i jego służby w przeznaczonej 
dotąd na zakła! rakarski reslności miejskiej 
pod |. orj 9 przy ulicy Kleparowskiej, z 
istniejącemi tamże budynkami tudzież z pla- 
cami na ścierwisko wyznaczonemi, lub w 
innej realności, gdyby w czasie © 
kontraktu zakład rakarski przeniesiony zo- 
stał na inne miejsce. j 

2. Pieniężną subwencyę w kwocie 
sześćset (600) złr. w miesięcznych ratach z 
dołu wypłacać się mającą, jako „ryczałtowe 
wynagrodzenie przedsiębiorcy, który obowią- 
zany będzie utrzymywać przynejmniej trzech 
parobków. czyli pomocników dla wykony- 
wania rzemiosłr, madlo zaś jednego konia 
własnego dla rzemiosła przydatnego. 

3) Ryczałt w kwocie trzydzieści (30) 
złr. na utrzymanie w nal-zytym stanie dwóch 
wózków dła przewozu psów złapanych i 
wózka do wywożenia padlin, które otrzyma 
od gminy do użytku przez czas trwania 
koutraklu. 

Na przyrządy do łapania psów, tudzież 
na zakupno wapna lub iunych materyałów 
do przysypywania ścierwa, otrzyma przed- 
siębiorca od Gminy osobny ryczałt stosowny. 

4) Oprócz tych dedatków stałych upo- 
ważniony będzie przedsiębiorca pobierać dla 
siebie od stron prywatnych wynagrodzenia 
za czynności sp'cyalne, czyli taksy ustano- 
wione, określone w instrukcyi służbowej, 
t. j. za uprzątniecie padliny z wszelkich by- 
dląt izakopywanie Ścierwa, mięsa |nb innych 
artykułów do zniszczania przeznaczonych, 
za utrzymanie bsdłu kontumacyjnego lub w 
obserwacyę wet+rynarno policyjną oddanego, 
za oprawę zwierzat do zniszczenia przezna- 
czonych, nie muiej za wyd-nie, jakoteż za 
utrzymanie psów złapanych. 

Ubiegający się o to przedsiębiorstwa 
winni wnieść do Mgistratu lwowskiego de. 
kləracye czyli podania swoje, najpóźniej do 
dnia 20 marca 1864, i wykązać przytem 
wiek, przynależność, moralność, odbyte nau- 
ki, w szezególności znajomość języka pol- 
skiego (w mowie i piśmie), dotychczasowe 
= jah (OŁ życia, nakoniee 
siebiorsta a. PORĘ WASZE Łonego przed- 
= Magistrat król. stoł, miasta. 
Lwów, dnia 25 lutego 1884, 


trwania 
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PT RER PORZE 
JRAZIMIERZ LEWICKI 


SKŁAD DLA GALICYI 


SK Pocola, Szkła | towarów miesza "See 


We Lwowie, ulica Trybunalska |. 6. 


Razem racer 
3 zł. SO ct. 


11 tomów znakomitych dzieł polskich 
3 zł. 80 ct. 


Powieść. 
. Bałucki M. Życie wśród ruin. Powieść, 
. Łoziński W. Legionista. Powieść. 


. Bolesławita. , Emisaryusz. 


1 
2 
3 
4, Giller. Z wygnania, 2 tomy. 

5. Kaczkowski. Żydowscy. Powieść w 2 tomach. 

6. Kraszewski. Sama jedna. Powieść w 2 tomach. 
7. Zacharyasiewicz. Noc królewska. Powieść z osta- 
tnich lat panowania Stanisława Augusta. 

8. Skiba. Pojedynek amerykański. 

Cena sklepowa wymienionych dzieł jest 13 zł. 50 et. 

W antykwarni J. LEONA PORDESA 
we Lwowie, ul, Trybunalska I. 1. 


NB. Posiadającym jedno z tych dziełek może być 
zmienione na inne tej samej wartości. Posiadam 
tylko nowe egzemplarze. (664 1—3) 


Ważne tylko do I kwietnia b. r. 


(1377 2-3) 
Ogłoszenie. 


W miasteczku S$olotwinie 
jest posada dla doktora me- 
dycyny wolna, oprócz pry- 
watuej praktyki. czynności 
sądowych i miejskich, za- 
rząd dóbr dodaje 450 złr. 
i 10 sągów drzewa. Zgłosze- 
nia przyjmuję zarząd dóbr 
barona Liegiba w Sołotwinie. 


Dla pensyonistów 


Panowie, mujący koneksye w lepszych 
kółkach towarzyskich, znajdą przyjemne zatru- 
dnienie i obfity zarobek poboczny a w razie 
udowodnionego uzdolnienia, także stałe pomie- 
szkanie, (1418 2-2) 

Pisemne oferty w języku niemieckim lub 
też francuskim pod A. Z. 100 poste restante 
główna poczta LWÓW, 

taniej jak 


wasienie lesne piy 


kich haudlach krajowych, przesyła na koszt za zaliczką 
kolejową leśnictwo Zassów pod Czarną. 

Nasienie sosny 1.55, modrzewia 86, świerka 
48 cnt. za funt Sadzonki sosnowe przesyła się 
franco po 90 cnt. za tysiące sztuk na wszystkie stacya 
kolei galicyjskich; najmniejsza przesyłka 6.000 sztuk, 


NAGRODA 16,600 FRANC8 


E Main apet tu, w 
trudnem i mozolnem przyjściu do 
zdrowia po ciężk ch chorobach, etc. 
Zapobiega i leczy GORĄCZKI peryo- 
dyczne, jak rownież następstwa tychże. 


PARYŻ, 22, ULICA DROUOT 


Unikać naśladownictw i podrabiań które 
są wyrabiane we Lwowie. 
Wymagać należy koniecznie podpis 
obocznie zamieszczony 


z 


We Lwowie w aptekach 
PP. Sklepińskiego, Nahlika i Ruckera. 


L. 1120. (44i) 


Ogłoszenie konkursu. 


W celu prowizorycznego obsadzenia ` 
posady Inspektora dla dróg gminnych w 
powiecie Zbaraskim z roczną płaca 500 złr 
istosownem wynagrodzeniem kosztów podró- 
ży, rozpisuje Wydział powiatowy niuiejszem | 
konkurs. 

Obowiązki inspektora drogowego okre- 
śla osobna instrukcya. 

Ubiegający się otę posadę mają wnieść 
swoje podania najdalej do końra marca 1884 
do Wydziału powiatowego w Zbarażu i 
przedłożyć: 

1) metrykę urodzenia, 

2) świadectwo moralności. 

3) świadectwo zdrowia, 

4) świadectwa szkolne, 

5) świadectwa z dotychczasowych obo- 
wiązków, a w szczególności ma kompeteut 
udowodnić, że jest z budową dróg i mostów 
obznajomiony. 

Wydział powiatowy. 

Zbaraż, 24 lutego 1884 


(4—pol Kiai 
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Luteza, dnia 27 stycznia 1884 

Wielmożny Pan Henryk Blumenfeld 
apt. we Lwowie 

Spełniło się com sobie życzył, wina 
Pana Dobr. na zdrowie. nędzne mej sta- 
ruszki matki podziałały nadspodziewanie. 
Ma się znaeznie lepiej — Bóg Panu 
Dobr. za to zapłaci. 

Lecz aby dzieło ratunku do skutku do- 
prowadzić , proszę o jedną butelkę wina 
pepsynowego z diasrazą i o jedną bu- 
elkę Malagi z rebarbarum za pobraniem, 
pocztowem. 130% 

Z wielkim szacunkiem 
Ks. Jakób Drzewiecki 


Proboszcz w lutezy poczt. Strzyżów. 


EMIEC uleczenie niezawodne i 
jedyne przez użycie GLOBULES 
DE BECRETAN PEAT w 
szpitalach paryskich. 


Wa p z w aptece P, Mikolagcha, 
(7164 9—12) 


Balsam 


na nagniotlci, 


niezawodny i radykalny środek do 

usunięcia tychże w jak najkrótszym 

czasie — Cena z dokład ym sposohem 

użycia 80 et. Na prowincyę z opakowa- 
niem 90 et. 

Balsam na odmrożenie 
najlepszy. — Cena flaszki 35 et. 
Skład główny w aptece 
JULIUSZA NAHIIKA 
we Lwowie, ul. Malicka, l 5. 

(7877 20 3) 


0000400+00600000 
Relsam rossyjski 


jedyny radykalny środek na 
Reumatyzm i gościec. 
Cena flaszki 1 ztr. 
Balsam uralski i kro= 
ple amerykańskie, 
celne środki od bolu zębów. Flako- 
nik 50, 60, 1 złr. 50 ct. 
Grtaowwnny” sila zaal. 
APTEKA 
| M. Karczewskiego we Lwowie, 
| w Fry n I u. 


Moje serdeczne podziękowanie Wielm. Panu 
KAKCZEWSKIEMU, aptekarzowi we Lwowie 
za przysłany mi Balsam rossyjski na reuma- 
tyzm, który mnie z długoletniego okropuego reuma- 
tyzmu vupełnie wyleczył. 


JAN STROKA, nadleśniczy, 


WI. Panie! Nadesłany mi na reumatyzm 
Baisam rossyjski, okazał zadziwiającą sku- 
teczność, proszę zatem jeszcze o jedną flaszkę dla 
brata. KAROL BOTELA, proboszez. (1133 7 15) 


006-600+00 E 00000 


L. 336. (1440 1—5) 
. _ Ogłoszenie. 


| W celu obsadzenia dwóch posad urzęd- 
(ników przy Wydziale powiatowym, rozpisuje 
się niniejszem konkurs, a wienowicie: 

| 1) Na posadę ursęduika konrepios ego || 
zastępcy sekretarza z uła 800 złe 2 wi 
dokiem podwyższenia tej płacy do 1000 złe. 

2) Urzęduiku konceptu wego, którego 
głównem zadan em będzie, oprócz czynności 
|w biurze. lustrować gmitay, z płuca roczeą 
660 złr., z doduiiem odpowiednich dyet I 
lawaai kosztów podróży. 

Posady te Są prowizoryczne, lecz w 
| miarę zasług i uznania Wydziału powiato- 
wego, prowizorycznie mianowani urzędnicy, 
mogą zostać urzędnikami stałymi, 

Od kandydatów wymaga się oprócz 
udowodnienia nieskazitelnego dotyche 35480- 
wego prowadzenia się, ogólnego wykształca 
nia, znajomości nstaw «administracyjnych i 
odbytej pruktyki w tejże gałęzi służbowej, 
czy to sądowej, czy też administracyjnej. 

Kompetenci ote posady mają się zgło- 
sić do Wydziału powiatowego w Tarnopolu, 
najdałej do końca marca r. b. 

Z Rady Wydziału powiatowego. 

W Tarnopoln, d. Ż marca 154. 


Z drukarmi Wł. Łozińskiego ul. Czarneckiego l, 12 dom Wernera, 


Słomianki 
1 sztuka po 25 ct., 35 ct, 50 et: 
Rogóżki kokosowe 


do wycierania 
nóg. 


Rogóżki z morskiej trawy 


m | 


1 sztuka po 1 złr. 20 et. = 1 złr. 60 et. 1 sztuka po 60 ct., 80 et, 1 złr., 1 złr. 20 ot., 
2 zł. 1 złr. 50 ct. do 4 złr 
Ro óżki z suta erch po 3, 4, 5 złr. i wyżej. 
memea A in Fa Nalogi cei ENRE 
RE =, 


JAN IHNATUWICZ 


Fabryka we Lwowie, ulica Kopernika, liczba 3, Filia przy ul. Halickiej 
maprzeciw Bałłabana iw Krakowie, Sukiennice 20. 


poleca : 


NIGRETINA. 


Po długiem doświadczeniu udało mi się wynalezć wyborny środek do natychmiastowego farbowania 
7 włosów na trwały i piękny kolor czarny lub ciemny; jest on zupełnie nieszkodliwy i w za8t080% 
bardzo prosty. — Cena 1 złr. 


Faj waniu 

U Średti do w; wabiania plam: 

37 Odalina, wywabia plamy z kurzu, potu, tłuszczu, piwa, mleka, pleśni itp. 35 cnt — Ben 

Fal Zolina, wywabia plamy tłuste, pokostowe i maziowe 20 i 30 et. — Etilina wywabia plamy 

ð z farb od podłogi, flakon 25 ct, — Jawelina, wywabia plamy owocowe i z wina czerwonego: 
flakou 20 et. — Oksniina, wywabia plamy powstały z rdzy, krwi i atramentu. 


Zuakomite cz-rnidło glicerynowe 
pachnące, do obuwia, daje piękny połysk, miękczy skórę i chroni od pękania, pudełko 10 i 20 et. 
Smaroewidło litewstte. 
do obuwia i skór, miękczy skórę, czyni ją nieprzemakałoą i trwałą, pudełko 50 et. i 1 złr. 
Atrament czarny kampeszowy 
į nie pleśnieje, nie osadza się, piór nie psuje, jest zawsze czarny i płynny i zupełnie nieszkodliwy: 
flaszeczka po 10, 17, 25, 30, i 5U cnt. 

Atrament niebieski. fioletowy, zielony, czerwony flaszeczka po 10 i 15 et. 


FARBY DO STEMPLI 


niebieską. fioletową, czerwoną, czarną, flaszeczka po 15 cnt 179 
Powyższe wyroby zostały wyszczezólnionie 5 medalami zasługi. 


N 
LAE ACL OLEC OESE OEN ~ | 
LOCO |, © o TW <<, o |, M. g 
J p 
l. ZWIĄZKOWA PRACOWNIA ROBOTNIKÓW STOLARSKICH | v 
JZORZA E 
| à 
PE- Aa zarejestrowane z nieograniezoną poreką | 
śinpatrzywszy swoją prażownię w najnowsze i najmodniejsze wzory zagraniezne jak również posiadB* | 
jac najuowszej konstrukeyi i narzędzia stolarskie, dotychczas w kraju naszym nie będące w użyciu, | | 
przyjmuje wszelkie zamówienia | | A 
| 
jna roboty wchodzące w zakres stolarstwa)| : 
8 
tak meblowego jak budowlanego, r 
raz uajwykwintniejsze urządzenia salonowe i sklepowe, niewyłączajae najdro”| ad 
miejszych uwot reparacyj. N 
bolecając się względom Szaw Publiwawośc? zapewniamy wykonywanie rabot mimicune, trwałe i ele 
ganekie, z materyafów suchych i doborowych, przy cenach nadzwyczaj umiarkowanych 
TR zlecenia przyjmuje się w każdej chwili w pracowni przy ul. Kopernika I. 17. $ 
h 4S 2 Dy melic y s. l 
Ą 
| 
Ces. król. uprzyw. | 


galic. akcyjny Bank ipoteczny 


wydaje we Lwowie i przez Filie 
w Krakowie, Czerniowcach i Tarnopolu 


ANYGNATY KASOWE 


4  proecentowe platne w 30 dni po wypowiedzeniu. 
4! c) c) 60 


£ewów, 7 stycznia 1884. 
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+" DYREKCYA. 
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ES DOLO LODO OOC OOC 


Apteka pod Gwiazdą 


NUTKA MIKULAŚCHA We Le | 


polcea: 


* Hbes i na © Hx torza 


własnego wyrobu środka, przeciw Kkatarom. Środek ten strzeże także profilak- 
tyeznie od chorob zakaźnych, jak dyfteryi. szkariatyny, tyfusu it. P 
i to li tylko preez czeste wąchenie. — Cena 30 centów, 


Wodę salicylową do ust 
i Proszek do zębów salicylowy, 


także własnej inweneyi środki. które zbawiennie działają na zęby i dziąsła, a uży” 
waue Wraz z Abesinfektoreim także się przyczyniają do ochrony  przyrtę 
Gdiechewyech od :akażewia przez bakterye i mikrokoki w powietrgp sig 
l] znajdujące. — Cena wody salice. do ust 60 cnt, proszku do 4% 
pudełka większ. złr. 1. mniejszego 30 ent. i» 

(384 23734 


OOOOOOOOKOGOOCĆĆ oz 
kapier z c. k. uprzyw. fabry MOYPJIW 


(Przedruk nie hędzie piacony) 
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